
Beata Zalot.

C hoć klucze 
od własne-
go mieszkania 

dostał w lipcu zeszłe-
go roku, wprowadził 
się do dopiero przed 
miesiącem. Dokład-

nie 15 lutego. Od tego 
czasu nie opuścił swo-
ich czterech ścian, bo 
nie pozwala na to jego  
wózek inwalidzki, po-
ruszany siłą jego mię-
śni. 

Więzień  
wymarzonego  
mieszkania
Niepełnosprawny Jarek ma swoje wymarzone 
mieszkanie, gdyby miał jeszcze wózek 
elektryczny, mógłby się czasem samodzielnie 
z niego wydostać.

dokończenie  
str. 5

dokończenie  
str. 6 
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NASI PRZEDSIĘBIORCY ZAKOPANEKLIKUSZOWAZAKOPANE

Patrząc na ich zmagania, można 
powiedzieć, że niepełnosprawność 
nie istnieje. str. 21 

W cukierni „Gabi” wciąż można poczuć 
smak lodów i ciastek ze słynnego 
Cocktail Baru przy Krupówkach. str. 2 

Koniec awantury o bibliotekę. 
Miasto kupuje kamienicę w Rynku. 
str. 9

Przedstawiciele władz 
samorządowych, posłowie,  
Związek Podhalan bronią dobrego 
imienia Jana Pawła II. str. 7

Mistrzowie nad 
wyraz sprawni

Ciastka i lody 
z tamtych lat

Przełom za 
cztery miliony

W obronie JPIISmyczkiem 
i pędzlem
Władysław Trebunia Tutka ocalił 

od zapomnienia podhalańskie 
dudy dziadka Mroza. str. 16
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góralska para  
prosto z kanapy  
przed telewizorem 
ruszyła na podbój 
Azji, dziś kibicuje 
im całe Podhale,  
i nie tylko. 
      str. 26 

z ciupagą przez AzjęJak niedobrze 

mieć sąsiada
Na nowiusieńkim płocie ktoś namalował kilka 
swastyk, później kilka liter “Z”, aż w końcu 
obrzucił dom jajkami wypełnionymi farbą. 

Paweł Pełka

Powoli zaczy-
nam się martwić 
o własne bezpie-

czeństwo. Musiałam za-
instalować monitoring, 
ale trudno jest żyć w ta-
kim sąsiedztwie - mówi 

mieszkanka okolic An-
tałówki. W nocy z 3 na 
4 lutego na jej nowym 
płocie, który koszto-
wał kilkadziesiąt tysię-
cy złotych, pojawiły się 
trzy swastyki. 
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W tej cukierni wciąż 
można poczuć smak 
lodów i ciastek ze 
słynnego Cocktail Baru 
przy Krupówkach.  

Paweł Pełka

G
dy 25 lat temu nieist-
niejąca już dziś Zako-
piańska Spółdzielnia 
Mleczarska zadecydo-

wała o rozbiórce i sprzedaży te-
renu pod słynnym Cocktail Barem 
w Zakopanem, wydawało się, że 
to koniec pewnej epoki. Jak się 
okazało, dzięki pani Gabrieli Pola-
czek, a szczególnie dzięki jej mat-
ce, był to dopiero początek trwają-
cej już ponad pół wieku przygody 
z ciastkami i prowadzeniem kok-
tajlowego biznesu. - Wtedy mama 
razem ze wspólniczką prowadzi-
ła cukiernię w Cocktail Barze przy 
Krupówkach. Postanowiła, że in-
teres nie może umrzeć, i przenio-
sła biznes na ul. Zamoyskiego 10, 
300 metrów powyżej końca Kru-
pówek. Nazwa Gabi wzięła się od 
mojego imienia - wspomina Ga-
briela Polaczek, prowadząca te-
raz cukiernię.

Przez te przeszło  25 lat cu-
kiernia przeżywała upadki i wzlo-
ty, ale udało się zachować jej nie-
powtarzalny charakter. Wielki 
wpływ na to miało na początku 
zaangażowanie matki pani Ga-
brieli, a także receptury na słyn-
ne wyroby sprzedawane jeszcze 
w Cocktail Barze przy Krupów-
kach. - Można powiedzieć, że cza-
sy się przez te 25 lat mocno zmie-
niły, ale nasze receptury pozostały 
te same - podkreśla pani Gabriela.

W zeszłym roku Gabi obchodziła 25-lecie.

Ciastka i lody z tamtych lat
nasi  przedsiębiorcy Gabriela Polaczek, Cocktail Bar „Gabi”
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Z pewnością trudniej kawiar-
nię prowadzi się w Zakopanem niż 
na przykład w Krakowie. Tam re-
nomowane cukiernie mają wielką 
rzeszę swoich stałych klientów, 
mieszkających na miejscu. W Za-
kopanem biznes opiera się głównie 
na turystach, którzy raczej szyb-
ko nie przyjeżdżają ponownie w to 
samo miejsce.

Pod Giewontem interes kręci 
się prawie przez cały rok, bo jedy-
ny czas na odpoczynek dla przed-
siębiorcy to jest okres listopada 
i może marca, kwietnia, gdy tury-
ści pojawiają się tylko w weeken-
dy. - My, przedsiębiorcy z Zakopa-
nego, mamy wakacje wtedy, gdy 
inni pracują, i na odwrót - śmieje 

się pani Gabriela.
Cukierni Gabi udało się prze-

trwać pandemię. Nie było łatwo, 
ale udało się. Nawet dziś jednak 
okazuje się, że trzeba zapłacić za-
legły ZUS, bo nie udało się prze-
konać urzędników do ulg z tytu-
łu podanego wtedy kodu działal-
ności gospodarczej. Pandemia już 
za nami, ale teraz, niestety, dla 
prawie wszystkich przedsiębior-
ców, rozpoczął się równie trudny, 
a może nawet trudniejszy okres. 
Tym razem powodem jest wyso-
ka inflacja. Wszystkie ceny poszły 
drastycznie w górę. Za prąd trzeba 
płacić prawie trzy razy więcej niż 
przed wybuchem wojny w Ukra-
inie.

Pani Gabriela dodaje, że 
w trudnych czasach ciężko liczyć 
na pomoc urzędników. Często wy-
daje się, że traktują przedsiębior-
ców trochę jako zło konieczne, 
a to przecież oni tych urzędników 
utrzymują, nie odwrotnie. - Cza-
sem myślę sobie, że lepiej było-
by, gdyby urzędnicy po prostu nam 
nie przeszkadzali. Tylko tyle - pod-
sumowuje biezneswomen, która 
nadal jest dobrej myśli i ma na-
dzieję, że również inflację da się 
jakoś pokonać, bo trudno przecież 
byłoby sobie wyobrazić Zakopa-
ne bez ciastek z dawnego Cock-
tail Baru i z jego spadkobierczyni, 
cukierni Gabi.
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Dursztyn i Krempachy. Dwie wsie, dwie pory roku. 

- Mnie Władysław za młodu nie pozwalał 

nawet dotknąć tego instrumentu. Patrzyłem 

tylko nocami, jak koza pradziadka Mroza 

świeci tymi swoimi ślepiami - tak Krzysztof 
Trebunia Tutka wspomina swojego ojca. 
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kontroli w terenie przeprowadził  
w zeszłym roku Powiatowy Inspektorat 
Nadzoru Budowlanego w Nowym Targu.545

Liczba tygodnia

Komentarze z internetu

zebrał: pp

Komentarze ze strony 24tp.pl 
do tekstu o zabudowie 
rezerwatu Biała Woda 

w Szczawnicy.

l Szczawnica to architekto-
niczny „groch z kapustą”. Ni 

to góralska zabudowa, ni to lachow-
ska albo miejska. Różne style i mo-
dele, teraz w modzie są „blaszaki”, 
te małe to jeszcze jakoś wyglądają. 
Bob Budowniczy

l Ale jak czyja wina, a kto 
uchwalił przepisy, które po-

zwalają budować bez pozwolenia, 
są w prawie budowlanym przepisy, 
które określają, ile może być dom-
ków na działce, jakie odległości itp. 

Nikt nie ma nic do gadania, bo rząd 
pozwala wykorzystać własność, jak 
się chce. Bo przecież tych domków 
WŁAŚCICIELE nie budują na cudzym, 
tylko na swoim, zresztą w większo-
ści kupionym od miejscowych. Wła-
sność Jest święta

l Niestety, taki jest efekt popu-
larności pewnych miejsc. Jeśli 

władze w planach dopuszczają za-
budowę, to trudno się komuś dzi-
wić, że chce mieć lokal z widokiem. 
Antoni

N asi snowboardziści za-
sługują na wielkie słowa 
uznania. Pierwszy raz 

w historii tego widowiskowego 
sportu Aleksandra Król i Oskar 
Kwiatkowski wywalczyli medale 
Mistrzostw Świata. Aleksandra 
brąz, Oskar złoty. Takich sukce-
sów w tym sporcie nie było nigdy 
dotąd. I z pewnością nie był to ja-
kiś przypadek. Zarówno Aleksan-
dra, jak i Oskar od wielu lat startu-
ją, trenują, oddali całe swoje mło-
de życie tej trudnej profesji. Mie-
li już na swoim koncie sporo suk-
cesów, ale jeszcze nie takich. I po 
tych wielu latach treningów przy-
szła nagroda. Jeszcze raz szacu-
nek, bo wiemy, ile wyrzeczeń, 
ile godzin na stokach, w siłow-
niach zajmuje dojście na sporto-
wy szczyt. Wiemy, ilu młodych lu-
dzi nie wytrzymuje tego sporto-
wego tempa, zniechęca się gor-
szymi startami i przestaje treno-
wać. Tym bardziej postawa naszej 
snowboardowej dwójki zasługu-
je na uznanie.

Nie dziwią też oczywiście 
gratulacje, które naszym mi-
strzom przesyłają wszelkiego ro-
dzaju władze. I te na niższym, i te 
na najwyższym szczeblu. To zro-
zumiałe. Już jednak skala tego 
zjawiska mnie osobiście przy-
prawia o delikatny uśmieszek. 
Zdjęcie Aleksandry i Oskara ze 
wszystkimi radnymi, podarowa-
nie im obrazów, wizyta marszał-
ka województwa, który specjal-
nie gratuluje mistrzom startów. 
Ciekawe, ilu z tych zakopiań-
skich radnych, którzy zrobili so-
bie pamiątkowe zdjęcie, ogląda-
ło kiedykolwiek transmisje z za-
wodów snowboardowych. Ilu 

powiedzmy dwa lata temu zna-
ło w ogóle te nazwiska. A reto-
rycznym może okazać się pytanie, 
ilu walczyło o to, aby w konkur-
sach organizowanych przez mia-
sto na wsparcie klubów przezna-
czać więcej pieniędzy.

Na to ostatnie pytanie może 
udałoby się dać pozytywną od-
powiedź, bo pewnie paru takich 
radnych by się znalazło. To pro-
wadzi jednak do o wiele bardziej 
poważnej konkluzji. Akurat tym 
sportowcom się udało, dostali od-
powiednie wsparcie, również fi-
nansowe. Chwała im za to. Ileż 
było jednak zupełnie innych przy-
kładów. Prawda jest taka, że za-
kopiańskie kluby narciarskie bar-
dzo różnie radzą sobie w rynko-
wej rzeczywistości. Są przykłady 
na plus, są i na minus. Warto jed-
nak, aby zarówno radni, jak i bur-
mistrzowie przypominali sobie 
o tych klubach nie tylko wtedy, 
gdy tak „trendy” jest zrobić so-
bie zdjęcie z naszymi mistrzami.

A co to będzie, gdy nasi 
snowboardziści sięgną po olim-
pijskie krążki. Wtedy radni chyba 
nie wypuściliby ich z gratulacyj-
nych uścisków, szczególnie gdyby 
te gratulacje odbywały się na rok 
przed wyborami. Tak więc pod-
sumowując - wspierajcie kluby 
sportowe, wspierajcie sport nie 
tylko w roku wyborczym i nie 
tylko wtedy, gdy nasi sportowcy 
przyjadą do urzędu miasta z wor-
kiem wypełnionym medalami.

Imię i nazwisko  
do wiadomości redakcji

Władze grzeją się  
w blasku medalistów

Redakcja zastrzega sobie możliwość 
dokonywania skrótów w listach.

LISTY
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Parcie na zabudowanie terenów zielonych w Suchem,  
a w gminie brak terenów budowlanych, limit wyczerpany  
na najbliższe 30 lat. 

Rolne kontra  
budowlane

Wciąż ryzykują życie. 
Szczęśliwie tym 
razem skończyło 
się na wysokim 
mandacie i punktach.

S
uscy policjanci prezentu-
ją nagranie niebezpiecz-
nych zachowań, do któ-
rych doszło na przejaz-

dach kolejowych. Kierująca sa-
mochodem osobowym kobie-
ta zignorowała czerwone świa-
tło, a kierowca busa wjechał na 
torowisko, nie mając miejsca do 

kontynuowania jazdy. - W przy-
padku takich zachowań nie 
ma i nie będzie taryfy ulgo-
wej - grzmią policjanci.

Funkcjonariusze z suskiej 
drogówki zakończyli wyjaśnia-
nie sytuacji, do których w lutym 
doszło na torach. Do pierwsze-
go - w Bystrej Podhalańskiej. 
Tam jadąca samochodem oso-
bowym KIA kobieta zignorowa-
ła czerwone światło i wjechała 
na torowisko. Widząc, że zamy-
ka się przed nią szlaban, zamiast 
szybko się wycofać, zdecydowa-
ła się ustawić samochód równo-
legle do torów. Szczęśliwie zdą-
żyła, zanim nadjechał pociąg, ale 

popis swojej głupoty może obej-
rzeć na nagraniu udostępnionym 
przez policję.

Podobne zdarzenie miało 
miejsce na ulicy Beniowskiego 
w Suchej Beskidzkiej. Tam kie-
rujący busem wjechał na torowi-
sko, nie mając miejsca do konty-
nuowania jazdy. Podobnie jak ko-
bieta, ustawił się blisko zamknię-
tych rogatek i na szczęście, po-
mimo groźnie wyglądającej sy-
tuacji, nie doszło do tragedii.

Warto pamiętać, że w stycz-
niu sąd skazał na pięć lat więzie-
nia kierowcę karetki, który w po-
dobnej sytuacji doprowadził do 
wypadku, w którym zginął le-

karz i ratownik.
- W trakcie zbliżania się 

do przejazdu kolejowego nale-
ży zawsze zachować szczególną 
ostrożność, a w przypadku braku 
możliwości kontynuowania jaz-
dy po prostu zaczekać. Przypo-
minamy, że za takie wykroczenia 
grozi 2 tys. zł mandatu karnego 
oraz 15 pkt karnych - podkreśla 
asp. szt. Wojciech Copija, oficer 
prasowy suskiej policji.

Film z niebezpiecznymi ma-
newrami na torach, przekazany 
przez policję, możecie obejrzeć 
na naszej stronie: https://24tp.
pl/n/104653

fig

Kierowcy głupieją 
na torach

Kobieta w Bystrej Podhalańskiej może mówić o sporym szczęściu.
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- odbierając telefon  
od rzekomej wnuczki.

Wminionym czasie nasi-
liły się próby oszustw 
na wnuczka. W jed-

nym przypadku oszustce nie 
udało się naciągnąć kolejnej 
ofiary. Sprawą zajęła się policja.

Było południe, gdy miesz-
kanka Nowego Targu odebra-
ła alarmujący telefon. Dzwoni-
ła wnuczka, że rodzice, z który-
mi jechała samochodem, spowo-
dowali wypadek. Kobieta szybko 
zorientowała się, że to oszustwo, 

bo... nigdy nie miała wnuczki. 
Ponadto doskonale znała spo-
soby działania oszustów meto-
dą „na wnuczka” i „na policjan-
ta” ze spotkań profilaktycznych, 
w których uczestniczyła.

Świadomie kontynuując 
rozmowę z fałszywą wnucz-
ką, chciała dowiedzieć się jak 
najwięcej o rzekomym wypad-
ku. Była jednak zbyt dociekli-
wa i oszustka zakończyła roz-
mowę. Następnie o całej sytu-
acji mieszkanka Nowego Tar-
gu poinformowała policję, aby 
przestrzec inne osoby. - Senior-
ka wykazała się wzorową do na-

śladowania postawą i nie dała się 
oszukać. Ty również nie daj się 
oszukać! - przekonuje podkom. 
Dorota Garbacz, rzecznik pra-
sowy nowotarskiej policji.

Policjantka zwraca się z ape-
lem do członków rodziny osób 
starszych, aby poinformowa-
ły swoich bliskich o metodach 
i sposobach działania oszustów. 
Choć na powyższym przykła-
dzie widać, że to seniorzy mogą 
uczyć innych, jak nie dać się na-
brać wyłudzaczom.

Niestety, dobrego zakończe-
nia nie ma historia dwóch innych 
seniorek oszukanych w No-

wym Targu. Kobiety uwierzy-
ły w przedstawioną przez oszu-
stów historię o wypadku spowo-
dowanym przez wnuczkę i wie-
rząc, że przekazują pieniądze na 
kaucję, oddały swoje oszczędno-
ści. 82-latka straciła 51 tys. zł, 
a 85-latka pojechała aż do Zako-
panego, gdzie koło szpitala prze-
kazała oszustowi 60 tys. zł. 

Policja przypomina!
Przestępcy nawiązują kon-

takt telefoniczny z potencjalną 
ofiarą, który może trwać nawet 
kilka godzin, a swoje działania 
dzielą na kilka etapów. W pierw-

szym oszust, podszywając się 
pod osobę bliską lub jej znajo-
mego, buduje poczucie zagroże-
nia dla bliskiej osoby i wskazu-
ją na konieczność udzielenia bar-
dzo pilnej pomocy finansowej. 
W drugim etapie oszust włącza 
do gry inną osobę, która odbie-
rze pieniądze, aby rzekomo prze-
kazać je zagrożonej osobie bli-
skiej. Na koniec ofiara wypłaca 
pieniądze z kasy w banku i prze-
kazuje je zgodnie z instrukcją 
podaną przez oszusta. Niekiedy 
przestępcy namawiają do prze-
lania pieniędzy na podany przez 
nich rachunek bankowy.

Kiedy ktoś dzwoni i próbu-
je wywierać na Tobie presję, wy-
muszając wypłatę pieniędzy, sto-
suj się do poniższych zasad:
l zachowaj spokój,
l nie wykonuj ślepo pole-

ceń,
l rozłącz się i weź kilka 

głębokich wdechów,
l powiadom najbliższych 

o zdarzeniu - zweryfikuj przed-
stawioną Ci historię,
l powiadom policję o usi-

łowaniu popełnienia przestęp-
stwa lub o jego popełnieniu.

fig

Seniorka zdziwiła się, że została babcią

REKLAMA

N ie mamy gdzie budo-
wać domu. Ci, co mają 
znajomości, to już daw-

no zmienili sobie tereny na bu-
dowlane, a nasze działki muszą 
pozostać rolne - wołają miesz-
kańcy Suchego. 

Roksana i Jacek mają żal do 
władz gminy Poronin. - Naobie-
cywali ludziom zmiany planów 
zagospodarowania przestrzen-
nego w Suchem, a jak się oka-
zuje, przez kolejne 15 lat nic się 
nie zmieni - podkreśla Roksana. 
Wraz z mężem interweniowała 
w urzędzie gminy, a także w na-
szej redakcji kilkakrotnie. Mał-
żeństwo ma tym większy żal do 
gminy, że wraz z innymi zrzekli 
się części swych działek na rzecz 
budowy drogi - żeby mogła mieć 
sześć metrów szerokości i była 
we władaniu gminy. Domagają 
się zmian w przygotowywanych 
obecnie nowych planach zago-
spodarowania.

Jacek przypomina, że parę 
lat temu była już mowa o szy-
kowanych zmianach w miej-
scowym planie zagospodarowa-
nia przestrzennego dla sołectwa 
Suche. - Niestety, my nie mogli-
śmy składać na czas wniosków 
do tych planów, bo załatwiali-
śmy spadek po babci - doda-
je Jacek. Małżeństwo ma dział-
kę rolną, mogą sobie na niej po-
stawić co najwyżej pasiekę dla 
pszczół albo szopę na ostrewki. 
A chcieliby móc pobudować nie-
duży dom, choćby ten dopusz-
czony na zgłoszenie do 35 me-
trów kwadratowych. - W dole 
stoją pensjonaty, sąsiad ma po-
dobną działkę i jest budowlana. 
A nam nie pozwalają, choć dzie-
li nas około 40 metrów - doda-
je Jacek. 

Niestety, jak się dowiedzieli-
śmy - małżeństwo nie ma szans, 
by ich rolną działkę zmienić na 
teren pod budowę domu. 

Wójt Anita Żegleń wyja-

śnia, że podobnych zapytań ma 
kilkanaście tygodniowo. Niektó-
rzy domagający się nowych te-
renów budowlanych rozmawia-
ją spokojnie. Inni grożą odda-
niem sprawy do sądu i prokura-
tury. - Całym sercem jestem za 
tym młodym małżeństwem, ale 
nie mogę działać, łamiąc przepi-
sy prawa - podkreśla Anita Że-
gleń. Dodaje, że zgodnie z bieżą-
cą analizą tzw.  przyrostu zaso-
bu mieszkaniowego gmina wy-
czerpała plany na 30 lat do przo-
du. - Bardzo trudno będzie nam 
pozyskać nowe tereny pod bu-
downictwo mieszkaniowe, nasze 
nowe plany są poddawane pod 
ocenę organów typu Regional-
na Dyrekcja Ochrony Środowi-
ska i inne gremia, które bardzo 
pilnują tych wskaźników - do-
daje Anita Żegleń. Zwraca też 
uwagę, że choć gmina jest na eta-
pie zmiany planów zagospodaro-
wania dla Suchego, to nowe pla-
ny bazują na studium uwarun-
kowań i kierunków zagospodaro-
wania przestrzennego. A działka, 
dla której interweniujące w na-
szej redakcji małżeństwo chce 
zmiany z rolnej na budowlaną, 
w obowiązującym studium to te-
ren rolny. 

Twierdzenia, że ktoś zała-
twia sobie zmiany „po znajomo-
ści” uważają w gminie za wysoce 
niesprawiedliwe. - Ja muszę dzia-
łać w granicach prawa - podkre-
śla Anita Żegleń. - Jest bardzo 
dużo takich sytuacji, że ktoś na-
bywa działki zielone, łąki bądź 
tereny rolne czy to w drodze 
spadku, czy też kupując od na-
szych mieszkańców, bo jest oso-
bą z zewnątrz. I od razu doma-
ga się przekwalifikowania tych 
gruntów na tereny budowlane. 
To jest nie do wykonania, nie 
w tym tempie, nie bez posza-
nowania obowiązującego pra-
wa i przepisów  - podsumowu-
je Anita Żegleń. 

rav
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Górale lubią liberalizm  
w budownictwie

Szlembark 10 lat temu, z zaznaczonymi na czerwono budynkami, które powstały obecnie.

Jaworki 20 lat temu, z zaznaczonymi na czerwono budynkami, które powstały obecnie.

Osiedle Niwa w Nowym Targu 20 lat temu (czerwone punkty oznaczają obecne budownictwo).

Kluszkowce 10 lat temu, z naniesionymi budynkami obecnie, zaznaczonymi na czerwono.

Coraz większa liberalizacja 
prawa budowlanego sprzyja 
legalnemu budowaniu. Jest 
też teraz dobra okazja, by 
zalegalizować samowole 
sprzed ponad 20 lat  
- zachęca Gabriela Przystał, 
szefowa nowotarskiego 
nadzoru budowlanego  
w rozmowie z Beatą Zalot.

- Na Podhalu przybywa 

domków dość intensywnie, 
wyrastają często w dość 
nieoczekiwanych miejscach, 
cennych przyrodniczo. Jeszcze 
większym zaskoczeniem jest, 
gdy dowiadujemy się, że 
powstały legalnie...

- To wynik liberalizacji prawa 
budowlanego. Coraz łatwiej wy-
budować dom, w wielu przypad-
kach wystarczy zgłoszenie. Łatwiej 
teraz też zalegalizować istniejący 
już budynek.

Przybywa domków rekreacyj-
nych, najwięcej w ostatnich latach 
w gminie Nowy Targ, Łapsze Niżne 
i Czorsztyn. To głównie tereny wo-
kół Jeziora Czorsztyńskiego. Coraz 
bardziej zabudowane są też dział-
ki u podnóża Gorców. Wystarczy 

dowy sposób - dop. red.). W ten 
sposób korespondujemy pomię-
dzy urzędami, korzysta z niej tak-
że wielu obywateli.
- Donosy też teraz pisze się 
przez ePUAP?

- Tak, zdarza się, że donosy do-
stajemy za pośrednictwem tej plat-
formy.
- Czy to oznacza, że petent 
nie będzie miał już możliwości 
bezpośredniego kontaktu 
z urzędnikami?

- oczywiście, że kontakt bez-
pośredni nadal będzie możliwy, 
nasi inspektorzy są do dyspozycji 
obywateli. Nie znikną też kontro-
le w terenie.
- Ile takich kontroli 
przeprowadziliście 
w zeszłym roku?

- W 2022 roku przeprowadzi-
liśmy na terenie powiatu łącznie 
545 kontroli.

- Pozostańmy jeszcze przy 
statystykach. Pisałam niedaw-
no o boomie budowlanym na 
Podhalu, tendencji przeciwnej 
niż w innych regionach Polski. 
Inżynierowie, architekci mó-
wią, że tyle pracy, co teraz, ni-
gdy nie mieli.

- To prawda, nasze statysty-
ki także pokazują takie tendencje. 

W ostatnich trzech latach cały czas 
rośnie liczba budynków mieszkal-
nych, domków rekreacyjnych, licz-
ba rozpoczętych budów i obiektów 
oddanych do użytku. W 2022 r. roz-
poczęto na terenie powiatu nowo-
tarskiego budowę 1148 samych tyl-
ko budynków mieszkalnych, 954 
budynki zostały oddane do użyt-
ku. Największy ruch  jest na tere-
nie samego Nowego Targu i gmi-
ny Nowy Targ. oczywiście mówimy 
o budownictwie legalnym.
- Bo cały czas kwitnie 
budownictwo samowoli?

- oczywiście istnieje nadal, 
choć liberalizacja zachęca do le-
galnego działania. Dużo nielegal-
nych budów korzysta z możliwości 
legalizacji, która wiąże się z opła-
tą co najmniej 25 tys. zł za garaż, 
budynek gospodarczy czy rekre-
acyjny. Nie opłaca się więc budo-
wać bez pozwoleń czy niezgodnie 
z rzeczywistym przeznaczeniem. 
Nie ma dużo nakazów rozbiórek, 
trzeba naprawdę z nami nie chcieć 
współpracować, żeby doszło do ta-
kiej decyzji. W zeszłym roku prowa-
dziliśmy 4839 spraw ogółem, do-
tyczących budów realizowanych 
legalnie, ale i samowoli. Nowych 
wszczęliśmy 3644, zakończyliśmy 
3687 spraw. Są też i takie, które cią-
gną się nawet po 20 lat.
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- Samowola w budownictwie oczywi-
ście istnieje nadal, choć liberalizacja za-
chęca do legalnego działania. Dużo nie-
legalnych budów korzysta z możliwo-
ści legalizacji, która wiąże się z opłatą 
co najmniej 25 tys. zł za garaż, budynek 
gospodarczy czy rekreacyjny. Nie opła-
ca się więc budować bez pozwoleń czy 
niezgodnie z rzeczywistym przeznacze-
niem - mówi Gabriela Przystał, Powia-
towy Inspektor Nadzoru Budowlanego 
w Nowym Targu.

Na terenie powiatu nowo-
tarskiego oddano do użytku 
w 2022 r. 954 budynki mieszkal-
ne, w tym budownictwo indywi-
dualne - to 733 obiekty, pod wy-
najem - 34, zakładowe – 9, bu-
dynki wielorodzinne - 184 (wię-
cej niż dwa mieszkania w bu-
dynku). Rok wcześniej oddano 
do użytku 720 takich budynków, 
w 2020 r - 581.

Rośnie też liczba zgłoszo-
nych do budowy obiektów 
mieszkalnych. W zeszłym roku 
było ich 1.148 (w tym budow-
nictwo indywidualne - 1.034), 
w 2021 r. - 987, w 2020 r. 991. 

Budujemy
STATYSTYKI

- Jaką najwyższą karę 
nowotarski nadzór wymierzył 
w zeszłym roku i za co?

- To 375 tys. zł opłaty legaliza-
cyjnej za pralnię w jednej z miej-
scowości gminy Nowy Targ. Łącz-
nie takich opłat naliczonych zosta-
ło na kwotę 740 tys zł. Mniejsze 
są przez inwestorów wpłacane od 
razu w całości. W przypadku wyso-
kich zobowiązani składają wnioski 
u wojewody o rozłożenie na raty.

wejść na Geoportal i porównać 
mapy sprzed kilku lat i obecne. 
Jeszcze niedawno dzikie łąki i po-
lany dziś już są zabudowane.
- A o których nowych 
przepisach warto wiedzieć?

- Najbardziej znacząca zmia-
na zaszła w 2020 r. To tzw. 20-let-
nia abolicja. Oznacza to, że teraz 
budynki, które są starsze niż 20 
lat, wybudowane kiedyś nielegal-
nie, można zalegalizować w trybie 

uproszczonym. Dużo ludzi z tego 
już skorzystało, także na Podhalu. 
oczywiście wiąże się to z pewnymi 
kosztami, jak sporządzenie mapy, 
zlecenie ekspertyzy technicznej, 
protokołów badań i sprawdzeń. 
Dzieje się to też za wiedzą sąsia-
dów, którzy biorą udział w postę-
powaniu.

Nowością od początku tego 
roku wprowadzoną - nowelizacją 
prawa budowlanego jest inten-
sywna cyfryzacja procesu budow-
lanego. Obowiązuje już elektronicz-
na książka obiektu budowlanego, 
elektroniczny dziennik budowlany. 
Mają w nie wgląd wszyscy uczest-
nicy procesu budowlanego i urzęd-
nicy. Teraz jest okres przejściowy, 
wszyscy się tego uczymy. Wersje 
papierowe będą stopniowo wyco-
fywane. Nadążanie za takimi zmia-
nami leży w interesie nas wszyst-
kich, w przeciwnym razie groziło-
by nam wykluczenie cyfrowe, na co 
nie możemy sobie pozwolić.

W codziennym funkcjonowa-
niu urzędu znaczna część kore-
spondencji krąży w ePUAP (Elek-
troniczna Platforma Usług Admi-
nistracji Publicznej - ogólnopol-
ska platforma teleinformatyczna, 
służąca do komunikacji obywate-
li z jednostkami administracji pu-
blicznej w ujednolicony, standar-
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Podczas dłuż-
szej niż po mieszka-
niu jazdy ktoś musi 
ten wózek popchnąć. 

O Jarosławie Dąbrowskim pisa-
liśmy pod koniec zeszłego roku 
(„Pomóżmy się urządzić”, TP 
49/2022). Dzięki rządowemu 
programowi Mieszkanie+ Jarek 
dostał swoje lokum, ale nie przy-
stosowane do potrzeb osoby nie-
pełnosprawnej. Nie stać go było 
także na jakiekolwiek  wyposa-
żenie. 

Zdany na siebie
Jarek jest osobą niepełno-

sprawną, ma paraliż cztero-
kończynowy. To skutek pobi-
cia przed prawie 30 laty. Do tej 
pory mieszkał u siostry, w blo-
ku na trzecim piętrze. Bez win-
dy, więc tym, co oglądał najczę-
ściej, były ściany własnego poko-
ju a jedyną podróż odbywał do 
łazienki. Nie wychodził z miesz-
kania miesiącami. 

Blok na Polanie Szaflarskiej, 
gdzie mieszka teraz, ma windę. 
Jarek mógłby samodzielnie się 
z niego wydostać i sam zrobić so-
bie zakupy czy skorzystać z po-
bliskich ścieżek spacerowych. 
Niestety wózek, który ma,  po-
zwala samodzielnie poruszać się 
jedynie po mieszkaniu. Nie może 
nawet wyjechać na własny bal-
kon z powodu progu w drzwiach. 

Mimo że we wniosku napi-
sał, że jest inwalidą, dostał miesz-
kanie nieprzystosowane dla oso-
by niepełnosprawnej. Liczył, że 
na etapie budowy mieszkanie bę-
dzie przygotowane dla niego, tak 
jak to się stało na przykład w Ka-
towicach.

Puste ściany
Dzięki pomocy finansowej 

Powiatowego Centrum Pomocy 
w Nowym Targu łazienkę udało 
się przystosować dla Jarka. Nie-
stety na zakup mebli i wyposa-
żenia nie miał pieniędzy. Sio-
strzeniec zorganizował dla nie-
go zrzutkę, która po artykule 
w Tygodniku Podhalańskim na-
brała tempa.

- Gdyby nie te wpłaty, nie 
mieszkałbym tu dzisiaj - pod-
kreśla Jarek Dąbrowski. Nie tyl-
ko zebrał prawie 11 tys. zł, ale 

dzięki zbiórce spotkał  ludzi, 
którzy w inny sposób bezinte-
resownie mu pomogli, choćby 
w skręcaniu mebli czy doposa-
żeniu. Dzięki zrzutce kupił biur-
ko, sofę, szafę, drabinkę do ćwi-
czeń i żaluzje. Zapłacił też sym-
boliczną cenę 1600 zł za kuch-

nię z płytą indukcyjną, którą 
zrobił mu stolarz z Klikuszo-
wej. - Jasiek nawet za materiał 
nie wziął tyle, ile powinien, nie 
mówiąc o robociźnie - opowiada 
Jarek. Kuchnia jest przystosowa-
na dla osoby na wózku. Wszyst-
ko ma w zasięgu ręki. Może sa-
modzielnie zrobić sobie śniada-
nie czy umyć naczynia. 

Są dobrzy ludzie na świecie
Po artykule zgłosiła się do 

niego para z Zakopanego - Kin-
ga Karabiowska i Piotr Ba-
biak. - Przywieźli mi robot ku-
chenny, żelazko, czajnik. Piotr 
pomagał mi w montowaniu łóż-
ka, szafy, okapu. Byli tu już z pięć 
razy. Są niesamowici - podkre-
śla właściciel nowego mieszka-
nia. Po artykule zgłosili się do 
niego także Anita Szarlej i To-
masz Nocoń, którzy - jak się oka-
zało - mieszkają w tym samym 
bloku, w tej samej klatce. - Po-
darowali mi biurko, lampy, sto-
jak na buty, stolik, stołek i kub-
ki - wymienia. - Jesteśmy teraz 
w codziennym kontakcie, pyta-
ją, czy czegoś nie potrzebuję, ro-
bią mi zakupy. Anita - mimo za-
awansowanej ciąży - odkurza-
ła mi kiedyś mieszkanie i umy-
ła podłogi. To bardzo ciepli lu-
dzie, o złotym sercu - podkreśla. 
Niedawno urodziło im się dziec-
ko, ale i tak Jarek wie, że może na 
nich liczyć. Pralkę dostał od pani 

Renaty Przybylińskiej-Cedzidło 
z ul. Podhalańskiej.

- Fajnie w końcu budzić się 
na swoim - we własnym łóżku, 
we własnym mieszkaniu - pod-
kreśla. Jedyne, czego się boi, to, 
że się przewróci podczas prze-
siadania z łóżka na wózek i od-

wrotnie. To dla niego za każdym 
razem nie lada wyczyn. Stolarz 
z Klikuszowej obiecał mu, że 
zrobi mu jeszcze stolik na kół-
kach i specjalny uchwyt, który 
ułatwi ten manewr.

Jeden dzień z życia Jarka
Jak wygląda jego dzień we 

własnym mieszkaniu? - Budzę 
się ok. 6 -7 rano. Żeby siąść, po-
ubierać się, muszę odczekać, aż 
mi mięśnie popuszczają. Samo 
przesiadanie się z łóżka na wó-
zek zajmuje ok. 20 minut - opo-
wiada. Potem odpala komputer 
i włącza ulubioną stację - Anty-
radio. Zagląda na pocztę, je śnia-
danie. Wszystko zajmuje oko-
ło godziny. Zaczyna przed kom-
puterem pracę jako sprzedawca 
komputerowy. Po dwóch godzi-
nach robi sobie przerwę na kawę. 
Pracuje jeszcze dwie godziny, aż 
do obiadu, który dowożą z Ru-
czaju. Potem sprzątanie, pranie. 
Około godz. 17-18 kładzie się 
i odpoczywa. Ogląda film, słu-
cha muzyki. Robi sobie kolację.

Gdybym miał wózek 
elektryczny

Nieśmiało marzy o wózku 
elektrycznym, wtedy nie musiał-
by nikogo prosić o zakupy. Nie 

byłby więźniem swojego miesz-
kania. Mógłby pojechać sobie 
na spacer, niedaleko jest kładka 
na Dunajcu, może nawet dotarł-
by na Bór na Czerwonem. Te-
raz - gdy chce wyjść z mieszka-
nia - musi kogoś poprosić, żeby 
pchał wózek. - Dostałem od ob-
cych ludzi tyle dobra, że nie 
śmiem ich prosić jeszcze, żeby 
mnie wyprowadzali na spacer. 
To zresztą krępujące - tłumaczy.

Dlatego odkąd miesiąc 
temu się wprowadził do swojego 
mieszkania, jeszcze z niego nie 
wyjechał. Taki wózek elektrycz-
ny to koszt ok. 30 tys. zł. Tymcza-
sem Jarek z trudem wiąże koniec 
z końcem. Sam czynsz - już po 
odliczeniu dopłaty rządowej - to 
1467 zł. Tymczasem jego renta 
z wszystkimi świadczeniami wy-
nosi 1700 zł. - Na życie zosta-
je 200 zł. Pracuję w restauracji 
Ruczaj na 1/4 etatu. - Ogarniam 
sklep internetowy. To 625 zł mie-
sięcznie. Z Ruczaju przywożą 
mi obiady pracownicze, za które 
płacę 450 zł - wylicza. Z powo-
dów finansowych zrezygnował 
od początku roku ze współpracy 
z kliniką, od której dostawał susz 
z marihuany, działający przeciw-
bólowo i rozluźniający jego mię-
śnie. Z kolei spięte mięśnie bar-
dzo utrudniają funkcjonowanie. 
Ratuje go rehabilitacja, którą roz-
począł w domu w zeszłym tygo-
dniu. Jest możliwa dzięki Funda-
cji im. A Worwy, której Jarek jest 
podopiecznym. 

Jego zrzutka została przedłu-
żona, tym razem z myślą  o wóz-
ku elektrycznym. Jarek dał się też 
namówić, by podczas piątkowe-
go koncertu zespołu Kliw w no-
wotarskiej Galerii Sztuki BWA 
Jatki pojawiła się puszka, do któ-
rej wpadły pierwsze pieniądze na 
wymarzony wózek elektrycz-
ny - 711,87 zł. Swoją „złotów-
kę” można dorzucić także, wpła-
cając pieniądze na konto Funda-
cji A. Worwy.  

Jak zwykle liczymy bardzo 
na pomoc naszych czytelników 
i mamy już pewność, że nas nie 
zawiedziecie. 

Tekst i fot.: Beata Zalot

Więzień wymarzonego mieszkania

Niepełnosprawny Jarek Dąbrowski jest już w swoim wymarzonym mieszkaniu. Bę-
dzie jeszcze bardziej szczęśliwy, jeśli przesiądzie się na wózek elektryczny, który po-
zwoli mu wyjechać czasem z bloku.

Na Krupówkach wiatr wywracał stragany. Przy ul. Tetmajera uszkodził sygnalizację świetlną. 
Strażacy zanotowali ponad 20 interwencji.

Halny dał się we znaki

Strażacy usuwają konar, który spadł na linię elektryczną przy ul. Wincentego Pola w Zakopanem.

Marsz w obronie dobrego 
imienia Jana Pawła II 
wyruszy w najbliższą sobotę 
z nowotarskiego Rynku do 
sanktuarium Świętego Jana 
Pawła II przy ul. Szaflarskiej.

T o pokłosie oskarżeń pod 
adresem byłego metro-
polity krakowskiego, ów-

czesnego kard. Karola Wojtyły 
o tuszowanie przypadków pe-
dofilii wśród księży jego die-
cezji. Dziennikarskie śledztwo, 
którego efektem był reportaż pt.: 
„Franciszkańska 3” wyemitowa-
ny przez telewizję TVN, wywo-
łało wielkie poruszenie. Oprócz 
krytyków późniejszego papieża 
nie brak także głosów obrońców. 
Wśród nich są także organizato-
rzy marszu, który w najbliższą 

sobotę przejdzie ulicami Nowe-
go Targu.

Odbywa się on pod hasłem: 
„Marsz w obronie dobrego imie-
nia świętego Jana Pawła II oraz 
wartości, które głosił”. Jego or-
ganizatorami są: sanktuarium 
Świętego Jana Pawła II w No-
wym Targu, Rada Powiatu No-
wotarskiego oraz Zarząd Głów-
ny Związku Podhalan w Polsce 
im. św. Jana Pawła II.

Marsz odbędzie się 18 marca 
2023 r. (sobota). Początek na no-
wotarskim Rynku o godz. 10.30. 
Trasa marszu: Rynek - sanktu-
arium Świętego Jana Pawła II, 
ul. Szaflarska.

W trakcie marszu odma-
wiany będzie Różaniec. O go-
dzinie 12.00 zostanie odprawio-
na Msza Święta.
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W imię Ojca

W
ezwania pocho-
dziły głównie 
z południowej 
części Zakopa-

nego, z Drogi Oswalda Balze-
ra, rejonu Antałówki, ul. Sa-
bały. W tym ostatnim miejscu 
wiatr oderwał kawałki dachu. 
Nikomu nic się nie stało - re-
lacjonuje Andrzej Król Łę-
gowski, rzecznik prasowy za-
kopiańskiej straży pożarnej. 
Na skrzyżowaniu Krupówek 
i Tetmajera wiatr uszkodził 
sygnalizację świetlną. Straża-
cy usunęli kilkanaście drzew 
i konarów. W Zakopanem hal-
ny wiał z prędkością 95 km 
na godz., na Kasprowym 126.

Tekst i fot.: Paweł Pełka

Dołącz do nas! 
Obecnie poszukujemy osoby na stanowisko:

Twoje obowiązki:
l poszukujemy pełnych pasji osób, które opowiadać będą 

o tajnikach warzenia piwa,
l oprowadzanie grup po Browarze Gwarno,
l opowiadanie o historii piwowarstwa oraz o procesie 

warzenia piwa,

l odpowiadanie na pytania gości,
l bieżąca opieka nad oprowadzanymi gośćmi,
l dbałość o bezpieczeństwo gości.
Wymagania:
l mile widziana pasja do browarnictwa,

l komunikatywność, łatwość nawiązywania kontaktów,
l wysokie umiejętności interpersonalne,
l wysoka kultura osobista,

l doświadczenie w bezpośredniej pracy z ludźmi,
l bardzo dobra organizacja pracy własnej,

l kreatywność, pomysłowość, pasja,
l umiejętność pracy pod presją czasu, rozwiązywania 

bieżących problemów,

l dyspozycyjność i zaangażowanie,
l znajomość języka angielskiego na poziomie 

komunikatywnym.
Oferujemy:
l zatrudnienie w oparciu o umowę zlecenia,

l specjalistyczne szkolenia w oparciu o wiedzę 

doświadczonych piwowarów,
l możliwość zdobywania doświadczenia w rozwijającej 

się firmie,
l ciekawą pracę w pełnym pasji zespole,

l atrakcyjne wynagrodzenie.
Osoby zainteresowane rekrutacją i pracą w PKL Horeca  

prosimy o przesłanie aplikacji zawierającej CV  

na adres e-mail: rekrutacja@pkl.pl 
z dopiskiem „PRZEWODNIK GWARNO”.

Informujemy, że skontaktujemy się z wybranymi kandydatami.
Prosimy o dopisanie oświadczenia o wyrażeniu zgody  

na przetwarzanie danych osobowych.

PRZEWODNIK - ZWIEDZANIE 
BROWARU GWARNO

Miejsce pracy: Zakopane, Browar Gwarno

W Zakopanem 
PKL buduje aktualnie 

swój nowy 
obiekt gastronomiczny.

Przy dolnej stacji kolei na Gubałówkę 
powstaje restauracja z własnym browarem!

REKLAMA

Nr konta Fundacji im. A. Worwy: 53 1240 1574 1111 0010 3480 
6570 Z dopiskiem: dla Jarosława Dąbrowskiego.
Link do zrzutki: https://zrzutka.pl/dla-jaroslaw-dabrowski
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miał ją i jej matkę wiele razy ata-
kować słownie, grozić, używając 
wulgarnych słów. Te wszystkie 
działania były dla właścicielki 
domu dużą uciążliwością. Ostat-
nie wybryki przelały czarę gory-
czy. Właścicielka domu za każ-
dym razem te akty wandalizmu 
zgłasza na policję.

W poniedziałek odwiedzili-
śmy jej sąsiada. Przyznał, że to 
on ustawił tabliczki z napisami 
kierującymi do „burdelu anu-
ki”. Według jego słów cały kon-
flikt zaczął się od tego, że są-
siadka żrącą substancją potrak-
towała pięć należących do niego 
drzewek. Twierdzi, że tabliczki 
mają pokazywać drogę do miej-
sca, gdzie nie dba się o porządek. 
Dodaje, że to sąsiadka sprawia 
mu wiele problemów, np. wy-
najęła mężczyzn, którzy chcie-
li zniszczyć postawione przez 
niego tabliczki. - Mieli duże ka-
mienie, wtargnęli na moją po-
sesję, niewiele brakowało, a do-

stałbym po głowie kamieniem. 
Zgłaszałem te sprawy na poli-
cję, ale to nic nie dało - twier-
dzi sąsiad. Dodaje, że nie ma nic 
wspólnego z namalowanymi na 
płocie swastykami, literami „Z” 
czy ze zniszczeniem elewacji.  
- To pewnie ta kobieta wynajęła 
kogoś, żeby zamalował jej ogro-
dzenie, a winę chce zrzucić na 
mnie. Nie ma szans na porozu-
mienie z nią - dodaje.

Ostatnimi przypadkami 
zniszczenia płotu i ścian budyn-
ku zajmuje się zakopiańska po-
licja.

- Potwierdzam, że trzy razy 
wpłynęły do nas zgłoszenia do-
tyczące zniszczenia mienia. Pro-
wadzimy dochodzenia w tych 
sprawach. Ze względu ich cha-
rakter nie mogę przed jej zakoń-
czeniem zdradzić szczegółów - 
mówi asp. sztab. Roman Wieczo-
rek, rzecznik prasowy zakopiań-
skiej policji.

pp
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ZAKoPANE

Oprócz widoku  
na Giewont właścicielka 
apartamentu podlicza 
straty, a deweloper odbija 
piłeczkę do Tauronu. 

W
 2018 roku ze spół-
ką Bildar podpisa-
łam umowę przed-
wstępną na kup-

no apartamentu przy ulicy Mo-
drzejewskiej - mówi Mario-
la Pawlikowska. - Oddany miał 
być w 2019 roku, na działal-
ność gospodarczą. Od stycznia 
2020 chciałam go już wynaj-
mować. Można było sobie odli-
czyć 23% VAT. Wiadomo, jakie 
są ceny w Zakopanem, każdy ka-
wałek metra, nawet balkonu jest 
wart miliony.

Kobieta cierpliwie czekała 
na upragniony apartament z wi-
dokiem na Giewont. Niestety, 
budynku nie oddano w terminie. 
Był problem z prądem. Budynek 
jest wciąż na tzw. prądzie tech-
nicznym. Deweloper pozwolenie 
na użytkowanie dostał w grud-
niu 2021 roku, a wiosną 2022 
zaczął podpisywać akty przenie-
sienia własności.

Co z tym prądem?
- Jesteśmy wciąż na prądzie 

technicznym, który jest przyzna-
wany na okres budowy. Jego cena 
jest wyższa, są bardzo duże róż-
nice w cenach - podkreśla Ma-
riola Pawlikowska. Gdy w li-
stopadzie 2022 roku podpisa-
ła umowę notarialną, zabezpie-
czyła się, przerzucając wszyst-
kie koszty za prąd techniczny 
ze swojego apartamentu na de-
welopera. - Deweloper nas cią-
gle zwodzi, że za dwa, trzy ty-
godnie będzie normalny prąd. 
Nie udało mi się z nim poroz-
mawiać, wciąż tylko obiecuje za-
rządcy, że ten prąd będzie - do-
daje interweniująca w redakcji 
właścicielka apartamentu. Pod-
kreśla, że kupowała mieszkanie 

w budynku pensjonatowym. Że 
w takim budynku musi być re-
cepcja i zaplecze kulinarne. Plus 
SPA i siłownia. W projekcie jest 
całe to zaplecze zaprojektowa-
ne. Przy pozwoleniu na użytko-
wanie też był to budynek pensjo-
natowy. - A my nie mamy części 
wspólnych. Mało tego, skanda-
licznie wykonany był płot, ob-
lodzony wjazd do podziemnego 
parkingu, bo woda się leje. Miej-
sca dla osób niepełnosprawnych 
nie ma, każdy apartament powi-
nien mieć swoje miejsce - ale 
nie wszystkie mają. Zrobił par-
king na drodze przeciwpożaro-
wej i powierzchni, która miała 
być biologicznie czynna. Nie ma 
chodnika wzdłuż ulicy - są miej-
sca parkingowe. Jest tak mało 
miejsca, że pieszy musi zejść na 
ulicę - wylicza Mariola Pawli-
kowska. Twierdzi, że bez atrak-
cji typu sauny, jacuzzi mieszka-
nia gorzej się sprzedają. Jest też 
je trudniej wynająć, bo konku-
rencja w Zakopanem jest bardzo 
duża. Sam widok na Giewont to 
za mało.

- Cena za metr kwadrato-
wy apartamentów z atrakcjami 
jest o 20 procent wyższa - twier-
dzi Mariola Pawlikowska. - Nie 
mamy tych części wspólnych. 
Dlatego teraz pracują biegli są-
dowi, by wycenić, jakie stra-
ty poniosłam.

To Tauron zwlekał
 Udało nam się porozma-

wiać z przedstawicielem spół-
ki Bildar. Twierdzi, że opóźnie-
nie przy oddaniu budynku do 
użytku to efekt takiej, a nie in-
nej polityki Tauronu. - Tauron 
zwlekał, nie dotrzymał terminu, 
więc wszystko się przedłużało. 
Wystąpiliśmy o dodatkowe za-
silanie. W tym tygodniu będzie 
podpisana nowa umowa - zapew-
nia członek zarządu spółki Bil-
dar. Dodaje, że w budynku jest 
ponad 40 apartamentów i inni 
właściciele nie zgłaszali żad-
nych pretensji. Wynajmują loka-

le turystom i prowadzą bez pro-
blemu działalność gospodarczą.  
- Nadzór budowlany nie zgłaszał 
zastrzeżeń, wszystko jest legal-
nie, mamy budynek pensjona-
towy. Na zewnątrz wykorzysta-
liśmy dwa miejsca parkingowe 
na naszej działce, w takiej wnę-
ce - wyjaśnia członek zarządu 
spółki Bildar. Dodaje, że pozo-
stałe miejsca na chodniku to sa-
mowola właścicieli, którzy tam 
urządzili sobie miejsca posto-
jowe. I że polecono już, by ta-
bliczki wskazujące na miejsca 
parkingowe  zostały usunięte 
z ogrodzenia.

Mariola Pawlikowska twier-
dzi, że walczy o swoje sama, po-
nieważ jako jedyna właścicielka 
w akcie notarialnym przekaza-
nia mieszkania nie zgodziła się 
na wpisanie zdania że „nie wno-
si roszczeń”. - Pozostali właści-
ciele mają związane ręce, jestem 
jedyną osobą, która ma otwartą 
drogę do spraw sądowych - do-
daje właścicielka apartamentu. 

Przedstawiciel dewelopera 
przypomina, że gdy tylko poja-
wiły się pierwsze zastrzeżenia 
ze strony interweniującej w na-
szej redakcji kobiety, oferował 
jej zwrot wpłaconych pieniędzy 
wraz z odsetkami. Oferta została 
odrzucona. - Dlatego ja teraz nie 
rozumiem, o co tej pani chodzi. 
Robi dym i zamieszanie, nie tyl-
ko na tej inwestycji - podsumo-
wuje przedstawiciel dewelopera. 

Mariola Pawlikowska przy-
znaje, że deweloper chciał jej 
zwrócić dwa i pół miliona zło-
tych za mieszkanie. - Chciał, że-
bym oddała to mieszkanie i nie 
robiła kłopotów. Bo mam miesz-
kanie z niezagrożonym wido-
kiem na Giewont. Ja prosiłam, 
żeby choć była recepcja, ugodo-
wo. Już zrezygnuję z tego spa, za-
plecza kulinarnego. Bez efektu. 
Będę wnosić roszczenia i spra-
wa pójdzie do sądu - podsumo-
wuje właścicielka apartamentu.

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

Apartament 
z widokiem na kłopoty

Wzdłuż budynku przy ulicy Modrzejewskiej zamiast chodnika zrobiono miejsca parkingowe.

Trzy tygodnie później na 
ogrodzeniu i bramie wjazdowej 
namalowano znaki „Z”, których 
używa na swoim sprzęcie woj-
skowym rosyjska armia w cza-
sie napaści na Ukrainę. W końcu 
w nocy z 7 na 8 marca ktoś ob-
rzucił jej dom jajkami wypełnio-
nymi czerwoną farbą. Jak podej-
rzewa właścicielka, celem były 
zainstalowane na ścianie kame-
ry. Wandal trafił jednak w ścianę, 
okno i parapet. W sumie szko-
dy, które w ostatnich tygodniach 
wyrządził, można oszacować już 
na kilkadziesiąt tysięcy złotych. 

Trudno nie łączyć tych ata-
ków z sąsiedzkim konfliktem, 
który ma tam miejsce. Na sąsied-
niej posesji widać wbite w zie-
mię tabliczki z napisem „bur-
del anuka” kierujące na posesję 
mieszkanki Zakopanego. W swo-
im domu wynajmuje ona poko-
je turystom. Już w przeszło-
ści działy się tu dziwne rzeczy. 
Nagle przed wjazdem na pose-
sję wyrosła wielka góra śnie-
gu. Na  drucianej jeszcze wtedy 
siatce oddzielającej obie posesje 
zawieszane były różne zdezelo-
wane sprzęty. Obok składowa-
no muszle klozetowe czy stary, 
śmierdzący siennik. Ktoś kilka 
razy niszczył też tabliczkę, któ-
ra kieruje turystów na posesję 
mieszkanki Zakopanego. Sąsiad 

Jak niedobrze mieć sąsiada

Jajka wypełnione farbą zniszczyły framugi okien.

dokończenie 
ze str. 1
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Przedstawiciele władz 
samorządowych, 
posłowie, Związek 
Podhalan na specjalnej 
konferencji pod Wielką 
Krokwią bronili dobrego 
imienia Jana Pawła II.

K
onferencję we wtorek 
zorganizował Mało-
polski Urząd Marszał-
kowski. To odpowiedź 

na reportaż telewizji TVN pt. 
Franciszkańska 3. Według au-
torów materiału Karol Wojty-
ła jeszcze jako biskup wiedział 
o nadużyciach księży, które były 
związane ze skandalami pedo-
filskimi.

Na początku konferencji 
pod Wielką Krokwią marszałek 
Witold Kozłowski cytował słowa 
Jana Pawła II „nie lękajcie się”. 
Jak stwierdził marszałek, to pa-
pieskie „nie lękajcie się” obali-
ło komunizm, zburzyło mury, 
otworzyło granice i wprowadzi-
ło nas do europejskiej rodziny. 
- Sprzeciwiamy się podważaniu 
świętości życia i nauczania pa-
pieża Polaka. Nie ma naszej zgo-
dy na manipulacje i wzbudzanie 
agresji wobec miejsc kultu św. 
Jana Pawła II Wielkiego - mó-
wił marszałek Kozłowski.

Po nim głos zabrał starosta 
tatrzański Piotr Bąk, który przy-
pomniał góralski hołd złożony 
Janowi Pawłowi II pod Wiel-
ką Krokwią. Wspominał zasłu-
gi papieża dla odzyskania wol-
ności. - Nie możemy zgodzić 
się na to, aby imię Jana Pawła II 
było znieważane, aby go poma-
wiano, oczerniano, aby go atako-
wano. Atakowanie pamięci wiel-
kiego papieża to atak na naszą 

W obronie Jana Pawła II

Po konferencji jej uczestnicy złożyli kwiaty pod tablicą upamiętniającą mszę odprawioną przez Jana Pawła II w 1997 na Wielkiej Krokwi. Na zdjęciu Marcin Zubek pre-
zes zakopiańskiego oddziału Związku Podhalan.

Zakopiańscy radni pytają, 
dlaczego od wielu miesięcy 
jeden z należących do miasta 
lokali użytkowych  
przy ul. Stolarczyka stoi pusty.

S prawę w czasie czwart-
kowej sesji Rady Mia-
sta przedstawił Krzysz-

tof Wiśniowski. Radny mówił 
o tym, że miasto chce sprzedać 
ten budynek, ale ósmy przetarg 
nie przyniósł rezultatu. W 2019 
roku władze chciały podnieść 
znacznie czynsz dzierżawy, któ-
ry wynosił 4 tys. zł miesięcznie. 
- Dzierżawca został zaskoczo-
ny i najemca zrezygnował. Po-
nad 40 miesięcy lokal stoi pu-
sty. Miasto straciło na tym 160 
tys. złotych. Jestem zaniepoko-
jony, że pieniądze, które mogły-
by wzmacniać budżet, wycieka-
ją - powiedział radny Krzysz-
tof Wiśniowski.

Do sprawy odniósł się rad-
ny Stanisław Karp, przewodni-
czący komisji ekonomiki. Po-
twierdził, że dzierżawa z dnia 
na dzień wzrosła dwukrotnie. 
- Gdyby nie podniesiona cena, 
pewnie moglibyśmy wyko-
rzystać te środki. Dobry to sy-
gnał, abyśmy mogli się pochy-
lić nad tym, czy takich przypad-
ków nie ma w innych miejscach. 
Podnosimy radykalnie czynsze 
i możemy utracić jakiekolwiek  
zyski - stwierdził radny Stani-
sław Karp.

Radny Zbigniew Szczerba 
stwierdził, że faktem jest, iż są 
lokale i budynki, które stoją pu-
ste, nie przynoszą miastu do-
chodu.

Odpowiadając na zarzuty, 
wiceburmistrz Tomasz Filar wy-
pomniał, że radni nie zajęli się 
dokumentami na temat dzier-
żaw, które zostały im dostarczo-
ne kilka miesięcy temu. Jeśli cho-
dzi o lokal przy ul. Stolarczyka, 
w 2004 roku, po kontroli NIK, 
stwierdzono, że wszystkie umo-
wy na czas nieokreślony powin-
ny być wypowiedziane. Były one 
później podwyższane o stopień 
inflacji. Ze wspomnianego lokalu 
po podwyżce czynszu wyprowa-
dziła się firma Apollo. - Budynek 
nie został do tej pory sprzedany. 
1,2 mln złotych wynosiła cena 
wywoławcza. Ósmy przetarg nie 
przyniósł rezultatu. Kwota wy-
woławcza jest obniżona do 800 
tys. złotych - powiedział wice-
burmistrz Tomasz Filar.

pp

Zamiast  
zarabiać, 
stoi pusty

Radny Marek Donatowicz 
skrytykował na czwartkowej 
sesji zakopiańskiej rady miasta 
gaże artystów występujących 
w czasie Sylwestra Marzeń.

R adny nawiązał do naszego 
tekstu, gdy pytaliśmy rad-
nych, czy są za dalszą orga-

nizacją Sylwestra Marzeń. Zde-
cydowana większość radnych 
była za, radny Marek Donato-
wicz był przeciwny. W czwar-
tek na sesji Rady Miasta mówił 
o wielkich gażach wykonawców, 

które sięgają kilkudziesięciu  
tysięcy złotych. 

- Po co tego typu kasa idzie 
na takie występy? Są tacy, co 
odwiedzają Krupówki i śpie-
wają „Ale Aleksandra”. Może-
my im zapłaćmy i oni zaśpiewa-
ją, przynajmniej na żywo. Dla-
czego mamy płacić takie pie-
niądze za śpiewanie z playbac-
ku. Dlatego jestem przeciwny 
Sylwestrowi Marzeń. Płaćmy 
za coś, co jest wykonywane na 
żywo - powiedział radny Marek  
Donatowicz.         pp

Królewskie gaże
W ostatnich dniach tatrzańscy policjanci zabrali prawa jazdy dwóm pijanym kierowcom.

TRENING PERSONALNY 1/1
z pełną opieką dietetyczną i prozdrowotną

14 lat doświadczenia

Pomogę Ci skutecznie zredukować wagę 
i zbudować sylwetkę. 

Poprawisz też zdrowie,  
co potwierdzą wyniki badań.

Pierwszy trening i konsultacja GRATIS.

577 158 775

Zapraszam
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społeczność. Tak to rozumiemy 
- powiedział starosta Piotr Bąk.

W podobnym tonie wypo-
wiadali się wiceburmistrz Za-
kopanego Agnieszka Nowak-
Gąsienica, burmistrzowie Wa-
dowic, Zakliczyna, a także po-
słowie Anna Paluch, Patryk Wi-
cher i wiceminister Andrzej Gut 
Mostowy. Później głos zabrał 
też Adam Bachleda Curuś, były 
burmistrz Zakopanego, który 
w 1993 składał papieżowi góral-

ski hołd. - Ojciec Święty Jan Pa-
weł II Wielki jest największym 
z naszych rodaków. Jest najwięk-
szym autorytetem, nie tylko dla 
nas Polaków, ale i całego świata. 
Dane mi było być w wielu miej-
scach na świecie. Nie spotkałem 
się z tym, aby ktokolwiek, gdzie-
kolwiek powiedział złe słowo na 
temat Jana Pawła II. Dodał, że 
nie możemy pozwolić, aby kto-
kolwiek podnosił rękę na Ojca 
Świętego „w tak niesprawiedli-

wy i krzywdzący sposób”. - To 
jest nasz honor góralski, polski, 
stanowimy jedną rodzinę. Zasta-
nówmy się, czy to przypadek, 
że stało się to teraz. Pojawia się 
mnóstwo sfałszowanych doku-
mentów. A może jest za tym coś 
więcej. Polska przepięknie za-
chowuje się wobec naszych bra-
ci z Ukrainy, nie wszystkim się 
to podoba. A jak można Polskę 
skłócić? - mówił Adam Bachle-
da Curuś.

Z kolei ks. dziekan Bogu-
sław Filipiak zapowiedział na 
2 kwietnia marsz solidarności 
z Janem Pawłem II, który przej-
dzie z sanktuarium na Krzep-
tówkach do sanktuarium Naj-
świętszej Rodziny na Krupów-
kach. Po konferencji jej uczest-
nicy złożyli kwiaty pod tablicą 
upamiętniającą mszę odprawio-
ną przez Jana Pawła II w 1997 
roku na Wielkiej Krokwi.

pp

W piątek 10 marca wie-
czorem tatrzańscy 
policjanci otrzyma-

li zgłoszenie o renault, które-
go kierowca dziwnie się za-
chowuje na drodze w Białym 
Dunajcu. Nagle zjechał w za-
toczkę, uszkodził znak i oponę  
samochodu.

- Patrol policyjny, który 
szybko dotarł na miejsce, za-
stał za kierownicą 45-letniego 

kierowcę, mieszkańca powia-
tu tatrzańskiego. Badanie alko-
matem wykazało, iż mężczy-
zna zdecydował się na jazdę 
samochodem mając w organi-
zmie 1,9 promila alkoholu - in-
formuje asp. sztab. Roman Wie-
czorek, rzecznik prasowy zako-
piańskiej policji.

Kolejny nietrzeźwy kierow-
ca zatrzymany został w Koście-
lisku w niedzielę, tuż po godzi-
nie 12. - Policjanci zakopiań-

skiej drogówki zatrzymali vo-
lvo kierowane przez 37-latka 
z powiatu sosnowieckiego, któ-
ry przekroczył dozwoloną pręd-
kość. Podczas kontroli okazało 
się, że kierujący jest nietrzeź-
wy. Badanie alkomatem wyka-
zało 0,7 promila alkoholu - do-
daje rzecznik zakopiańskiej po-
licji. Obaj kierowcy stracili już 
prawa jazdy.

pp
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Huczne otwarcie Centrum Pomocy Dzieciom w Ludźmierzu. To jeden z dziewięciu takich ośrodków 
w Polsce. Jedyny w Europie bez wsparcia samorządowego i państwowego.

Bo dzieci są ważne

Tort podczas otwarcia Centrum Pomocy Dzieciom w Ludźmierzu kroi Weronika Potaczek, prezes Fundacji PoWer, która ośro-
dek otworzyła.

Piękne słońce w zeszłym tygodniu zachęciło pszczoły do pierwszych wiosennych oblotów. 

Wiosenne obloty w pasiekach

Pierwsze wiosenne obloty to radość każdego pszczelarza.

Podhalańska uczelnia 
w Nowym Targu zaprasza 
w czwartek 23 marca  
uczniów szkół średnich, 
a szczególnie maturzystów,  
na dzień otwarty.

D zień otwarty w Podhalań-
skiej Państwowej Uczel-
ni Zawodowej w Nowym 

Targu rozpocznie się o godzinie 
10.00 w auli, w budynku „Tatry”. 
Na uczestników czekać będzie 
dwóch gości specjalnych, ido-
li młodzieży - Marcin Kru-
szewski, prawnik, znany tikto-
ker, twórca kanału Prawo Marci-
na, oraz Maciej Piera, absolwent 
AWF w Krakowie, popularyza-
tor wiedzy o górach, youtuber, 
twórca kanału Szczytomaniak. 

Oprócz ich prelekcji będą 
w tym dniu warsztaty dla 
uczniów, pokazy, zajęcia labo-
ratoryjne. Będzie też okazja, by 
zobaczyć uczelniane laborato-
ria, pracownie, bibliotekę aka-
demicką, siłownię i wiele in-
nych miejsc na co dzień niedo-
stępnych dla osób spoza PPUZ. 
Uczniowie będą też mogli spo-
tkać się z nauczycielami dy-
daktycznymi, przedstawiciela-
mi działu nauczania, Biura Pro-
gramu Erasmus+, samorządu 
studenckiego, biblioteki akade-
mickiej, Akademickiego Związ-
ku Sportowego czy uczelniane-
go zespołu góralskiego.

bz

Podhalanka 
otwarta  
dla uczniów
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szenia Pszczelarzy. Mówi, że na 
Orawie, gdzie ma pasiekę, wieje 
dziś mocny wiatr, dlatego oblo-
tów u niego nie ma. 

Podkreśla, że ten rok jest 
bardzo nietypowy. W jego pa-
siece obloty pszczół były już 1 
stycznia. - Te wiosenne pierw-
sze obloty są bardzo ważne, 
pszczoły oczyszczają się, zbiera-
ją pyłek, od tego momentu matka 
pszczela zaczyna czerwić (zno-
sić jajeczka) - opowiada. Wielu 
pszczelarzy będzie teraz podkar-
miać te pożyteczne owady, by ro-
sły w siłę i były gotowe do pra-
cy. Na pierwsze zbiory miodu 
bartnicy będą musieli poczekać 
co najmniej do maja. Zazwyczaj 
na Podhalu pierwsze miodobra-
nie wiąże się z miodem mnisz-
kowym.

bz

N a taki widok i dźwięk, 
który towarzyszy wio-
sennych oblotom, 

pszczelarze czekają z utęsknie-
niem przez całą zimę. Intensyw-
ne obloty oznaczają, że pszcze-
la rodzina dobrze przezimowała 
i jest w dobrej kondycji. Pszczo-
ły nie zostawiają kału w ulu, lecz 
gromadzą go w organizmie przez 
zimę. Pierwsze wiosenne oblo-
ty to okazja, by organizm oczy-
ścić. Zbierają także pyłek, któ-
ry jest bardzo ważnym źródłem 
białka, witamin, mikro- i makro-
elementów oraz aminokwasów.  
- Teraz pyli leszczyna, czarna 
olcha i pierwsze rośliny kwia-
towe - opowiada Jan Świdroń, 
prezes Podhalańskiego Zrze-

N
iesie nieodpłatnie 
pomoc dzieciom 
skrzywdzonym przez 
dorosłych, a także 

ofiarom przemocy rówieśni-
czej. Choć Centrum Pomocy 
Dzieciom w Ludźmierzu zaczę-
ło działalność pod koniec zeszłe-
go roku, dopiero we wtorek 14 
marca zostało oficjalnie otwar-
te. Prowadzi je Fundacja PoWer.

- Dlaczego tu jesteśmy? Bo 
dzieci są ważne - rozpoczęła uro-
czystość Weronika Potaczek, 
prezes Fundacji PoWer, z zawo-
du psycholog i terapeuta. Te sło-
wa pojawiły się też na jednym 
z pierwszych slajdów przybliża-
jących działalność CPD. 

Na świecie to nic nowego, 
najwięcej takich ośrodków jest 
w USA, 25 lat temu dotarły tak-
że do Europy. Ośrodek w Ludź-
mierzu jest dziewiątym w Pol-
sce. Koordynatorem tej sieci 
w naszym kraju jest Fundacja 
Dajemy Dzieciom Siłę. - W Eu-
ropie są to placówki, które są 
częścią systemu, podlegają mi-
nisterstwu albo władzom lokal-
nym - mówiła podczas uroczy-
stości Beata Wojtkowska z Fun-
dacji Dajemy Dzieciom Siłę. Jest 
niewiele takich punktów, które 
tak jak w Polsce są tworzone 
przez organizacje pozarządowe. 

Mają jednak wsparcie lokalnych 
samorządów. CPD w Ludźmie-
rzu takiego wsparcia na razie nie 
ma, ale władze Fundacji PoWer 
liczą, że to się zmieni. Bez ta-
kiej pomocy długo nie przetrwa.

- Fundacja PoWer powstała 
z marzeń w dążeniu do świad-
czenia szerokiej pomocy dzie-
ciom, szczególnie pokrzywdzo-
nym - mówiła podczas otwarcia 
CPD w Ludźmierzu Weronika 
Potaczek. W utworzonym pod 
koniec zeszłego roku Centrum 
pracuje ośmiu doświadczonych 

specjalistów.  - Pomoc udziela-
na jest kompleksowo - pod jed-
nym dachem działa zespół in-
terdyscyplinarny złożony z psy-
chologów, terapeutów, prawni-
ków. Na pomoc może liczyć nie 
tylko dziecko, ale cała rodzina  
- podkreśla Weronika Potaczek. 
- Nasz punkt jest uzupełnie-
niem istniejących instytucji. Li-
czymy na współpracę z kurato-
rami, policją, pracownikami po-
mocy społecznej - tłumaczy pre-
zes Fundacji PoWer.

Ludźmierski ośrodek robi 

wrażenie. Salki są przytulne, 
świetnie wyposażone. Punkt 
działa pięć dni w tygodniu od 
godz. 9 do 17 (z wyjątkiem 
wtorku - godz. 11-19).  Z myślą 
o uchodźcach z Ukrainy dzia-
ła tu także punkt informacyjny, 
w którym można uzyskać po-
moc w ich języku.  

Swoim zasięgiem Centrum 
obejmuje powiat nowotarski, 
tatrzański, limanowski i suski. 
Więcej na ten temat za tydzień.

Tekst i fot.: 
Beata Zalot

Ludźmierz
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Koniec awantury  
o bibliotekę.  
Miasto kupuje  
kamienicę w Rynku.

H
istoria szukania no-
wego miejsca dla 
księgozbioru sięga 
początków remon-
tu dawnego Miej-

skiego Ośrodka Kultury. Wów-
czas trzeba było wyprowadzić 
z niego bibliotekę, która trafiła 
tymczasowo do budynku PZU 
przy ul. Krzywej. Plany przebu-
dowy MOK-u jednak nie prze-
widywały jej powrotu. Wiadomo 
było, że konieczne jest szukanie 
nowego miejsca, a burmistrz 
miał już gotowy pomysł budo-
wy nowej książnicy. Ta miała sta-
nąć na skwerze przed pawilona-
mi przy ul. Kopernika. Była już 
zgoda radnych na zmianę pla-
nu zagospodarowania tego miej-
sca, ale... nie było zgody miesz-
kańców.

Podczas procedury zmiany 
planu zagospodarowania prze-
strzennego do urzędu wpłynę-
ło ponad 700 protestów w spra-
wie budowy w tej lokalizacji bi-

blioteki. Zgodnie z założeniami 
obiekt miał być nieduży, około 
500 m kw. powierzchni, zajmują-
cej 22% miejskiej działki. A ona 
stanowi tylko część skweru. Jed-
nak nie było koncepcji architek-
tonicznej, pokazującej, jak budy-
nek miałby wyglądać. 

Mieszkańcy nie chcieli sły-
szeć o wycince drzew, do której 
musiałoby dojść w planowanym 
miejscu budowy. Jeszcze w lu-
tym burmistrz przekonywał, że 
znalazł kompromisowe rozwią-
zanie. Miasto wystąpiło do wła-
ściciela prywatnej działki o za-
mianę. Tam mogłaby zostać zlo-
kalizowana biblioteka bez żad-
nych kontrowersji. 

Jednak jeszcze zanim zaczę-
ły się rozmowy na temat ewentu-
alnej zamiany, pojawiła się nowa 
koncepcja. Biblioteka powstanie, 
ale w Rynku. Miasto otrzyma-
ło propozycję pierwokupu oka-
załego budynku, który był do 
niedawna siedzibą banku Pe-
kao SA. Chcąc sprzedać obiekt 
wraz z działką w użytkowaniu 
wieczystym - bank zwrócił się 
do miasta, które ma prawo pier-
wokupu. Cena transakcji to nie-
co ponad 4 mln zł.

„Z uwagi na położenie oraz 

Przełom 
za cztery miliony

Budynek dawnego banku ma przekształcić się w bibliotekę.

Policja ma wątpliwości  
- wrak czy pojazd użytkowany 
stacjonarnie?

O d początku grudnia ze-
szłego roku nowotarski 
urząd stara się o zgodę 

na usunięcie wraku z parkingu 
przed Miejskim Centrum Kultu-
ry. Do tej pory - bezskutecznie.

Referat ds. drogownictwa 
i transportu nowotarskiego ma-
gistratu już 7 grudnia poinfor-
mował nowotarską policję o po-
trzebie usunięcia zdewastowane-
go pojazdu. Urzędnicy zwrócili 
uwagę na fatalny stan technicz-
ny i wizualny samochodu, a tak-
że na fakt, że od dłuższego czasu 
nie zmienił on swojej lokalizacji. 
A to wskazuje na jego porzuce-
nie przez właściciela.

Problemem jest też zagro-
żenie, jakie stwarza dla bezpie-

Jak usunąć 
rzęcha?

Stary 
volkswagen, 
jak widać, 
użytkowany 
jest 
stacjonarnie.

Mimo protestu mieszkańców 
nowotarscy radni 
zaakceptowali zmiany SPP.

O szczędni będą musieli 
wykreślić z mapy par-
kowania fragment ul. 

Orkana. Wkrótce Strefa Płat-
nego Parkowania wejdzie tak-
że tu. Chodzi o odcinek mię-
dzy ul. Ogrodową a Bolesła-
wa Wstydliwego. Niegdyś par-
kowali tu głównie nauczycie-
le czy rodzice odwożący dzieci 
do szkoły. Teraz naprzeciw pla-
cówki wyrósł nowy blok z usłu-
gowym parterem, więc i natęże-
nie ruchu wzrosło.

To nie koniec zmian, któ-
re właśnie zatwierdzili radni. 
Na wniosek burmistrza podnie-
śli stawki za postój w SPP. I tak 
w Rynku za pierwszą godzinę 
zapłacimy zamiast 4 już 5 zł, 
a w pozostałych częściach strefy 
3,60 zł zamiast 3 zł. Mieszkańcy 
mogą sobie wykupić abonament, 
którego cena wzrośnie do 35 zł.

- Czy strefa się bilansuje? Je-
śli nie, to podwyżki miałyby uza-
sadnienie. Stawki są i tak wyso-
kie, a podnoszenie ich nie jest 
zasadne. Jestem przeciw - de-
klarował podczas krótkiej dys-
kusji nad uchwałą radny Pa-
weł Liszka.

Marcin Dziadkowiec, kie-
rownik referatu drogownictwa, 
przyznaje, że jeśli chodzi o ad-

ministrowanie, to SPP się bilan-
suje. - Nie pokusiłem się o cał-
kowitą analizę kosztów łącznie 
z wywozem śniegu czy kosz-
tem letniego utrzymania. Wie-
le miast takie uchwały pod-
jęło, m.in. Kraków, Warszawa 
czy Kielce. Może są większe, 
ale mimo wszystko wydaje się, 
że nie powinniśmy patrzeć na 
samo bilansowanie się strefy, ale 
wzrost kosztów utrzymania dróg 
w ogóle - dodaje.

Przypomnijmy, że protest 
w sprawie podniesienia opłat 
w strefie złożyło Stowarzyszenia 
Nowy Targ dla Mieszkańców.

 „W naszym przekonaniu 
burmistrz miasta, zamiast się-
gać coraz głębiej do kieszeni 
mieszkańców, winien szukać 
oszczędności poprzez efektyw-
ne zarządzanie majątkiem mia-
sta. Tworzenie kolejnych niepo-
trzebnych etatów na pewno nie 
sprzyja oszczędnościom” - pi-
sze w piśmie otwartym Jan Się-
ka, przewodniczący stowarzy-
szenia. Przypomina ponadto, jak 
Grzegorz Watycha sam krytyko-
wał pomysł SPP w 2014 roku, 
gdy dopiero kandydował na bur-
mistrza. 

„Słowa pana Grzegorza Wa-
tychy zweryfikował czas, a tak-
że fakt, że punkt widzenia zale-
ży od punktu siedzenia” - czyta-
my w odezwie.

fig

Droższa  
i powiększona

Korki na Szaflarskiej potrwają do końca tygodnia.

Rondo oczekiwane

Kryzys energetyczny dotyczy 
wszystkich źródeł energii, których 
ceny bardzo wzrosły. Porównanie 
ceny ogrzewania typowego domu 
pokazuje, że spalanie węgla w 
„kopciuchu” jest obecnie najdroż-
szą metodą ogrzewania. Ci, któ-
rzy kupili węgiel po 3200-3500 zł 
za tonę, zapłacą za sezon grzew-
czy ok. 14.000 zł. Sprawność stare-
go kotła na węgiel to tylko 50%, co 
oznacza, że połowa drogiego wę-
gla wylatuje przez komin, zamiast 
ogrzewać dom. Mimo tak wyso-
kich cen węgla wciąż są problemy 
z jego dostawami. Warto zauwa-
żyć, że najtańsza energia to ta, któ-
rej nie zużyjemy. Dlatego inwesty-
cja w termomodernizację domu, 
czyli: docieplenie ścian, wymianę 
drzwi zewnętrznych i okien, do-
cieplenie stropodachu zagwaran-
tuje oszczędności na ogrzewaniu 
budynku.

Tanio już było
Obecny kryzys energetyczny naj-
prawdopodobniej potrwa kilka lat. 
To nie jest kryzys jednego sezonu. 
Mieszkańcy Podhala mają możli-
wość korzystania z odnawialnego 
źródła energii, jakim są wody geo-

Przekuć kryzys na sukces

„Projekt zrealizowany w ramach programu Nasze powietrze finansowanego ze środków Clean Air Fund”

termalne. Jest to obecnie jedno z 
tańszych źródeł ogrzewania bu-
dynku - ci, którzy przeszli na ogrze-
wanie geotermalne, zapłacą mniej 
za sezon grzewczy. Ceny wszyst-
kich paliw są wysokie, niektórych 
z nich, jak np. węgla, zaczyna bra-
kować na rynku. Geotermia nato-
miast oferuje stabilne ceny i jest 
stale dostępna. Wydaje się, że ni-
skie ceny ogrzewania już nie wró-
cą, dlatego też kryzys to najlepszy 
czas, by mówić o wymianie stare-
go, nieefektywnie działającego ko-
tła i poprawie naszych finansów.

Mądry jak góral
Dzięki istnieniu sieci geotermalnej 
na Podhalu jako mieszkańcy mamy 

możliwość ogrzewania swoich do-
mów oraz korzystania z ciepłej 
wody użytkowej. odnawialne źró-
dła energii (oZE), do których zali-
czamy geotermię, nie emitują do 
powietrza zanieczyszczeń pyło-
wych ani dwutlenku węgla, co czy-
ni je również przyjaznymi dla kli-
matu. W dobie kryzysu energe-
tycznego lokalne źródło ogrzewa-
nia, jakim jest geotermia, daje po-
czucie stabilności i pewności do-
staw ciepła. Zachęcamy wszyst-
kich zainteresowanych wymianą 
źródła ogrzewania w swoim domu 
do rozważenia przyłączenia się do 
sieci geotermalnej, która jest ciągle 
rozbudowywana w podhalańskich 
gminach.
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P rzyczyną są prace przy 
budowie ronda u wylo-
tu powstającej ul. Sikor-

skiego. Kierowcy muszą uzbro-
ić się w cierpliwość, gdyż jed-
na z głównych ulic Nowego Tar-
gu została zawężona do jedne-
go pasa, a ruch kierowany jest 
wahadłowo przez sygnaliza-
cję świetlną.

- To inwestycja realizowa-
na przez miasto, które buduje 
przedłużenie ul. Sikorskiego do 
Szaflarskiej. Największe utrud-
nienia potrwają do końca przy-
szłego tygodnia, gdy przejezd-
ny będzie tylko jeden pas. Po-
tem ruch będzie się odbywał 
jak wcześniej - będą zawężenia, 
przekładki, ale już bez tak du-
żego ograniczenia - mówi Kazi-

mierz Bielak, zastępca dyrekto-
ra Powiatowego Zarządu Dróg, 
który administruje należącą do 
starostwa ul. Szaflarską.

Powstająca ulica, będą-
ca kontynuacją ul. Sikorskiego, 
stanowić ma dokończenie tzw. 
wschodniej obwodnicy Nowego 
Targu, która ma połączyć Ko-
waniec z zakopianką i upłyn-
nić ruch w mieście. Na to jed-
nak trzeba będzie jeszcze trochę 
poczekać.         fig

czeństwa. Ma powybijane szy-
by. Może też stanowić zagroże-
nie dla środowiska, gdy wyciek-
ną płyny eksploatacyjne.

Urząd wskazał nawet miej-
sce, gdzie pojazd mógłby zostać 
odholowany - to Punkt Selek-
tywnej Zbiórki Odpadów Ko-
munalnych, tzw. PSZOK.

- 16 stycznia jednak w pi-
śmie do nowotarskiego magistra-
tu policja poinformowała, że sa-
mochód nie został odholowany, 
ponieważ jego stan miał wska-
zywać na „użytkowanie stacjo-
narne”. Jak zapewniono, prowa-
dzone są czynności zmierzające 

do ustalenia właściciela. Kiedy 
to się uda, policja zamierza pod-
jąć „dalsze czynności”, o których 
ma poinformować Urząd Miasta 
Nowego Targu - podsumowuje 
Anna Gródek, inspektor ds. ko-
munikacji społecznej nowotar-
skiego urzędu miasta.

Ponieważ niedawno ktoś 
rozbił szyby w samochodzie, 
urzędnicy nowotarskiego ma-
gistratu ponownie wystąpili do 
nowotarskiej komendy z pisem-
ną prośbą o niezwłoczne usunię-
cie pojazdu.

Tekst i fot.: 
Józef Figura

walory przedmiotowej nieru-
chomości zakup na rzecz gmi-
ny miasto Nowy Targ jest jak 
najbardziej zasadny i docelowo 
wpłynie na wzmocnienie funkcji 
centrotwórczych nowotarskiego 
Rynku” - czytamy w uzasadnie-
niu uchwały.

W ową „funkcję centrotwór-
czą” wpisywać się ma doskona-
le biblioteka, która miałaby zo-
stać wprowadzona do budynku 
po jego adaptacji. Podczas po-
niedziałkowej sesji radni przy 
czterech głosach wstrzymują-
cych się zaakceptowali pomysł 
zakupu budynku. 

Jednym z niezdecydowa-
nych był Paweł Liszka, który 
pytał, ile tak naprawdę koszto-
wać będzie zakup wraz z przy-
stosowaniem budynku do no-
wych potrzeb.

- Przeprowadziliśmy roze-
znanie w temacie. Są dwie moż-
liwości pozyskania środków na 

ten cel - tłumaczy Paweł Ma-
czek, naczelnik wydziału gospo-
darki mieszkaniowej. - To pro-
gram rewitalizacji, który świet-
nie się w to wpisuje. Jest też pro-
gram ministerstwa kultury do-
tacji do bibliotek w ramach pro-
gramu Narodowe Czytanie. Jeśli 
chodzi o adaptację, to na pewno 
będą składane te dwa wnioski. 
Konkretnych szacunków jed-
nak nie było, dopiero w ramach 
składania wniosków będzie wia-
domo, jaki to będzie koszt - za-
znacza.

Z zakupem wiążą się także 
dodatkowe dwie opłaty - to po-
datek od nieruchomości i opłat 
z tytułu użytkowania wieczyste-
go, a te sięgają 11 tys. zł rocz-
nie przez kolejne blisko 70 lat. 
Miasto będzie mogło też wyku-
pić działkę, ale oszacowanie jej 
kosztu należeć będzie do bie-
głego.

Tekst i fot.: Józef Figura
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Inwestor biogazowni 
przestrzega rabiański 
samorząd: jeśli stracę 
dotację, zapłaci za to gmina.

W
ystąpienie zreda-
gowane przez in-
westora kontro-
wersyjnej bioga-

zowni, która ma powstać w Ra-
bie Wyżnej, parę dni temu wpły-
nęło do urzędu gminy. Doku-
ment to odpowiedź na ostatnie 
działania wójta. Przypomnij-
my, wójt Andrzej Dziwisz jed-
noznacznie opowiedział się po 
stronie przeciwników powstania 
wzbudzającej wiele niepokojów 
instalacji. Gmina - choć formal-
nie nie była stroną w sprawie - 
wystąpiła do wojewody o zwe-
ryfikowanie procedury wyda-
nia pozwolenia na budowę bio-
gazowni. Ten postulat został 
uwzględniony, jednak urząd 
wojewódzki nie dopatrzył się 
uchybień w postępowaniu prze-
prowadzonym przez nowotar-
skie starostwo. Kolejnym kro-
kiem wójta gminy było zaskar-
żenie do Wojewódzkiego Sądu 
Administracyjnego postanowie-
nia wojewody, które uniemożli-
wiło gminie wnoszenie dalszych 
odwołań od decyzji budowlanej 
w sprawie biogazowni.

Sześć baniek od wójta

W tym miejscu ma powstać kontrowersyjna biogazownia.

Ulica Bystra wkrótce zostanie przebudowana.

Artur Bocianowski zapowiada wy-
stąpienie z roszczeniami finansowy-
mi do wójta.

Jedna z najbardziej 
zniszczonych rabczańskich  
ulic doczeka się wreszcie  
remontu.

R abczański magistrat ogło-
sił przetarg na prze-
budowę ulicy Bystrej. 

Kompleksowa moderniza-
cja drogi zakłada także od-
budowę położonych pod na-
wierzchnią instalacji: sanitarnej  
i wodociągowej.

Łącznie przebudowa-
ny zostanie 600-metrowy od-
cinek. - W zakres prac wcho-
dzi m.in. położenie nowego as-
faltu na jezdni, utwardzenie  
poboczy, wykonanie oznakowa-
nia drogi, odwodnienie, umoc-
nienie skarp, wykonanie ba-
riery energochłonnej - infor-
muje urząd miasta. Inwestycja 
ma być gotowa w ciągu ośmiu  
miesięcy.

Tekst i fot.:  
Marek Kalinowski

Bystra i wyboista

omal nie przejechał pieszego, a później uciekał 
przed policją.

Krewki i pijany starszy pan
Rabczański magistrat ogłosił przetarg na kompleksową 
przebudowę rabczańskiego Rynku.

Rynek do remontu

zapraszamy w Pieniny

Schronisko  
Szczawnica

Sromowce

www.orlica.com

www.trzykorony.pl
Schronisko PTTK „Trzy Korony” 
ul.Sobczańska 91, Sromowce N. 
tel. (+48) 18 26 29 823 
e-mail: trzykorony@trzykorony.pl
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To posunięcie władz gmi-
ny wzburzyło inwestora, któ-
ry w oficjalnym piśmie wezwał 
wójta do „zaprzestania podejmo-
wania działań, mających na celu 
utrudnienie bądź uniemożliwie-
nie realizacji inwestycji”. „Decy-
zja starosty jest ostateczna (…) 
Gmina nie była stroną postę-
powania w sprawie udzielenia 
zgody na realizację inwestycji - 
składając odwołanie w jej imie-
niu przekroczył pan (…) swoje 
uprawnienia. W związku z tymi 
działaniami zostało złożone za-
wiadomienie o możliwości po-
pełnienia przez pana przestęp-
stwa. Pomimo tego w dalszym 
ciągu nie zaprzestał pan dzia-
łań mających na celu uniemoż-
liwienie realizacji inwestycji” - 
napisał w piśmie adresowanym 
do wójta Andrzeja Dziwisza Ar-
tur Bocianowski. „Podejmowane 

przez pana działania nie są uza-
sadnione prawnie, a ich jedynym 
celem jest zablokowanie inwe-
stycji. Te działania narażają in-
westora na poważne straty finan-
sowe” - zauważył. Dalej nastę-
puje wyliczenie środków, jakie 
inwestor uzyskał w formie do-
tacji z Narodowego Funduszu 
Ochrony Środowiska. Chodzi 
o 6 milionów złotych. Inwestor 
zapowiada roszczenie odszkodo-
wawcze wobec gminy, jeśli inwe-
stycja z winy działań samorzą-
du zostanie opóźniona lub utra-
ci dofinansowanie.

W dalszej części swojego 
wystąpienia inwestor deklaru-
je niezmiennie, że biogazownia 
nie będzie miała żadnych nega-
tywnych oddziaływań na lokalne 
środowisko, a w związku z tym 
protesty mieszkańców i działa-
nia gminy są nieuzasadnione.

Przypomnijmy, pierwsze in-
formacje o zamierzeniach inwe-
stora wywołały ogromny sprze-
ciw społeczny. Mieszkańcy po-
wołali stowarzyszenie Eko Raba 
Wyżna, zrzeszające przeciwni-
ków biogazowni. Protestują-
cy obawiają się uciążliwości, 
szczególnie tych zapachowych, 
a także plagi insektów i gryzo-
ni. Przywołują też przykłady in-
nych tego typu instalacji, które 
powstały już wcześniej w innych 

rejonach Polski i zatruwają życie 
mieszkańcom. Mieszkańcy Raby 
Wyżnej zwracają uwagę, że tu-
tejsza biogazownia ma powstać 
niemal w centrum miejscowo-
ści w sąsiedztwie dużego osie-
dla mieszkaniowego.

Zdaniem inwestora wiele 
wątpliwości mieszkańców mo-
głoby rozwiać spotkanie z udzia-
łem ekspertów i projektantów 
biogazowni. Inwestor kilkakrot-
nie występował do gminy, by ta 
podjęła się organizacji „konsul-
tacji społecznych”. Samorząd 
jednak na tę inicjatywę nie od-
powiedział.

„Proponowałem zorgani-

zowanie spotkania, na którym 
mógłbym wyjaśnić zarówno 
wójtowi, jak i przedstawicielom 
mieszkańców techniczne aspek-
ty funkcjonowania biogazowi. 
Z trudnych do ustalenia przy-
czyn wójt unika jednak spotka-
nia i ignoruje moje prośby” - na-
pisał Artur Bocianowski.

Wójt Raby Wyżnej nie oba-
wia się konsekwencji zapowia-
danych przez inwestora. - Podej-
muję działania wyłącznie w gra-
nicach prawa, to dlaczego mam 
się obawiać konsekwencji finan-
sowych? - pyta retorycznie An-
drzej Dziwisz. Zaznacza przy 
tym, że inwestor niedługo uzy-

ska odpowiedź na swoje pismo. 
Gmina zamierza też odnieść się 
do propozycji spotkania. - Po-
pieramy ten pomysł. Najlepiej, 
żeby się takie spotkanie odbyło 
już po Wielkiej Nocy. Udostęp-
nimy pomieszczenia, a inwe-
stor powinien się zająć organi-
zacją - zaznacza wójt. Co do su-
gestii inwestora o roszczeniach 
wobec gminy wójt nie chce ich 
komentować. - To jest sprawa 
do rozstrzygnięcia przez sąd. 
Jak już mówiłem, nie obawiam 
się roszczeń, bo gmina dzia-
ła w granicach prawa - kwituje 
Andrzej Dziwisz.
Tekst i fot.: Marek Kalinowski

W piątkowy poranek, 
około siódmej, po-
licyjny patrol zwró-

cił uwagę na jadącego „węży-
kiem” opla. Kierowca zachowy-
wał się bardzo nerwowo. Gdy 
dojechał do przejścia dla pie-
szych - w ostatniej chwili za-
uważył przechodzącego pie-

szego. Auto zaczęło gwałtow-
nie hamować, wpadło w po-
ślizg. Pieszy uniknął uderze-
nia tylko dzięki własnej przy-
tomności i sprawnej ucieczce  
na pobocze.

Funkcjonariusze, którzy wi-
dzieli zachowanie kierowcy, na-
tychmiast próbowali go zatrzy-
mać. Kierowca opla nie reago-

wał na dawany przez munduro-
wych sygnał, tylko zaczął ucie-
kać. Po krótkim pościgu ucieki-
nier został jednak zatrzymany 
przez funkcjonariuszy. W oplu 
jechało dwóch mężczyzn. Po 
sprawdzeniu w policyjnym sys-
temie okazało się, że 59-letni 
mieszkaniec gminy Raba Wy-
żna, kierujący autem, ma sądo-
wy zakaz prowadzenia pojazdów 
i cofnięte uprawnienia. Dodat-
kowo mężczyzna był nietrzeź-

wy. Badanie alkomatem wyka-
zało blisko 3 promile alkoholu 
w organizmie. - Za popełnio-
ne przestępstwa 59-latek odpo-
wie przed sądem. Czeka go kil-
kutysięczna grzywna, nawet do-
żywotni zakaz prowadzenia po-
jazdów i kara od 3 miesięcy na-
wet do 5 lat pozbawienia wol-
ności - informuje podkom. Do-
rota Garbacz z nowotarskiej  
policji.

mk

Z akres planowanych prac 
obejmuje przebudowę pla-
cu, drogi gminnej, parkin-

gu, oświetlenia, uporządkowa-
nie zieleni, nasadzenia kompo-
zycji zieleni, zagospodarowanie 
terenu małą architekturą, budo-
wę kanalizacji deszczowej, kana-
łu technologicznego, przebudo-
wę sieci, montaż urządzeń bez-

pieczeństwa ruchu i prace roz-
biórkowe - informuje rabczański 
Urząd Miasta.

Do sfinansowania rewita-
lizacji posłuży między innymi 
dotacja z Rządowego Funduszu 
Inwestycji Lokalnych dla gmin 
górskich. Jej kwota to 4,9 mln 
złotych. Roboty mają się zakoń-
czyć jesienią tego roku.

mk
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Wycinka na Chałubińskiego
- Wycinają duże, zdrowe 
buki. Podobno ma być 
jakaś inwestycja - taki 
telefon w poniedziałek rano 
odebraliśmy w naszej redakcji.

R zeczywiście, na ul. Chału-
bińskiego od poniedział-
kowego poranka trwa-

ła wycinka trzech drzew. Jeden 
z mieszkańców ul. Chałubiń-
skiego potwierdza, że drzewa 
te były zdrowe, nie znajdowały 
się nawet na chodniku. - Urząd 
miasta zapowiadał moderniza-
cję ul. Chałubińskiego. Nie po-
winna ona przebiegać z narusze-

niem drzewostanu. Rozumiem, 
gdy wycinane są suche drze-
wa, zagrażające przechodniom, 
ale nie jest tak w tym wypad-
ku - twierdzi mieszkaniec. Do-
daje, że przecież tuż obok znaj-
duje się chroniony Las Chału-
bińskiego. - Takie miejsca po-
winny być chronione - podsu-
mowuje.

O wycinkę zapytaliśmy 
w poniedziałek zakopiański 
urząd miasta. Do momentu od-
dania tego wydania TP do dru-
ku nie doczekaliśmy się na od-
powiedź.

pp

Nowotarscy policjanci namierzyli ośmiu mężczyzn unikających 
wymiaru sprawiedliwości, pięciu trafiło do więzienia.

Temida nie taka znów 
ślepa

25-latek pędził jak szalony 
w terenie zabudowanym, 
stracił prawo jazdy i dostał 
dwa tysiące mandatu.

W nocy z niedzieli na po-
niedziałek policjanci 
nowotarskiej drogów-

ki zwrócili uwagę na pędzące-
go na złamanie karku forda. Po-
miar radarowym urządzeniem 
wskazał aż 117 km/h przy obo-
wiązującym w terenie zabudo-
wanym ograniczeniu prędkości 

do 50 km/h.
Rozpędzony ford został na-

tychmiast zatrzymany do kon-
troli. Jak się okazało, za kierow-
nicą auta siedział 25-letni miesz-
kaniec gminy Czorsztyn. - Męż-
czyzna został ukarany wyso-
kim mandatem w kwocie 2.000 
złotych, 14 punktami karnymi 
i stracił prawo jazdy - podsumo-
wuje rzecznik policji - podsumo-
wuje podkom. Dorota Garbacz 
z nowotarskiej policji.

mk

Pieszo będzie szybciej

powiat nowotarski

powiat nowotarski

W  miniony weekend po-
licjanci z Nowego Tar-
gu, Rabki-Zdroju, Ja-

błonki i Czarnego Dunajca za-
trzymali ośmiu mężczyzn po-
szukiwanych przez nowotarski 
i zakopiański sąd - informuje 
podkom. Dorota Garbacz z no-
wotarskiej policji.

Trzech mężczyzn poszuki-
wanych od dłuższego czasu za 
nieopłacone grzywny namierzyli 
policjanci z Nowego Targu. Ko-

lejnych dwóch zatrzymali poli-
cjanci z Rabki-Zdroju. A jesz-
cze jedną dwójkę - mundurowi 
z Jabłonki.

Z kolei policjanci z Czarne-
go Dunajca zatrzymali 31-latka 
poszukiwanego przez sąd w Za-
kopanem. Mężczyzna miał tra-
fić do więzienia na 5 miesięcy.

Jak informuje policja, pięciu 
poszukiwanych trafiło prosto do 
celi, a trzech kolejnych odzyska-
ło wolność po tym, jak opłacili 
zaległe grzywny.     mk
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Choć ostatnie lata zmagała się z chorobą, uśmiech nie znikał z jej 
twarzy. Górale z Cichego Górnego pożegnali 14 marca Krystynę 
Kowalczyk.

Pożegnanie  
Krystyny Kowalczyk

Krystyna Kowalczyk miała 61 lat.

A ngażowała się w tak wie-
le spraw - wspomina An-
drzej Jakubiec z Cichego. 

- Niemal zawsze u jej boku stał 
mąż Władysław. Świetnie się 
rozumieli, wszędzie byli razem 
- przekonuje. „Kubosek”, opo-
wiadając o pani Krysi, nie kry-
je łez wzruszenia. - Nigdy niko-
mu nie odmówiła pomocy, dbała 
o podtrzymywanie góralszczy-
zny, współtworzyła choćby nasz 
cichowiański oddział Związku 
Podhalan - dodaje Andrzej Ja-
kubiec. 

Inny mieszkaniec Cichego - 
Stanisław Ogórek też nie może 
się nachwalić talentu Krystyny 
Kowalczyk. - Z naszą rodzin-
ną kapelą „Ogórki” nagrała aż 
5 płyt. Co ciekawe, one nadal są 
chętnie grane i słuchane, a głos 
Krysi rozbrzmiewa w radiu 
Alex - mówi Stanisław Ogórek. 
Pierwsza płyta to Nucicki Skal-
nego Podhala z 1999 r. Potem był 
krążek pt. „Przy watrze śpiew 
i granie na Siwej Polanie”. Nie 
zabrakło też kolęd, a także płyty 
CD z tytułem „Góralskie śpie-
wanie”. Dyskografię wspólnych 
muzycznych poczynań kończy 
tytuł „Cichowianie śpiewanie 
i granie”. Do muzycznych pro-

jektów pani Krysia zawsze anga-
żowała męża Władysława i cór-
kę Danutę. Zmarła zasłynęła też 
jako szefowa „Gazdówki u Zają-
ca” na Siwej Polanie, gdzie dzie-
liła się z licznie odwiedzającymi 
swoimi kulinarnymi talentami. - 
Zawsze chciała wszystkim dogo-
dzić, doradzić, dopracować jak 
najlepiej każdą imprezę rodzin-
ną - wspomina Anna Jakubiec, 
żona Andrzeja Jakubca. 

Pani Krystyna Kowalczyk 
zmagała się od jakiegoś cza-
su z chorobą, ale nie dawała po 
sobie poznać, że coś jej dolega. 
Przeżyła 61 lat. Uroczystości 
pogrzebowe odbyły się w koście-
le parafialnym w Cichem Gór-
nem, po czym trumnę z ciałem 
zmarłej bardzo licznie zgroma-
dzeni górale wraz z najbliższą 
rodziną odprowadzili na pobli-
ski cmentarz. 

jg
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Zubrzyca Górna

Gmina Czarny Dunajec 

REGIoN

W Kościelisku powstała prawdopodobnie pierwsza na Podhalu szkolna sala integracji sensorycznej. 

Na magicznym dywanie

Zajęcia w sali odbywają się na „magicznym dywanie”, a także z wykorzystaniem specjalistycznych zabawek i urządzeń.

„Poetycki pokłon wybitnym Orawianom” - to tytuł niedzielnych 
posiadów w Muzeum - Parku Etnograficznym w Zubrzycy Górnej.

Poetycki pokłon
Agnieszka Mędrzak-Sikora odczytuje swoje nagrodzone wiersze. 

Strażak musi wykazać się nie tylko sprawnością, ale także sporą wiedzą. 

Uczony strażak 

Młodzi strażacy już mają wiedzę, teraz czas na wyrobienie umiejętności. 

Kiedy przejedziemy nową DK7 z Rabki do Chyżnego? Na razie projektanci mają 45 miesięcy 
na przygotowanie studium dla jej nowego przebiegu.

Miliony na projekt chyżnianki

Rośnie liczba przyłączy gazowych w powiecie nowotarskim.

Więcej gazu

W Zespole Szkolno-
Przedszkolnym w Ko-
ścielisku świętowano 

w minionym tygodniu dzień 
patrona szkoły, która nosi imię 
króla Władysława Jagiełły. Była 
Msza Święta w intencji szkol-
nej społeczności, piękny pro-
gram artystyczny przygotowa-
ny przez młodzież, która zabra-
ła publiczność na pola bitwy pod 
Grunwaldem. Wyjątkowy dzień 
był też okazją do otwarcia Sali 
Integracji Sensorycznej. - Jest 
to na Podhalu prawdopodob-
nie pierwszy przypadek utwo-
rzenia tego typu pomieszczenia 
na terenie szkoły - mówi Mar-
ta Szlachtowska, dyrektor szkoły 
w Kościelisku. Dodaje, że dzię-
ki tej sali, świetnie wyposażonej 
w specjalistyczne sprzęty i urzą-
dzenia, szkoła będzie mieć moż-
liwość prowadzenia specjali-

stycznych zajęć w ramach tera-
pii integracji sensorycznej.

Zajęcia tego typu prowadzo-
ne są przez terapeutów. Jak pod-
kreślają fachowcy, zajęć nie da 
się z góry zaplanować. Celem 
każdej terapii jest poprawie-
nie codziennego funkcjonowa-
nia człowieka, a tym samym ja-
kości jego życia. Dziecko korzy-
stające z zajęć musi być wcze-
śniej zdiagnozowane, by tera-
peuta wiedział, jakie ćwiczenia 
dobrać dla danego ucznia. Musi 
obserwować jego stan pobudze-
nia i znać kondycję psychiczną 
oraz fizyczną. Spotkanie trwa 
45-60 minut i odbywa się zwy-
kle 1-2 razy w tygodniu, w za-
leżności od potrzeby konkretne-
go dziecka. Pierwsze efekty wi-
dać po ok. 6-8 tygodniach tera-
pii. 

Terapia integracji senso-
rycznej zalecana jest osobom, 

których mózg z różnych przy-
czyn ma problemy z właściwym 
odbiorem bodźców zewnętrz-
nych. Zmysły płatają nam figla, 
przykładowo, wszystko ma nie-
przyjemny zapach. Albo zwy-
kły, przyjazny dotyk może bo-
leć. Bywa, że własne ciało nie 
chce nas słuchać, a otaczający 
nas świat odbieramy zbyt inten-
sywnie. Zaburzeń różnych ro-
dzajów może być dużo więcej. 

Integracja sensoryczna ma 
więc za zadanie pracę nad zmy-
słami. - Dlatego podczas za-
jęć wykorzystuje się zabawki, 
przyrządy o różnych fakturach, 
kształtach i rozmiarach, a to 
wszystko, by pobudzić jak naj-
większą liczbę zmysłów - pod-
kreśla Anna Hadowska, peda-
gog szkolny.

Sala w Zespole Szkolno-
Przedszkolnym w Kościelisku 
oraz pokój pedagoga szkolne-

go i logopedy zyskały też naj-
nowsze multimedialne progra-
my edukacyjne oraz gry i za-
bawy. - Dzięki tej sali będzie-
my mieli możliwość przepro-
wadzania specjalistycznych za-
jęć terapii integracji sensorycz-
nej. Sala jest wyposażona we 

wszystkie niezbędne przyrządy 
oraz pomoce dydaktyczne. Są tu 
urządzenia podwieszane, ścieżki 
i zabawki sensoryczne, magicz-
ny dywan oraz wiele, wiele in-
nych - wylicza Marta Szlach-
towska.

 W szkole w Kościelisku bę-

dzie możliwość przeprowadza-
nia zajęć korekcyjno-kompensa-
cyjnych, logopedycznych, rewa-
lidacyjnych, rozwijających kom-
petencje emocjonalno-społecz-
ne, terapii integracji sensorycz-
nej, a także terapii ręki.

rav

S potkanie odbyło się 
w Czarnej Karczmie. Jego 
pierwszym punktem było 

wręczenie nagród w Ogólno-
polskim Konkursie Literackim 
„Józefa Mikowa - Królowa Ora-
wy”. - Cieszy fakt, że orawski 
konkurs, a przede wszystkim 
jego bohaterka, zainteresowały 
poetów z różnych stron Polski. 
W wierszach orawska patriotka 
została przedstawiona w róż-
norodny sposób: jest jej życio-
rys, męczeństwo, działalność 
społeczna, czy jej obecność po 
śmierci tu, na ziemi, Orawa i jej 
przyroda - mówiła dr Barba-
ra Zgama, polonistyka i regio-
nalistka, członek jury konkur-
sowego.

Podczas niedzielnych posia-
dów można było posłuchać na-
grodzonych tekstów. „Prawie li-

tania”, „Plan” i „Ona i on” - to 
tytuły utworów poetyckich 
Agnieszki Mędrzak-Sikory, za 
które otrzymała 1. miejsce w kat. 
poezja. Zwyciężczyni swoją po-
ezję zaprezentowała osobiście. 
Pozostałe nagrodzone prace li-
terackie przeczytali m.in. wójt 
Lipnicy Wielkiej Mateusz Li-
chosyt i Maria Dominika Wa-
chałowicz-Kiersztyn - dyrektor 
orawskiego skansenu.

Na niedzielne posiady zło-
żył się także ciekawy referat 
o 160. rocznicy Powstania Stycz-
niowego i wspomnienie 72. rocz-
nicy śmierci Joanny Wilczkowej.

Posiady zorganizowali 
wspólnie Muzeum - Orawski 
Park Etnograficzny w Zubrzy-
cy Górnej oraz wójt gminy Lip-
nica Wielka, a uświetniła je ka-
pela regionalna.

Tekst i fot.: Jan Głąbiński

W zeszłym roku nad-
zór budowlany ode-
brał najwięcej odcin-

ków sieci gazowej wraz z przy-
łączami na terenie Nowego Tar-
gu (27), w Szczawnicy (20), Ra-
bie Wyżnej i Gminie Nowy Targ 
po 18.  Ani jednego nie przybyło 

w Czorsztynie, w Lipnicy Wiel-
kiej i Łapszach Niżnych. W tych 
dwóch ostatnich gminach, po-
dobna sytuacja była także w po-
przednich dwóch latach. W su-
mie w zeszłym roku zostało ode-
branych 134 odcinków sieci ga-
zowych w całym powiecie nowo-
tarskim.         bz

S ześć ofert wpłynęło do 
Generalnej Dyrekcji 
Dróg Krajowych i Auto-

strad w przetargu na opracowa-
nie Studium techniczno-ekono-
miczno-środowiskowego dla no-
wego przebiegu DK 7 z Rabki 
do Chyżnego. Dwujezdniowa 
trasa ma mieć 35 km długości. 

To kolejny etap prac przy-
gotowawczych do budowy no-

wej drogi od Zaborni do granicy 
w Chyżnem. Wcześniej GDD-
KiA przygotowała aż dziewięć 
korytarzy przebiegu nowej dro-
gi. Po konsultacjach rekomen-
dowane do dalszych prac zo-
stały cztery z nich. Ostatecz-
nie projektanci mają uzyskać 
decyzję środowiskową dla wy-
branego wariantu, który ma się 
stać podstawą do przygotowa-
nia projektu budowlanego. Wy-

konawca ma na to 45 miesięcy. 
Chyżnianka to obecnie naj-

popularniejsza trasa prowadzą-
ca na Słowację. Przejście gra-
niczne w Chyżnem jest najbar-
dziej obciążone ruchem spo-
śród wszystkich przejść na 
polsko-słowackiej granicy. Ba-
danie pomiaru ruchu przepro-
wadzone w 2021 roku wykaza-
ło, że na niektórych odcinkach 
każdej doby porusza się ponad 

11 tys. samochodów, z czego 2,1 
tys. to ciężarówki. Tylko za Ja-
błonką w stronę granicy jest to 
prawie 4,5 tys. pojazdów w tym 
1,6 tys. ciężarówek.

Oferty jakie wpłynęły 
w przetargu do GDDKiA się-
gają od 54 do 87 mln zł. Dro-
gowcy zarezerwowali na ten cel 
w swoim budżecie 52 mln zł. 
Droga budowana jest w ramach 
Rządowego Programu Budowy 
Dróg Krajowych do 2030 r.

fig

W sali widowiskowej 
Centrum Kultury 
i Promocji w Czar-

nym Dunajcu odbyły się elimi-
nacje ogólnopolskiego Turnieju 
Wiedzy Pożarniczej. W rywali-
zacji wzięło udział 16 uczestni-
ków, spośród których wyłonio-
no zwycięzców w trzech gru-
pach wiekowych.

 - Gratuluję serdecz-
nie wszystkim uczestnikom, 

a szczególnie tym, którzy zna-
leźli się na podium. Ogrom-
nie cieszy mnie zaangażowanie 
i zainteresowanie strażą pożar-
ną wśród dzieci i młodzieży. To 
jeden z zawodów najbardziej po-
trzebnych i najbardziej wyma-
gających. Wiąże się z ogromną 
odpowiedzialnością oraz wy-
maga dużej wiedzy - mówi do 
uczestników turniejowych zma-
gań burmistrz Marcin Ratułow-
ski. - Od strażaków zależy bez-

pieczeństwo zarówno ich sa-
mych, jak i osób, którym udzie-
lają pomocy. Takie turnieje po-
magają szlifować i uzupełniać 
zdobyte dotąd wiadomości. Jesz-
cze raz gratuluję i życzę dal-
szych sukcesów - dodaje czar-
nodunajecki burmistrz.

Klasy I-IV

Andrzej Konopka - Podczer-
wone (14 pkt.), Malwina Tru-
chan - Ciche Środkowe (9 pkt.), 

Antoni Stefaniak - Ciche Dolne 
(7 pkt.)

Klasy V-VIII

Wojciech Konopka - Podczer-
wone (18 pkt.), Franciszek Gołę-
biewski - Podczerwone (17 pkt.), 
Nikola Kula - Stare Bystre (16 pkt.)

Szkoły ponadpodstawowe

Zofia Piczura - Ciche Górne II 
(17 pkt. + 1,5 pkt. w dogrywce), 
Maksymilian Czerwień - Piekielnik 
(17 pkt. + 1 pkt. w dogrywce), Ka-
mil Wątor - Podczerwone (16 pkt.)

opr. jg
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Na skoczni niektórzy skakali ponad 5 metrów i chyba wszyscy marzą o karierze na miarę Kamila Stocha. 

BIEGI:

Chłopcy:
n Rocznik 2012
1. Jakub Chyc Mulik
2. Klemens Łazarczyk
3. Dawid Ochmański
n 2013
1. Alan Stachoń
2. Oliwier Mroziński
3. Tomasz Gut
n 2014
1. Jan Długopolski
2. Maciej Bukowski
3. Józef Pawlikowski
n 2015
1. Stanisław Graf
2. Jakub Watycha
3. Franciszek Szczerba
n 2016
1. Antoni Sobczyk
2. Gabriel Wieczorek
n 2017
1. Stanisław Górniak
2. Szymon Długopolski
3. Kacper Łowisz
n 2018
1. Antoni Gąsienica
2. Franciszek Lassak
3. Mikołaj Śmieszek
n 2019
1. Dominik Dyrda Walkosz
2. Józef Budz
3. Stanisław Stolarczyk
Dziewczynki:
n Rocznik 2012:
1. Ania Paboń
n 2013:
1. Maria Gąsienica
2. Helena Stopka
3. Aleksandra Klimecka

n 2014:
1. Magdalena Góźdź Saloń
2. Zuzanna Rapacz
3. Małgosia Gmerek
n 2015:
1. Kamila Radzik
2. Maria Osiecka
3. Maja Pietrzak
n 2016:
1. Hania Górniak
2. Alicja Mróz
3. Aleksandra Długopolska
n 2017:
1. Helena Zajda
2. Zofia Bukowska
3. Kaja Nowaczyk
n 2018:
1. Laura Miśkiewicz
2. Anna Pitoń
3. Rozalia Bylica
n 2019
1. Lena Habrat
2. Liliana Głowacka
3. Helena Budny
SLALOM:

Dziewczynki:
n Rocznik 2012
1. Julia Gąsienica Daniel
2. Dominika Sowa
3. Zofia Korzeniowska
n 2013:
1. Julia Kolasa
2. Nina Mróz
3. Hanna Bargiel
n 2014:
1. Marysia Tarnarska
2. Zosia Majcher
3. Oliwia Gąsienica Makowska
n 2015:
1. Martyna Sowa

WYNIKI

W Memoriale Kornela 
Makuszyńskiego 
każdy ze startujących 
najmłodszych narciarzy 
dostawał na mecie 
medal. Kolejność nie 
była tu najważniejsza, 
liczył się udział.

P o dwóch latach prze-
rwy spowodowanej pan-
demią młode talenty nar-

ciarskie mogły zmierzyć się 
w 71. Memoriale Kornela Ma-
kuszyńskiego. Popularne za-
wody Koziołka Matołka trady-
cyjnie rozłożono na dwa dni.  
W sobotę pod Średnią Krokwią 
odbyły się konkurencje biegowe 
i skoki. Szczególnie w tej pierw-
szej dyscyplinie było wiele emo-
cji. Często bieg bardziej od swo-
ich podopiecznych przeżywali 
rodzice. Każdy z młodych bie-
gaczy dawał z siebie wszyst-
ko, chociaż niektórzy dopiero 
niedawno pierwszy raz stanę-
li na nartach. - Do startu namó-
wiła mnie cała rodzina, mama, 
tata, dziadek i babcia. W przy-
szłości może będę chciała zo-
stać biegaczką narciarską, ale 
jeszcze się zastanowię - mówi-
ła na mecie biegu Ola. Niektóre 
dzieci tak mocno zaangażowały 
się w bieg, że na mecie ledwie 

mogły wydobyć z siebie parę 
słów. Były także i upadki, ale 
w tych zawodach najważniejszy 
był udział, a nie zajęcie miejsca  
na podium.

Na usypanej na zeskoku 
Średniej Krokwi skoczni pano-
wała atmosfera niczym na Tur-
nieju Czterech Skoczni. Tu czę-
sto przekroczenie 5 metrów 
było sukcesem. Wielu najmłod-
szych zawodników chce pójść 
w ślady naszych najlepszych 
skoczków. - Moim ulubionym 
skoczkiem jest Kamil Stoch, te-
raz skacze trochę gorzej, ale na 
pewno jeszcze będzie najlepszy.  
Chciałbym kiedyś skakać tak 
jak on - mówił po swoim skoku  
Andrzej.

O ile w pierwszym dniu za-
wodów pogoda nie była zbyt 
zachęcająca, wiał silny wiatr, 
to w niedzielę na Polanie Szy-
moszkowej świeciło pięk-
ne słońce, a śnieg, który spadł 
w nocy, sprawił, że trasa była 
dobrze przygotowana. Naj-
młodsi narciarze i snowboar-
dziści mierzyli się w gigancie.  
- Mogło pójść trochę lepiej, 
ale i tak nie przewróciłam 
się, to najważniejsze - mówi-
ła na mecie Zosia. Wiele naj-
młodszych narciarek i narcia-
rzy było jednak tak zaafero-
wanych swoim występem, że 
na linii mety ledwie pamięta-
li swoje imiona i wiek. W za-
wodach tradycyjnie w większo-

Następcy Stocha i Kowalczyk
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ści wzięły udział dzieci z Pod-
hala, ale nie zabrakło też gości 
chociażby z Krakowa. Michał 

Sitarz, który z ramienia klubu  
AZS Zakopane był głów-
nym organizatorem impre-

zy, zapewnia, że po dwóch la-
tach przerwy tegoroczny me-
moriał był tylko preludium 

do tego, co będzie się działo  
w przyszłym roku.

pp

2. Maja Chyc Magdzin
3. Karolina Trojanowska
n 2016:
1. Alicja Mróz
2. Stefania Tatar
3. Maja Gacek

n 2017:
1. Małgorzata Polak
2. Julia Wykrota
3. Zofia Sieczka
n 2018:
1. Antonina Majcher

2. Hania Tarnarska
3. Wanda Muskat Nałęcz
n 2019:
1. Helena Zawadzka
2. Sara Kolendowicz
Chłopcy:
n Rocznik 2012:
1. Andrzej Jędrol
2. Kuba Tarnawski
3. Filip Wykrota
n 2013:
1. Jakub Tatar
2. Ignacy Osiecki
3. Klimek Dziurny
n 2014:
1. Władysław Kossek
2. Karol Kużdrzyn
3. Józef Pawlikowski
n 2015
1. Błażej Łazarczyk
2. Filip Bachleda Tadziak
3. Franciszek Szczerba
n 2016
1. Bartłomiej Wądrzyk
2. Maciej Kowalczyk
3. Stanisław Kowalczyk
n 2017
1.  Wiktor Kużdrzyn
2. Antoni Gawlak Socka
3. Kamil Zawadzki
n 2018
1. Franciszek Lassak
2. Wiktor Drabik
3. Józef Gąsienica Gładczan
SNOWBOARD:

Dziewczynki:
n Rocznik 2013:
1. Maja Kawalec
2. Anna Pawlikowska

n 2014:
1. Zosia Majcher
2. Karolina Wilczak
3. Eliza Morawetz
n 2015:
1. Helena Juszczak
n 2017:
1. Irena Juszczak
Chłopcy:
n Rocznik 2012:
1. Andrzej Jędrol
n 2013:
1. Klimek Krzeptowski
n 2014:
1. Kacper Dziurny
2. Józef Pawlikowski
n 2016:
1. Franciszek Kubiński
SKOKI:

n Rocznik 2012:
1. Daniel Chowaniec Bombac
2. Klemens Łazarczyk
3. Klimek Bieniek
n 2013:
1. Jan Malczewski
2. Maksymilian Kluś
3. Tomasz Gut
n 2014:
1. Józef Pawlikowski
2. Marcin Glonek
3. Krzysztof Mizera
n 2015:
1. Błażej Łazarczyk
2. Karolina Trojanowska
3. Karol Aleksandrowicz
n 2016:
1. Aleksander Karpiński
2. Alicja Mróz
3. Jakub MoravcikNa trasach biegowych najmłodsi zawodnicy dali z siebie wszystko.
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Drony, nowoczesne 
technologie - żaden 
sprzęt nie zastąpi 
w krytycznym momencie 
człowieka, ponadstuletnia 
historia Tatrzańskiego 
Ochotniczego Pogotowia 
Ratunkowego doskonale 
to potwierdza. 

TOPR
to zawsze ludzie - mówi 
Jan Krzysztof, naczelnik 
TOPR. - Bo choć dziś mamy 
doskonałe wsparcie w nowo-
czesnej technologii, w trudnych 
akcjach brały niedawno udział 
drony, to przecież nieraz musimy 
działać w warunkach, gdy nie ma 
oświetlenia i żadnego zasilania. 
W miejscach, do których nie do-
trze żaden sprzęt. 

Naczelnik przypomina, że 
u zarania TOPR liczył kilku-
nastu ratowników, którzy prze-
prowadzali dwie, trzy akcje ra-
tunkowe w roku. Dziś w Ta-
trach pracują ratownicy zawo-
dowi i ochotnicy. Łącznie two-
rzą rzeszę ponad dwustu osób. 
Każdego roku spieszą z pomocą 
do tysiąca turystów, którzy na-
trafili na większe lub mniejsze 
problemy w Tatrach.

W piątkowy wieczór w gma-
chu głównym Muzeum Tatrzań-
skiego w Zakopanem odbyło się 
spotkanie z Józefem Janczym, 
autorem „Pocztu ratowników 
tatrzańskich”, oraz Pauliną No-
wak-Szuster i Gabrielem Szu-
sterem, autorami monografii 
„TOPR 1909-2009”. Rozmowę 
z autorami oraz Janem Krzysz-
tofem prowadziła Agnieszka Jur-
czyńska-Kłosok. 

W sali wypełnionej reporter-
skimi fotografiami Władysława 
Wernera licznie przybyłych go-
ści powitał Michał Murzyn, dy-
rektor Muzeum Tatrzańskiego 
oraz Sebastian Kłosok, przewod-
nik tatrzański, taternik, ratownik 

TOPR to ludzie 

Agnieszka Jurczyńska-Kłosok (z lewej) w rozmowie z autorami obu książek o TOPR i naczelnikiem Janem Krzysztofem. 

Zespół Kliw po raz pierwszy wystąpił w powiększonym składzie. Do trio dołączył basista – Łukasz rajski. 

„Kot lunatyk” ma różne oblicza, o czym mogli się przekonać przybyli na koncert zespołu „Kliw” 
w Galerii Sztuki BWA Jatki w Nowym Targu.

Mariaż poezji z muzyką

W piątek w nowotar-
skiej galerii zabra-
kło wolnych miejsc. 

Wśród przybyłych na koncert 
byli mieszkańcy Nowego Tar-
gu i przyjaciele członków ze-
społu oraz autorki tekstów Be-
aty Zalot. To właśnie jej poezja 
zainspirowała Kliw do napi-
sania muzyki i zaaranżowania 
strof z tomiku pt. „Po drugiej 
stronie skóry”

Zespół wystąpił w skła-
dzie Kliw - muzyka, aranżacja, 
akordeon, gitara i śpiew, Oskar 

Rapacki - cajon, Jakub Ma-

jek - skrzypce i Łukasz Raj-

ski (po raz pierwszy z zespo-
łem) - gitara basowa. Ten zestaw 
instrumentów wydał się ideal-
ny do zamysłu autora muzyki. 
Ubranie wierszy w dźwięki wy-
dobyło z nich emocje, na które 
natychmiast  reagowali słucha-
cze, nagradzając każdy utwór 
oklaskami. - Ojciec Beaty Za-
lot hodował pszczoły. One zbie-
rały dla niego miód. Zaszczepił 
wrażliwość w tej istocie tak, że 
pozbierała słowa najpiękniej, 
jak potrafiła - opowiadał o au-
torce wierszy Kliw.

 Dialog akordeonu ze 

skrzypcami w utworze Kot luna-

tyk czy emocjonalna interpreta-
cja rozdzierającego serce wiersza 
pt. Donos  i Anioł Stróż, a także 
nieco prześmiewczy „Koniec fa-

solki po bretońsku” stały się hita-
mi tego wieczoru.

W czasie koncertu dokona-
no zbiórki na zakup wózka elek-
trycznego dla Jarosława Dąbrow-
skiego, podopiecznego nowotar-
skiej Fundacji im. Adama Wor-
wy.

Tekst i fot.: 
Beata Denis-Jastrzębska

Koncert można obejrzeć  
na www.kulturapodhala.pl

TOPR, który kieruje Centralną 
Biblioteką Górską PTTK. 

Prowadząca spotkanie 
podkreśliła, że takich książek 
o TOPR jeszcze w historii wy-
dawnictwa nie było. - Starali-
śmy się pisać bez emocji - pod-
kreśliła współautorka mono-
grafii. - Oczywiście nie dało się 
pominąć niektórych z ważniej-
szych akcji ratunkowych, o któ-
rych pisać bez emocji jest bar-
dzo trudno. 

Józef Janczy, wieloletni pre-
zes TOPR, opowiadał, jak po-
wstał „Poczet ratowników ta-
trzańskich”, który prezentuje 
ponad 300 postaci ratowników 
TOPR. - Nas w tej książce nie 
ma z prostej przyczyny - tłu-
maczył Jan Krzysztof. - Ustali-
liśmy, że kluczem do zamiesz-
czenia postaci jest fakt, że dany 
bohater złożył przysięgę przed 
naczelnikiem, i drugi fakt, że już 
nie żyje. Takich postaci na prze-
strzeni lat było ponad trzysta. 

Naczelnik TOPR przy-
znał, że pomysł na obie książ-
ki zrodził się przy okazji obcho-
dów stulecia TOPR. - Trochę 
nam zeszło - dodał Jan Krzysz-
tof. Józef Janczy dziękował ro-
dzinom ratowników, które po-
mogły w zbieraniu materiałów, 
a także naszemu redakcyjnemu 
koledze Apoloniuszowi Rajwie. 
Podkreślił, że Poldek jest nie tyl-
ko skarbnicą wiedzy na tematy, 
o których pisał, ale też potrafi 
podzielić się swą wiedzą z in-
nymi. 

Józef Janczy dodał, że po-
czet tworzył w oparciu o boga-
te archiwum TOPR. A rozmowy 
z rodzinami ratowników nie na-
leżały do łatwych. Bo nie wszy-
scy z chęcią współpracowali. 
Przypomniał, że na temat akcji 
i pracy TOPR napisano już masę 
książek. Do najlepszych zalicza 
te, które napisała Krystyna Sały-
ga-Dąbkowska „Kwakwa”. Nie-
żyjąca już i zasłużona dla dzia-

łalności TOPR ratowniczka od 
1969 roku publikowała Kronikę 
ratowniczą Grupy Tatrzańskiej 
GOPR. Opublikowała wiele re-
portaży, wspomnień i in. artyku-
łów w rozmaitych czasopismach 
oraz broszurę „Pod znakiem 
błękitnego krzyża”.  - To były 
opowieści o ratownikach, któ-
re chwytały za serce - podkre-
ślił Józef Janczy. Wspominał też 
swe dzieciństwo, które upłynęło 
na południowym zboczu Guba-
łówki. - Łobuzowaliśmy z chło-
pakami na Gładkiem - mówi au-
tor pocztu ratowników. - Bardzo 
często spotykaliśmy starego gó-
rala, który podpierając się ciu-
pagą, wędrował do góry. Chętnie 
nas, młodych, zagadywał i roz-
mawiał z nami. Opowiadał też 
dowcipy. Jeden bardzo nieprzy-
zwoity, ale go nie pamiętam. Po-
czątkowo nie wiedziałem, kto to 
jest. Potem dowiedziałem się, 
że tym człowiekiem był słynny 
przewodnik, gawędziarz i ratow-

nik, współzałożyciel TOPR Sta-
nisław Gąsienica Byrcyn.

Naczelnik TOPR wyjaśnił, 
że w monografii „TOPR 1909-
2009” najciekawsze wydają się 
lata 60., 70. i 80. Zwłaszcza de-
kada lat 80. ubiegłego wieku nie 
była jeszcze w tak typowo histo-
rycznej pracy opisana. - Mono-
grafia bazuje na źródłach, mniej 
na komentarzach. Z mojej per-
spektywy świat z lat 80. i 90. był 
to okres niezwykle gorący, nie 
do końca dokumenty to odda-
ją. Ale na czymś trzeba było się 
oprzeć. Wielu naszych kolegów 
rozpoczyna czytanie tej książki 
właśnie od lat 80., które do tej 
pory nie były dokładniej opisa-
ne. Zresztą to był bardzo trudny 
politycznie czas - podkreślił Jan 
Krzysztof. 

Jak podaje we wstępie do 
„Pocztu ratowników tatrzań-
skich” Adam Krawczyk, ratow-
nik TOPR, od 1909 r. przyrze-
czenie ratownicze złożyły 702 

osoby. Wiele z nich już nie żyje, 
a książka Józefa Janczego jest 
księgą pamięci o zmarłych ra-
townikach.

Ratownictwo w Tatrach od 
lat budzi żywe zainteresowanie. 
Nie tylko wśród ludzi interesu-
jących się górami. Piszący na te-
mat TOPR-u najczęściej skupia-
ją się na akcjach ratunkowych. 
Nieraz bardzo dramatycznych. 
Spektakularnych bądź tragicz-
nych. Do nowego, odmiennego 
spojrzenia zachęca książka Pau-
liny Nowak-Szuster i Gabriela 
Szustera. Autorzy opisują dzia-
łania ratowników w terenie, po-
zwalają przy okazji śledzić zmia-
ny personalne w kierownictwie 
Pogotowia. Przedstawiają jego 
sytuację kadrową, to, jak TOPR 
współpracuje z władzami. Od-
słania też kulisy związane z fi-
nansowaniem organizacji na ko-
lejnych etapach jej istnienia.

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

eprasa.pl 37713165bc
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Ocalił od zapomnienia 
podhalańskie dudy 
dziadka Mroza, a swymi 
talentami obdzielić mógł 
wielu artystów.

M
nie Władysław za 
młodu nie pozwa-
lał nawet dotknąć 
tego instrumentu  

- wspomina Krzysztof Trebunia-
Tutka. - Patrzyłem tylko nocami, 
jak koza pradziadka Mroza świe-
ci tymi swoimi ślepiami. 

O rozlicznych talentach i ar-
tystycznym życiu Władysława 
Trebuni-Tutki w Czerwonym 
Dworze opowiadały jego dzie-
ci: Anna Trebunia-Wyrostek 
i Krzysztof  Trebunia-Tutka. Spo-
tkanie zatytułowano „Smyczkiem 
i pędzlem”, bo Władysław Trebu-
nia-Tutka był zawołanym muzy-
kantem, filarem rodzinnej kape-
li Trebuniów-Tutków, ale i świet-
nym artystą plastykiem - malował 
obrazy, freski, polichromie, two-
rzył witraże i prace tkackie.

Władysław Trebunia-Tutka 
urodził się w rodzinie, w której 
tradycje muzyczne kultywowano 
już od dwóch pokoleń. Zarówno 
ze strony mamy, jak i taty. - Jego 
dziadek - słynny podhalański du-
dziarz Stanisław Budz-Mróz spo-
tykał się z wieloma artystami, któ-
rzy portretowali go bardzo często 
- przypomina Anna Trebunia-
Wyrostek. 

Wolność twórcza
Zachwyceni nietypową uro-

dą chętnie portretowali go m.in. 
Maks Haneman, Michał Rekuc-
ki z Nowego Targu, Stanisław 
Gałek, Władysław Jarocki. Po-
dobnie córka Mroza - Ludwina, 
potem po mężu Trebunia - czę-
sto była tematem portretów arty-
stów, którym wynajmowała po-
koje. Najstarszy brat Władysła-
wa, Stanisław, odziedziczył po 
ojcu zdolności haftowania portek 
góralskich, młodszy, Henryk, był 
bardzo uzdolniony plastycznie, 
pięknie rysował, rzeźbił w drew-
nie, a potem zajął się grawerowa-
niem, rzeźbieniem w szkle. - Sio-
stra Władysława - Maria też ład-
nie rysowała. A tata miał to szczę-
ście, że Stefania Kania, jego na-
uczycielka z Poronina, dopilnowa-
ła, żeby rozwijał swój talent w li-
ceum plastycznym w Krakowie. 
Spotkał tam wielu wspaniałych 
ludzi, m.in. Jerzego Kucię, przy-
szłego profesora animacji w ASP, 
a także przyszłego aktora Jerze-
go Trelę. Dzielili pokój trzy lata 
w internacie - dodaje Anna Tre-
bunia-Wyrostek. 

W krakowskiej Akademii 
Sztuk Pięknych studiował ma-
larstwo pod okiem Hanny Rudz-
kiej-Cybisowej, grafikę u profeso-
ra Mieczysława Wejmana, a całość 
edukacji zakończył dyplomem 
w pracowni tkaniny artystycznej 
u prof. Franciszka Walczowskie-
go. Obowiązkowo zaliczył też za-
jęcia wojskowe i wakacyjne poli-
gony, uzyskując stopień podpo-
rucznika rezerwy.

- Nie sposób nie wspomnieć 
naszej mamy, Zofii. Tata poznał ją 
w liceum. Ożenił się w 1968 roku 
z Zofią Czernik. Pozwoliła mu na 

Smyczkiem i pędzlem 

Główną salę Spółdzielni Mineralnej Budimat w Suchem zdobiła bardzo ekspresyjna kompozycja ze zbójnikami i harnasiami w 
barwach niebieskich i żółtych, po latach Władysław zamalował ją obrazem rodzajowym „Na hali”, który został ocalony dzięki 
lokalnej społeczności i pracy konserwatorów z Krakowa. 

Andrzej Trebunia-Tutka, pierwszy z 
rodu z tym przydomkiem, bo przez gra-
nicę z Pesztu szmuglował tutki - rurki z 
bibułki, glizy do papierosów.

Muzyczne 
korzenie 
uwiecznione 
na zdjęciu z lat 
30. ubiegłego 
wieku. Od prawej: 
Jan, syn Budza 
Lepsioka, grający 
też na dudach, 
jego następca 
Stanisław Budz-
Mróz, w środku 
babcia Ludwina 
Mrozowa, jej 
siostra Helena i 
dziadek Jasiek 
Trebunia-Tutka, 
który się z babcią 
Ludwiną pożenił.

wolność twórczą. Mógł zająć się 
w stu procentach twórczością nie 
tylko plastyczną, ale też muzycz-
ną, jeździł po świecie z zespołami, 
nieraz na długie festiwale. Gdyby 
mu nie pozwoliła, to nie powstały-
by tysiące prac plastycznych taty 
- podkreśla Anna Trebunia-Wy-
rostek. 

Sacrum i profanum
Pierwszą dużą pracą po stu-

diach było ozdobienie wnętrz 
budynku Spółdzielni Mineral-
nej Budimat w Suchem malowi-
dłami i freskami. Na dużą, pier-
wotnie bardzo nowoczesną i eks-
presyjną pracę po kilku latach na-
niósł bardziej realistyczną kompo-
zycję „Na hali”. Dzięki dużej de-
terminacji mieszkańców Suche-
go, Towarzystwa Opieki nad Za-
bytkami, a potem zaangażowaniu 
gminy udało się to dzieło urato-
wać pomimo wyburzenia budyn-
ku. Pracował też w Zakopiań-
skich Warsztatach Wzorcowych 
„Cepelia”, gdzie projektował tka-
niny artystyczne. Uczył tkactwa 
w słynnych „Szpulkach” - Tech-
nikum Tkactwa Artystycznego 
w Zakopanem. Ozdobił malowi-
dłami ściany w Domu Ludowym 
w Ludźmierzu. Stworzył poli-
chromie w kościele parafialnym 
w Poroninie i na plebanii. W ka-
plicy w Białym Dunajcu górnym, 
w Cichem Górnym jest jego droga 
krzyżowa malowana na deskach. 
Miał też realizacje świeckie w ka-
wiarniach, restauracjach, prywat-
nych domach i pensjonatach. Jego 
rodzajowe malowidło zdobi aulę 
główną w SP nr 2 w Białym Du-
najcu. Witraże  „Święci polscy”, 
wykonane według jego projektu 
w pracowni Żeleńskich w Krako-
wie, podziwiać można w kościele 
w Skrzypnem. A w kościele Oj-
ców Salwatorianów przy Bulwa-
rach Słowackiego z prezbiterium 
spogląda na nas witrażowych 
„Dwunastu apostołów”. Wykonał 
też projekt witrażu do nowego ko-
ścioła w Bukowinie Tatrzańskiej, 
inspirowany poematem „Źródło” 
Jana Pawła II. 

Tworzył obrazy na szkle, 
uprawiał malarstwo sztalugowe, 
a swe prace chował na strychu, by 
mieć na wystawy. - Nie zawsze się 
to udawało, bo jak ktoś nas odwie-
dzał, to te obrazy szybko znikały 
- wspomina Anna Trebunia-Wy-
rostek. Eksperymentował z malar-
stwem na deskach, tworzył nowo-
czesne na owe czasy tkaniny. Lubił 
bardzo malować na obrazach sta-
re chałupy, a także wiekowe drze-
wa, które też znikały z wiejskiego 
pejzażu. Chciał w obrazach oca-
lić sielskie widoki od zapomnie-

nia. Ukochanym tematem była też 
Mała Łąka. Tam spędził pierwsze 
lata życia, zanim poszedł do szko-
ły. Tam bacował jego dziadek Sta-
nisław Budz-Mróz, a szałas pro-
wadziła babcia Ludwina. Malował 
też wiele portretów oraz ilustra-
cje do książek, opowiadań, gadek 
góralskich. Wykonał projekt po-
mnika JP II na placu kościelnym 
w Poroninie. 

Najlepsze wzorce
Na ścianie w domu Władysła-

wa zawsze wisiały gęśle. Bo jak nie 
było Wielkiego Postu, to gdy przy-
chodzili goście, musowo grała mu-
zyka. - Wydaje się, że tata był na 
Podhalu bardziej znany jako mu-
zyk - podkreśla Krzysztof Tre-
bunia-Tutka. - Pochodził z rodzi-
ny o korzeniach pasterskich i gaz-
dowskich. Dziadek taty po kądzie-
li Stanisław Budz Lepsiok Mróz, 
najsłynniejszy dudziarz podhalań-
ski, już w 1888 roku pierwszy raz 
pojechał na występy do Warszawy, 
Lwowa, Berlina, Hagi. A  w 1925 
roku na wystawie światowej w Pa-
ryżu grał z muzyką Bartusia Ob-
rochty i zespołem zorganizowa-
nym przez Helenę Roj-Rytardową.  

Władysław wszędzie gdzie 
mógł - na koncertach, festiwalach 
i wystawach przypominał o swym 
dziadku Mrozie i prezentował 
jego wiekową kozę. - Tata czuł się 
dziedzicem dziadkowej tradycji. 
Mnie w młodości ani tknąć tej 
kozy nie było wolno - wspomina 
Krzysztof Trebunia-Tutka. - Na 
szczęście pradziadek nauczył, jak 
się kozy robi, Józefa Galicę, bacę 
z Olczy, potem Tomasza Skup-
nia. Jasiek Karpiel Bułecka, Bo-
lesław Trzmiel - wszystkie te oso-
by przyczyniły się do ocalenia du-
dziarskiej tradycji Podhala. 

Dziś instrument pradziad-

z tym przydomkiem. Bo przez 
granicę do Pesztu nosił tutki, bi-
bułki do papierosów. - W muzy-
kowaniu niedościgłym wzorem 
dla taty było granie Bronisławy 
Koniecznej Dziadoń. Dziadoń-
kę usłyszał, jak miał 10 lat, a po 
trzech latach grał już tak jak ona. 
Była uczennicą Bartusia Obroch-
ty, wielkiego skrzypka podhalań-
skiego. Wzorował się też trochę 
na tym, jak grał Stanisław Nędza 
Chotarski - wspomina Krzysztof 
Trebunia-Tutka. 

ka Mroza i wiekowe zdjęcia cha-
rakterystycznego dudziarza oglą-
dać można na nowej ekspozy-
cji w Muzeum Tatrzańskim. Syn 
Mroza - Jan pamiętany jest w ro-
dzinie jako zbieg. Był na siłę wzię-
ty do wojska austriackiego. Uciekł 
po przysiędze. Groziła mu kara 
śmierci. Ukrywał się w jaskiniach 
w Tatrach. Znał takie jaskinie, 
w których można było palić wa-
trę i dymu nie było widać. Potem 
przekazał tę wiedzę rodzinie. Jan 
Budz zginął w 1937 roku na Gie-
woncie w czasie pierwszej słynnej 
burzy. - Stał blisko krzyża z ciupa-
gą i spinką i zginął, gdy uderzył 
piorun - przypomina Krzysztof 
Trebunia-Tutka.

Andrzej Trebunia-Tutka był 
pierwszym góralem w rodzinie 

Góralskie reggae 
Nic dziwnego, że Wład-

ka chętnie widzieli w zespołach. 
Grał w „Hyrnych”, „Holnych” 
przy Cepelii, „Budorzach”, „Har-
nasiach”, „Reglach”. - W 1989 
i 1991 w konkursie muzyk pod-
halańskich w Nowym Targu zdo-
byliśmy Grand Prix, pojechaliśmy 
do Kazimierza nad Wisłą i zdo-
byliśmy Basztę. Tak to się zaczę-
ło. Powstała nasza trzypokolenio-
wa kapela. Potem do Białego Du-
najca przyjechała muzyka jamaj-
ska Twinkle Brothers. Tata nama-
lował okładkę płyty. Okazało się, 
że nasze góralskie barwy: zielo-
na, czerwona i żółta to są barwy 
rastafariańskie. No i tak po gom-
browiczowsku udało się pokazać 
Polakom, że mamy świetną trady-

cję, nasz folklor - mówi Krzysztof 
Trebunia-Tutka.

Dodaje, że przez Zachód 
w reggae niczym w koniu trojań-
skim udało się muzykę góralską 
ponieść w świat. Krytycy zaczę-
li doceniać muzykę góralską. Śla-
dem kapeli Tutków poszły po-
tem inne zespoły, takie jak Ka-
pela ze wsi Warszawa, prezentu-
jąc muzykę mazowiecką. Włady-
sław nie bał się grania z Jamajczy-
kami, bo wcześniej rodzinnie mu-
zykował ze Szwedami, Baskami, 

Holendrami. Ale bał się, „co lu-
dzie powiedzą na to granie”. No 
i miał rację. Od razu pojawiły się 
głosy, bardzo niesprawiedliwe, 
o zniekształcaniu muzyki góral-
skiej. - Dziś mogę to szczerze po-
wiedzieć, że w 1991 roku myśmy 
nie umieli inaczej. Myśmy grali 
swoje, oni swoje. Czasem trzeba 
się było zatrzymać, wycofać. Dziś 
nurt muzyki inspirowanej ma się 
dobrze. Jest wielu młodych zdol-
nych, jest wielu niedocenionych. 
Robią karierę za granicą. Nieste-
ty nie u nas - podkreśla Krzysz-
tof Trebunia-Tutka. 

Skromny Platon
Krzysztof mobilizował ojca, 

żeby nagrywać płyty. I udało się 
w latach 90. zrealizować kilka pro-

jektów. Zainteresował się nimi 
londyński producent Adrian Sher-
wood, prekursor wielu nowych 
nurtów w muzyce światowej. Tut-
ki zagrały w filmie „Girl Gide” Ju-
liusza Machulskiego. Zostaliśmy 
filmową rodziną Pawła Kukiza. - 
No, szkoda, że nie wszyscy zosta-
li przy muzyce. Z orkiestrą Kinio-
ra graliśmy w Teatrze Stu, śladem 
pradziada Lepsioka Budza Mroza 
graliśmy na wystawie światowej 
w Portugalii - wylicza Krzysztof 
Trebunia-Tutka. 

Rodzinna kapela współpraco-
wała z wieloma muzykami, m.in. 
z gitarzystą Krzysztofem Ście-
rańskim, saksofonistą Micha-
łem Kulentym, Wojciechem Wa-
glewskim z VooVoo, Włodzimie-
rzem Kiniorskim. Występowa-
li w wielkich filharmoniach, te-
atrach, na estradach w Słowenii, 
Japonii, Paryżu, z Urszulą Du-
dziak i Perfectem na jednej sce-
nie. - Jak lecieliśmy do Stanów, 
to tata był pierwszy kontrolowa-
ny. Przez dudy. Trudno było wy-
tłumaczyć, że to jest instrument, 
nie służy do strzelania ani napa-
dów terrorystycznych. Jan Paweł 
II zażyczył sobie, żebyśmy mu za-
grali w Toruniu, potem w Rzymie. 
Tego się nie zapomni - podkreśla 
Krzysztof Trebunia-Tutka.

Ksiądz Józef Tischner w swej 
„Filozofii po góralsku” Włady-
sława przedstawił jako Platona.  
- Gdy dziennikarze pytali tatę, 
dlaczego, ten odpowiadał: „O Jezu, 
nie wiem. Może ka coś mądre-
go udało mi się powiedzieć?” 
- podsumowuje Krzysztof Trebu-
nia-Tutka. Dodaje, że dzięki tacie, 
który nauczył go, czym jest góral-
ska muzyka, powstała jego „Mu-
zyka Skalnego Podhala”, histo-
ryczny podręcznik dla muzyku-
jących. Uczy, czym są nuty nasze, 
rodzime, czym różnią się od nut 
sąsiadów z drugiej strony Tatr.

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski
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Patrząc na ich zmagania, można powiedzieć, że niepełnosprawność nie istnieje.

Mistrzowie 

nad wyraz sprawni

Paweł Kawecki po przekroczeniu linii mety eksplodu-
je radością.

Niewidomi jadą z przewodnikiem.

Witold Skupień, mistrz świata, nie daje konkurentom szans.

jakimś „niepełnosprawnym”. 
Sport to całe jego życie. I daje 
sobie radę. Mieszka sam, radzi 
sobie i bardzo jestem szczęśliwa 
- nie kryje dumy z syna mama.

Gdy Witek startował nie-
dawno w mistrzostwach świata, 
ściskała za niego kciuki na po-
kładzie samolotu. O tym, że syn 
je wygrał, dowiedziała się do-
piero po wylądowaniu, na lotni-
sku w Czarnogórze. - Wiedzia-
łam, że jest szczęśliwy i cieszy-
łam się jego szczęściem - wspo-
mina przyznając, że łzy jej wów-

czas popłynęły po twarzy.

Przykład
Czy patrząc na dokonania 

zawodników, możemy mówić 
o osobach niepełnosprawnych? 
- pytamy Jadwigę Guzik, słynną 
byłą nowotarską biegaczkę, któ-
ra kibicuje przy trasie.

- No, nie do końca. Skoro 
mamy tu mistrza świata, to wia-
domo, że bieg wypadnie rewela-
cyjnie. I widać, jak bardzo wszy-
scy się tu cieszą sportem, a my, 
obserwujący te zawody - po-

dziwiamy ich. Mimo ciężarów, 
przeciwności, które na co dzień 
w swoim życiu dźwigają, dosko-
nale dają sobie radę - podsumo-
wuje. 

u
Drugą areną mistrzostw Pol-

ski były narciarskie trasy Kotel-
nicy Białczańskiej, gdzie rywa-
lizowali alpejczycy. Organizato-
rem zawodów był Polski Zwią-
zek Sportu Niepełnosprawnych 
START. Sfinansowano je dzięki 
MSiT oraz PFRON.

Tekst i fot.: Józef Figura

Życie to nie jest bajka  
- pod tym hasłem  
upłynął niedzielny wieczór 
w Poroninie.

A to za sprawą doskona-
łej zabawy dla wszyst-
kich pań, którą z oka-

zji ich minionego święta przy-
gotowała gmina siłami wolonta-
riuszy i pracowników Gminne-
go Ośrodka Kultury w Poroni-
nie. Tego samego dnia, gdy ogło-
szono termin i plan niedzielnej 
zabawy z cyklu „Babskie Rz(ż)
ądze” - strumień rezerwacji po-
płynął do Macieja Rybki. Jego 
karczma Muzykancko wypełni-
ła się w mig. W niedzielny wie-
czór za stołami i na estradzie 
dominowały panie. Razem śpie-
wały karaoke, startowały w licz-
nych konkursach i brały udział 
w kalamburach. 

Oklaskiwały gorąco spek-
takl Teatru Narodowego ze Stu-
milowego Lasu „Księżnicz-
ka i Żaba”. W rolę księżniczki 
wcielić się musiała jedna z za-
skoczonych gaździn. Spektakl 

Bajkowe Babskie Rz(ż)ądze

- Na stole rybka Arielka, w którą wcieliła się Anna Malacina-Karpiel, czyli metamorfoza, jakiej świat nie widział.

był wesołą wariacją na temat  
losów królewskich córek. 
W zabawę angażowała się cała  
sala.

Podobnie było w trakcie me-
tamorfozy, jakiej świat nie wi-
dział - czyli Kuchennych Rezo-
lucji Magdy Gessler (nazwą na-
wiązujący do popularnego pro-
gramu Kuchenne Rewolucje 
Magdy Gessler). Tu na stół po-
wędrowała dorodna ryba, jako że 
zabawa odbywała się w gościn-
nych progach karczmy Macieja 
Rybki. W rolę rybki Arielki, któ-
rą zręczne kucharki szykowały 
dla Magdy Gessler, wcieliła się 
Anna Malacina-Karpiel, szefo-
wa Gminnego Ośrodka Kultury 
w Poroninie. To właśnie jej au-
torstwa scenariusz stał się pod-
stawą czwartej już edycji „Bab-
skich Rz(ż)ądz”. 

Babski wieczór jest organi-
zowany w Poroninie już od 2019 
roku. Pełen humoru program 
bawi zawsze do łez. Tak też było 
tym razem. Na szczęście obyło 
się bez grubszej polityki. Przy-
pomnijmy, że na pierwszym spo-
tkaniu w 2019 pojawiła się pre-

mier rządu PiS Beata Szydło 
i posłanka Prawa i Sprawiedli-
wości Anna Paluch. Tym razem 
bawiono się świetnie w przyja-
cielskim gronie. Kabaretowe wy-
stępy udały się dzięki ogromne-
mu zaangażowaniu pracowni-
ków GOK, urzędu gminy i przy-
jaciół, którzy od lat wspierają tę 
wesołą, babską imprezę. Arty-
stami byli amatorzy, naturszczy-
cy, co tylko przydało uroku nie-
dzielnemu spotkaniu w karcz-
mie Muzykancko. Jedynym wy-
jątkiem, profesjonalnym artystą 
był Leszek Nowotarski. Znany 
i lubiany saksofonista dał w trak-
cie spotkania koncert „Oczaruję 
was, królewny”, prezentując hity 
i przeboje znane z estrad Polski 
i świata. Tak uczestnicy, jak i or-
ganizatorzy podkreślali, że bra-
wa należą się wszystkim, zarów-
no występującym na scenie ar-
tystom-amatorom, jak i wolon-
tariuszom, którzy przygoto-
wali stroje, rekwizyty i zadba-
li o dobre humory licznie przy-
byłych na „Babskie Rz(ż)ądze” 
 pań.
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B
rak ręki, nogi czy wzro-
ku nie stanowią dla nich 
przeszkody w uprawia-
niu sportu. A ten daje 

mnóstwo radości i adrenaliny. 
W Klikuszowej na trasach Cen-
trum Narciarstwa Biegowego 
Gorce Klikuszowa trwały Mi-
strzostwa Polski w paraspor-
tach zimowych.

Zadziorność
Z Iwetą Faron z Obido-

wej pierwszy raz rozmawiali-
śmy na łamach Tygodnika Pod-
halańskiego, gdy jako kilkulet-
nia dziewczynka stawiała pierw-
sze kroki na trasach narciarskich. 
Dziś kończy studia, a w zawod-
niczym dorobku ma start w Pa-
raigrzyskach Olimpijskich. Po 
kontuzji zrobiła roczną prze-
rwę, teraz powróciła do startów.

- Sport nauczył mnie wal-
ki o swoje i zadziorności. Chcąc 
osiągnąć coś w życiu, trzeba 
dużo ciężkiej pracy, która przy-
nosi wiele zawodów, ale i dużo 
szczęścia. Sport to już praca za-
wodowa. Ale patrząc na to okiem 
studenta - sport uczy tego, by da-
wać z siebie sto procent - pod-
kreśla Iweta, studentka ostatnie-
go roku zarządzania bezpieczeń-
stwem na krakowskiej AWF.

Czy czuje się osobą niepeł-
nosprawną? - To trochę dener-
wujące, że sport niepełnospraw-
nych jest odsuwany na bok, nie 
jest traktowany na równi z peł-
nosprawnymi, a przecież my 

musimy poświęcać tyle samo 
albo nawet więcej pracy. A nie-
raz pełnosprawni przegrywają 
z niepełnosprawnymi - zauważa.

Przyjaźń
Justyna Radecka, zawod-

niczka LKS Gol-Start Często-
chowa, biegła na sledgeach, czy-
li rodzaju sanek dla tych, którzy 
nie mogą poruszać się na no-
gach. Jak przyznaje, warunki 
były ciężkie - trudne podjazdy, 
a potem szybkie i śliskie zjaz-
dy powodowały, że o wywrotkę 
nie było trudno. Biegówki zaczę-
ła trenować dopiero w zeszłym 
roku, od trzech lat uprawia lek-
koatletykę. Cierpi na niedowład 
kończyn dolnych po przepukli-
nie mózgowo-rdzeniowej. Kło-
poty z poruszaniem się ma od 
urodzenia. - Sport dla nas to 
także rehabilitacja społeczna, 
bo my się spotykamy z ludźmi, 
zawiązują się przyjaźnie i kole-
żeństwa, nawet międzynarodo-
we. Daje też siłę, moc, nawet gdy 
człowiekowi nie chce się nic ro-
bić. Także w podejściu do pracy, 
jeśli są jakieś przeszkody, to je-
śli się wie co chce, łatwiej je po-
konać - podkreśla zawodniczka.

Paweł Kawecki ma 39 lat, 
jest grafikiem komputerowym, 
ćwiczy w LKS Gol-Start Czę-
stochowa. Po przekroczeniu li-
nii mety wręcz eksploduje ra-
dością. Jednak to nie wynik jest 
w tym przypadku najważniej-
szy. W 2018 roku miał wypadek 
motocyklowy, w którym stracił 

rękę. Jak mówi - dzięki wsparciu 
rodziny i znajomych jego świat 
się nie zawalił. Trafił do klubu, 
w którym zaczął uprawiać lekko-
atletykę, a na niedawnym obozie 
zimowym zabrał się za biegów-
ki. - Sport? Dla mnie to satys-
fakcja, radość, pozytywne nasta-
wienie. Na pewno przez to mam 
bardziej napięty grafik, bo trze-
ba pogodzić treningi, pracę, dom 
i rodzinę. Ale daję radę - zauwa-
ża ze śmiechem.

Otwarcie
W zawodach oprócz amato-

rów wystartowali faworyci, jak 
mistrz świata Witold Skupień 
czy czwarty zawodnik na świe-
cie Krzysztof Plewa. Wyniki 
były tu najważniejsze, ale nie-
zwykła atmosfera. I pokazanie, 
że niepełnosprawność tak na-
prawdę... nie istnieje!

Rywalizacji przygląda się 
pani Beata, mama Witolda 
Skupnia. Jak przyznaje, sport 
bardzo zmienił jej syna, który 
stracił obie ręce w wieku 10 lat, 
gdy złapał za przewody wyso-
kiego napięcia na słupie ener-
getycznym.  Jako dziecko grał 
w piłkę nożną. Narciarstwo za-
czął trenować w wieku 22 lat. 
-  Staraliśmy się jako rodzice, 
by nie był izolowany od świata. 
Przecież musi dawać sobie radę, 
gdy nas zabraknie. Ale odkąd za-
czął trenować, wyjeżdżać, spo-
tykać ludzi takich jak on, prze-
stał być wycofany. Stał się otwar-
tym, zwykłym człowiekiem, nie 
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wydarzenia 
pod patronatem tp

n Kulturalny tydzień 
w Kmicicu

n Dzień otwarty 
nowotarskiej PPUZ

Zacznie się 
w czwartek 16.03 
slajdowiskiem 
„śladami Inków 
(Peru, Boliwia)”,  
na które 
zakopiańska 
kawiarnia Kmicic 
zaprasza  
o godzinie 18.

D zień póź-
niej, w piątek 
17.03, 55 lat pracy twórczej świętował bę-

dzie w Kmicicu Maciej Pinkwart. Spotkanie z au-
torem zatytułowane „I z czego tu się cieszyć...”, 
które poprowadzi Mariusz Koperski, rozpocznie 
się o godzinie 18 i będzie też okazją do zaprezen-
towania najnowszej książki jubilata - zbioru felie-
tonów „Cycki Zoścynej kury”.

W sobotni wie-
czór (18.03) w tym 
samym miejscu i o tej 
samej porze odbędzie 
się wernisaż nowej 
wystawy, która gościć 
będzie w Kmicicu aż 
do 28.04. To ekspozy-
cja „Saudade” Jolanty 
Podleśny. Artystka, 
urodzona w Zakopa-
nem, uprawia malar-
stwo olejne. Swoje prace wystawia od 1995 roku. 
Na koncie ma kilkadziesiąt wystaw indywidualnych 
i zbiorowych, a jej prace znaleźć można w wielu 
kolekcjach w kraju i za granicą. Od 1998 roku jest 
członkiem ZPAP.

Cykl marcowych kulturalnych wydarzeń 
w kawiarni Kmicic zamknie niedzielny (19.03) kon-
cert finałowy weekendowych warsztatów perku-
syjnych. Rozpocznie się o godzinie 16.

an

n Serdeczne okruchy 
światła
W Galerii Sztuki 
BWA JATKI 
w Nowym Targu - o. 
Małopolskiego 
Centrum Kultury 
SOKÓŁ w Nowym 
Sączu - kolejne 
spotkanie.

N a niebieskie 
niwy odszedł 
kolejny gigant 

góralszczyzny, niezrównany społecznik, wycho-
wawca i trener młodzieży, pasjonat sportów lotni-
czych, poseł, mistrz pszczelarski, najstarszy w Pol-
sce strażak - ochotnik, goprowiec - senior. Kroni-
ka Nowego Targu od lat przedwojennych, wojny 
i okupacji, zaangażowany w kontakty z ziomko-
stwem żydowskim. Wszystkich jego aktywności, 
działań i dokonań nie sposób ogarnąć.

Tak w tekście wspomnieniowym pisze o Jó-
zefie Różańskim Anna Szopińska. I właśnie Józe-
fowi Różańskiemu w pierwszą rocznicę śmierci po-
święcone będzie spotkanie z cyklu „Mam Wam coś 
do powiedzenia”, na które zaprasza Galeria Jat-
ki w czwartek 16.03 o godzinie 18.      an

n Scott Henderson 
w Jaworkach

n Salon Poezji

Jazzrockowy gitarzysta numer 1 
powtórnie wystąpi w Muzycznej Owczarni 
w Jaworkach.

S cott Henderson - amerykański gitarzysta 
i kompozytor, jeden z najbardziej rozpo-
znawalnych muzyków stylistyki jazz fusion 

na świecie, zagra koncert w Jaworkach w sobo-
tę 18.03. Lista artystów, z którymi grał do tej pory, 
jest naprawdę imponująca, a na jej szczycie są m.in. 
Chick Corea, Vicor Wooten, Joe Zawinul czy Jean 
Luc-Ponty.

Z zespołem gościnnie wystąpi Lina Mastalska.
an

W czwartek 23.03 
w Podhalańskiej 
Państwowej 
Uczelni Zawodowej 
w Nowym Targu 
odbędzie się 
Dzień Otwarty. 
Wydarzenie 
jest skierowane 
do uczniów 
szkół średnich, 
a zwłaszcza tegorocznych maturzystów.

D zień Otwarty rozpocznie się o godzinie 10 
w auli, w budynku „Tatry”. Na uczestników 
czekać będzie m.in. dwóch gości specjal-

nych: Marcin Kruszewski - prawnik, znany tiktoker 
i twórca kanału Prawo Marcina, oraz Maciej Pie-
ra - absolwent AWF w Krakowie, popularyzator 
wiedzy o górach, youtuber, twórca kanału Szczy-
tomaniak. Obydwaj wygłoszą wykłady.

W programie również prezentacja kierunków, 
zwiedzanie uczelni i warsztaty.

an

kina  

i teatry
zakopane

n KINO „GIEWONT” rEAL 4K, ul. Kościuszki 
4, 18 201 53 04, kinogiewont.pl
l 16.03, 13.40 Szczęście Mikołajka (2D/dub-
bing), 15.15 Wróżka Zębuszka (2D/dubbing), 
17.00 Opiekun (2D/dubbing), 18.45 Zadra 
(2D/oryginalny), 20.30 Pokolenie Ikea (2D/
oryginalny)
l 17.03, 13.15 Wróżka Zębuszka (2D/dub-
bing), 15.00 opiekun, 16.45 Zadra, 18.30 PRE-
MIERA! 65, 20.30 PREMIERA! Wyrwa
l 18-19.03, 11.30/nap. i 18.30/nap. 65, 
13.15 Wróżka Zębuszka (2D/dubbing), 15.00 
Opiekun, 16.45 Zadra, 20.30 Wyrwa
l 20-21.03, 13.15 Wróżka Zębuszka (2D/
dubbing), 15.00 Opiekun, 16.45 Zadra, 18.30/
nap. 65, 20.30 Wyrwa
l 22-23.03, 13.15 Wróżka Zębuszka (2D/
dubbing), 15.00 Opiekun, 16.45 Zadra, 20.30 
PoKAZy PRZEDPREMIERoWE! John Wick 4
n KINO „SOKÓŁ” DIGITAL 3D, ul. Orkana 2, 
18 20 140 40, kinosokol.z-ne.pl
l 16.03, 14.30 Wróżka Zębuszka, 16.15 
Szczęście Mikołajka, 18.00 Creed III, 20.30 
PREMIERA! Krzyk VI
l 17-23.03, 13.30 Wróżka Zębuszka, 15.10 
Krzyk VI, 17.30/dubb. i 20.00/nap. PREMIERA! 
Shazam! Gniew Bogów
n KINO „MIEJSCE” (sala studyjna kina „So-
kół), ul. Orkana 2
l 16.03, 16.00 Filip, 18.25 W gorsecie, 20.40 
Holy Spider
l 17-19.03 i l 21-23.03, 13.30 KINo DZIE-
CI - PREMIERA! Szkoła magicznych zwie-
rząt,15.20 Holy Spider, 17.40 W gorsecie, 20.00  
Tar
n TEATR IM. ST. I. WITKIEWICZA, ul. 
Chramcówki 15, bilety on line: witkacy.pl. Kasa 
czynna wt.-sob. 10-14 (info: 600 00 15 14).
l 16.03, 19.15 Sławomir Mrożek - RZEŹNIA/
Scena Witkacego
l 17.03, 19.15 PANOPTICUM wg tekstów Ju-
liana Tuwima i autorów nieznanych/Scena A. 
Bazakbala, Kawiarnia Witkacy
l 18.03, 19.15 Sławomir Mrożek – RZEŹNIA/
Scena Witkacego
l 22.03, 19.15 Scena Propozycji Aktor-
skich - HoTEL UToPIA/Scena A. Bazakbala, 
Kawiarnia Witkacy

nowy targ
n MIEJSKIE CENTRUM KULTURY - KINO, Al. 
Tysiąclecia 37
l 16.03, 18.00 Imperium Światła, 20.05 Holy 
Spider 
l 17.03, 18.00 Il Boemo, 20.30 I love my Dad
l 19.03, 16.00 Il Boemo
l 21.03, 17.45 I love my Dad, 19.30 Il Boemo
l 22.03, 11.00 KINo SENIoRA: opiekun, 
17.45 I love my Dad, 19.30 Il Boemo
l 23.03, 18.15 I love my Dad

146. Krakowski 
Salon Poezji 
w Nowym Targu 
w niedzielę 19.03 
o godz. 11.

T ym razem, 
wespół z Ar-
turem Got-

zem, przybędą do 
nowotarskiego ra-
tusza Starsi Pa-
nowie. A konkret-
nie, to Artur Gotz, 
przywiezie ze sobą wiersze i piosenki Jeremiego 
Przybory z muzyką Jerzego Wasowskiego. Warto 
się wybrać i posłuchać, wszak „Piosenka jest do-
bra na wszystko”.

an

n KINO „TATrY”, ul. Jana Kazimierza 17, 
kino.nowytarg.pl.  18 26 626 24, kinotatry@
nowytarg.pl
l 16.03, 16.30 Krzyk VI, 18.40 Creed III, 
20.45 Zadra
l 17.03, 14.30/dubb. i 18.30/nap. Shazam! 
Gniew bogów, 16.45 Wróżka Zębuszka, 20.45 
PREMIERA! 65
l 18.03, 11.30 Asterix i Obelix: Imperium 
Smoka, 13.30 Kot w Butach: Ostatnie życzenie, 
15.15 Wróżka Zębuszka, 17.00/dubb. Shazam! 
Gniew bogów, 19.15 65, 21.00 Krzyk VI
l 19.03, 11.30 Kot w Butach: Ostatnie ży-
czenie, 13.15 Asterix i Obelix: Imperium Smoka, 
15.15 Wróżka Zębuszka, 17.00/dubb. i 21.00/
nap. Shazam! Gniew bogów, 19.00 65
l 20.03, 15.30 Wróżka Zębuszka, 17.00 
opiekun, 18.45/nap. Shazam! Gniew bogów, 
21.00 65
l 21.03, 10.30 Asterix i Obelix: Imperium 
Smoka, 13.30 Wróżka Zębuszka, 15.00/dubb. 
Shazam! Gniew bogów, 17.10 Krzyk VI, 19.20 
65, 21.00 Creed III
l 22.03, 17.15 Wróżka Zębuszka, 18.45/nap. 
Shazam! Gniew bogów, 21.00 65
l 23.03, 16.00/dubb. Shazam! Gniew bo-
gów, 18.45 Opiekun, 20.30 65

rabka-zdrÓj
n KINO śNIEŻKA, ul. Nowy Świat 8, kino.
rabka.pl, tel. 18 544 74 72
l 16.03, 16.30 Specjalny pokaz filmu „Na 
twoim miejscu” z usługami dostępno-
ści - widzowie niewidomi i słabowidzący mogą 
skorzystać z audiodeskrypcji przez słuchaw-
ki, dla osób głuchych i słabosłyszących będą 
wyświetlane napisy dla niesłyszących, a oso-
by słabosłyszące mogą korzystać z pętli induk-
cyjnych
n TEATr LALEK „rABCIO”, ul. Orkana 3C, 
18 26 77 648, rabcio.pl
l 16.03, 10.15 Tygrys Pietrek
l 17.03, 10.15 Miś Tymoteusz Rym Cim Ci
l 18.03, 18.00 KoNCERT: ANDRZEJ SIKo-
ROWSKI I MAJA SIKOROWSKA  z zespołem
l 21.03, 10.15 Pinokio
l 22.03, 10.15 Tygrys Pietrek
l 23.03, 10.45 W Międzyczasie

sucha beskidzka
n Centrum Kultury i Filmu im. Billy`ego 
Wildera
l 18.03, 14.15 Wróżka Zębuszka, 19.30 Filip
l 19.03, 15.30 Wróżka Zębuszka, 17.30 Masz 
ci los, 19.30 Filip
l 22-23.03, 16.00 Wróżka Zębuszka, 18.00 
Tata

wydarzenia

zakopane
n Kawiarnia Kmicic, ul. Staszica 11a. Wysta-
wa czasowa: KOTy - prace Beaty Zalot, Be-
aty Zuby, Anny Schumacher, Jagny Pawlak, Li-
dii Rosińskiej, Jakuba Szyrszenia i Andrzeja Ju-
reckiego.
l 16.03, 18.00 SPOTKANIE - slajdowisko: 
Śladami Inków (Peru, Boliwia)
l 17.03, 18.00 I Z CZEGO TU SIĘ CIESZYĆ... 
Jubileusz 55-lecia pracy twórczej Macieja Pin-
kwarta oraz prezentacja najnowszej książki 
„Cycki Zoścynej kury” - spotkanie poprowadzi 
Mariusz Koperski
l 18.03, 18.00 WERNISAŻ WYSTAWY „Sau-
dade” Jolanty Podleśny
l 19.03, 16.00 KONCERT FINAŁOWY week-
endowych warsztatów perkusyjnych
n Snowpark Goobaya, górny stok stacji Gu-
bałówka
l 18.03, 10.00 GOOBAYA RETRO SPRING 
SESH: 80`s Fashion Show, slalom równoległy, 
grab-o-lubba, rail-zilla
n Karczma Pod Gontem, ul. Kasprowicza 1A
l 18.03, 19.00 KONCERT: Sheeban Celtic 
Band z okazji Dnia Świętego Patryka
n Kościół świętego Krzyża, ul. Tytusa Cha-
łubińskiego
l 19.03, 19.30 KONCERT PAŃSTWOWE-
GO ZESPOŁU LUDOWEGO PIEŚNI I TAŃ-
CA „MAZOWSZE” IM. T. SYGIETYŃSKIE-

GO - „Requiem” W. A. Mozarta i pieśni pasyjne
bukowina  

tatrzaŃska
n Bukowiańskie Centrum Kultury - Dom 
Ludowy, ul. Kościuszki 87, 18 20 77 221, biuro@
domludowy.pl, www.domludowy.pl. CZyNNE: 
pn.-pt. 8-16. 
l 18.03, 10.00 PRAWO AUTORSKIE I PRA-

WA POKREWNE - warsztaty szkoleniowe 
i konsultacje dla twórców ludowych
l 18.03, 10.00-11.30 WARSZTATY: kwiaty 
palm wielkanocnych/zapisy

poronin
n Gminny Ośrodek Kultury - Wańkówka
l 20.03, 16.30-20.30 SZKOLENIE MU-

ZYCZNE DLA NAUCZYCIELI SZKÓŁ I PRZED-

SZKOLI „Przygody z muzyką - wiosną” z Mo-
niką Kluzą/zapisy: sklep.maratonartystyczny.pl

bachledÓwka
n Parafia Ojców Paulinów p.w. Matki Bo-
żej Jasnogórskiej
l 19.03, 17.00 GÓRALSKIE MISTERIUM 
MĘKI PAŃSKIEJ „Ciyrpiyniy miarom Bozyj miy-
łości” autorstwa Anny Malaciny-Karpiel

jabŁonka
n Orawskie Centrum Kultury. 10. POSIADY 
TEATRALNE NA ORAWIE:
l 17.03, 16.30-19.30 Nie-boska komedia/
koło Teatralno-Filmowe Obiektywni-Reakty-
wacja z Lipnicy Wielkiej + Downiyj to było do-
wniyj/Grupa Teatralna Frydmanianie z Fryd-
mana + Jak wieprzek babkę uzdrowił/Grupa 
Teatralna Antonówka z Łącka
l 18.03, 12.00-14.30 Miłość Hanusi/Ama-
torski Zespół Teatralny im. Franciszka Macio-
ła ze Skomielnej Białej + Jak my się do Hame-
ryki wybirali.../Zespół Folklorystyczny otfi-
nowianie z otfinowa; 16.00-19.30 Zoraza we 
wsi/Zespół regionalny Wilkowicanie z Wilkowa 
+ Po somsiedzku - kora za płotym/Grupa Te-
atralna Starsi Ino Wiekiym z Krempach + Jako 
Kuba do nieba poseł/Zespół Regionalny Śwar-
ni z Nowego Targu
l 19.03, 10.00-12.30 Dziady część II/Gru-
pa Teatralna Wrząsowice z Wrząsowic + po-
dróż do krainy cieni, czyli pocztówki ze stare-
go Chrzanowa/Koło Teatralne Staszic z Chrza-
nowa; 13.30-15.30 Królowa orawy/oraw-
ska Grupa teatralna im. dra Emila Kowalczyka 
z Lipnicy Wielkiej + Skoranie boskie z tymi chło-
pami/Grupa Teatralna Marusynianki z Maru-
szyny; 16.00 Gościnnie wystąpią: Zespół Re-
gionalny OwCok z programem Rafacki oraz 
orawska Muzyka Arva; 17.30 ogłoszenie wy-
ników

nowy targ
n Miejska Biblioteka Publiczna - CZYTEL-
NIA, ul. Kolejowa 23, II p
l 16.03, 10.00-12.00 SPOTKANIE Z PRA-

COWNIKAMI URZĘDU SKARBOWEGO 
W NOWYM TARGU: „Ulgi w podatku docho-
dowym oraz promocja usług elektronicznych 
e-urząd skarbowy”, Twój e-ZUS
l 18.03, 11.00 MIESIĄC GROZY: Miejskie le-
gendy - creepypasta, youTube, strony pisarskie
n Małopolskie Biuro Wystaw Artystycz-
nych Galeria „Jatki”, ul. Kościuszki 4, 18 
2669482. CZYNNA: pon.-pt. 10-17, sob. 10-14. 
ostatnie wejście 15 minut przed zamknięciem. 
Wystawa czasowa: „Meristos” malarstwo  
Aleksandry Rey (do 18.03).
l 16.03, 18.00 MAM WAM COŚ DO PO-

WIEDZENIA: Wieczór wspomnień o Józefie 
Różańskim w pierwszą rocznicę śmierci; wcze-
śniej - o godz. 17.00 msza w kościele św. Anny 
na cmentarzu komunalnym, modlitwa i złoże-
nie kwiatów na grobie
n Miejskie Centrum Kultury, Al. Tysiącle-
cia 37
l 17.03, 18.00 KULTURALNA STREFA KO-

BIET: warsztaty pieśni wiosennych, prowadze-
nie: Agnieszka Banaś/zapisy
l 19.03 GRA TERENOWA: „Groza na Uni-
wersytecie Mistakonik” - przygoda w 1923 
roku, w kampusie miasta Arkham
l 20.03, 19.00 SPEKTAKL: „Iwona księżnicz-
ka Burgunda”, reż. Marek Wrona

n Ratusz, Rynek 1
l 19.03, 11.00 146. KRAKOWSKI SALON 
POEZJI W NOWYM TARGU: Artur Gotz i Star-
si Panowie - „Piosenka jest dobra na wszyst-
ko” - wiersze i piosenki Jeremiego Przybory 
z muzyką Jerzego Wasowskiego

n Muzeum Drukarstwa, ul. Sobieskiego 
4. CZYNNE: wt. 9-16, śr.-pt. 8-16, sob. 9-14. 
W muzeum odtworzono dawną oficynę dru-
karską na wzór prowadzonego od 1898 roku 
zakładu Ignacego Borka, z oryginalnymi ma-
szynami.
l 18.03, 11.00-12.30 WARSZTATY WIEL-

KANOCNE - warsztaty ozdób wielkanocnych 
dla dzieci, prowadzenie: Małgorzata Wesołow-
ska, zapisy w muzeum, tel. 18 264 12 42
n Sanktuarium św. Jana Pawła II, ul. Sza-
flarska 160
l 18.03, 15.00 MISTERIUM MĘKI PAŃSKIEJ 
„jestem z Wami aż do skończenia świata”
n Hotel Ibis Styles, ul. Kolejowa 165
l 19.03, 11.00-16.00 VII NOWOTARSKIE 
TARGI ŚLUBNE: pokaz mody, atrakcje, raba-
ty, degustacje
n Parafia św. Brata Alberta, Niwa
l 19.03, 8.30 KIERMASZ CIAST DLA KA-

MILKI GIL - Kamilka walczy z SMA
n I Liceum Ogólnokształcące im. Sewery-
na Goszczyńskiego, Plac Krasińskiego 1
l 21.03, 11.15 DZIEŃ OTWARTY W GOSZ-

CZYŃSKIM
n Podhalańska Państwowa Uczelnia Za-
wodowa, Aula (budynek „Tatry”)
l 23.03, 10.00 DZIEŃ OTWARTY 
PPUZ - spotkanie i wykład: Marcin Kruszew-
ski (@prawomarcina) i Maciej Piera (@szczy-
tomaniak), prezentacja kierunków, zwiedzanie 
uczelni, warsztaty

lipnica wielka
n Hala Sportowa
l 18.03 GMINNY TURNIEJ TENISA STOŁO-

WEGO o Puchar Wójta Lipnicy Wielkiej
jaworki

n Muzyczna Owczarnia, ul. Biała Woda 13, 
18 262 22 66, 530 434 883
l 18.03, 20.00 KONCERT: SCoTT HENDER-
SoN. Gościnnie z zespołem wystąpi Lina Ma-
stalska

sucha beskidzka
n Centrum Kultury i Filmu im. Billy`ego 
Wildera. Wystawa czasowa: IRENEUSZ MŁy-
NARCZyK - METAMORFOZy (do 13.03).
l 16.03, 19.00 KONCERT: Mikro Music
l 18.03, 16.30 POKAZ FILMU „Ultra dy-

stans” - pierwszy film opisujący historię Ro-
mana Ficka; po filmie spotkanie z jego boha-
terem oraz z z reżyserem obrazu - Łukaszem 
Malinowskim, także koncert akustyczny Szy-
mona Śmietany i Łukasza Madeja
l 22.03, 18.00 PRACOWNIA ARTYSTYCZ-

NA IRENEUSZA MŁYNARCZYKA - spotkanie 
organizacyjne/sala multimedialna

MakÓw podhalaŃski
n Dom Kultury i Miejska Biblioteka Pu-
bliczna, ul. Kościuszki 5. Wystawa czasowa: 
MALoWANE ŚWIATy. Malarstwo Zbigniewa 
Kowalskiego (Galeria Paczosówka, do 31.03).
l 16.03, 15.00 WARSZTATY dla dzieci i do-
rosłych: Sztuka wiązania sznurków. Makrama
l 17.03, 10.00 23. POWIATOWY KON-

KURS RECYTATORSKI SZKÓŁ PODSTAWO-

WYCH - FINAŁ POWIATOWy
rabka-zdrÓj

l 17.03, ok. 16.00 DROGA KRZYŻOWA NA 
MACIEJOWĄ - zbiórka przy kapliczce przed 
pierwszym laskiem „Przy sosnach” - czerwony 
szlak na Maciejową

zawoja
n Babiogórskie Centrum Kultury, Zawoja 
Centrum, tel. 33 877 50 66
l 17.03 LEGO KIDS: Klocki w ruch - czy-
li LEGo animacje/zapisy
l 18.03, 10.00 KINO DZIECI - przygody Sco-
obiego Doo

liManowa
l 17-18.03, 9.00-18.00 WOJSKOWE TAR-

GI SŁUŻBY I PRACY: porozmawiaj z rekrute-
rem, poznaj warunki służby wojskowej, poroz-
mawiaj z podchorążymi uczelni wojskowej, po-
kaz nowoczesnego sprzętu wojskowego, kon-
cert orkiestry wojskowej, pokaz musztry i wal-
ki wręcz, wojskowa grochówka, quizy z nagro-
dami
n Limanowski Dom Kultury, ul. B. Czecha 4. 
Kino Klaps
l 23.03, 18.00 SPEKTAKL: „Grubaska” Iza-
bela Noszczyk

Mszana dolna
n Miejska Biblioteka Publiczna
l 17.03, 17.00 PROMOCJA ALBUMU „ZA-

KOPIAŃSKIE MALARSTWO NA SZKLE. JAN 
FUDALA” - w programie: prezentacja albu-
mu - dr Małgorzata Wonuczka-Wnuk, projek-
cja filmu o wystawie prac Jana Fudali, wykład 
„Życie i twórczość Jana Fudali” dr Katarzyna 
Ceklarz, zagórzański akcent muzyczny - kape-
la Kościelnioki z olszówki

eprasa.pl 37713165bc
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n Miejski Ośrodek Kultury
l 18.03, 17.00 KONCERT CHARYTATYW-
NY: wystąpi Serhii Bielov - skrzypek Filharmo-
nii Kijowskiej, w repertuarze muzyka klasycz-
na i rozrywkowa - część dochodów z koncer-
tu zostanie przeznaczona na dzieci z Ukrainy 
i dla wojska

muzea  
i zabytki

zakopane
n Muzeum Tatrzańskie im. Dra Tytu-
sa Chałubińskiego, ul. Krupówki 10, gmach 
główny. muzeumtatrzanskie.pl. CZYNNE: po-
niedziałek-środa 12-20, w pozostałe dni 10-18. 
Gmach muzeum to cenny zabytek architektu-
ry w stylu zakopiańskim, zbudowany w latach 
1913-1922 wg planów St. Witkiewicza (ele-
wacja) i Fr. Mączyńskiego (projekt technicz-
ny). Wystawa stała: etnograficzno-historycz-
na i przyrodnicza.  Wystawa czasowa: WŁADy-
SŁAW WERNER. FoToGRAF TATR I ZAKoPA-
NEGo (do 2.04).
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego im. Sta-
nisława Witkiewicza w „Kolibie” (Oddz. 
M. Tatrzańskiego), ul. Kościeliska 18, 18 26 37 
065. CZYNNE: wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Pierwszy 
dom w stylu zakopiańskim wybudowany wg 
projektu i pod nadzorem Stanisława Witkiewi-
cza. Budowa datowana jest na lata 1892-1893. 
Po remoncie udostępniono wnętrza w najstar-
szej części obiektu, które zaaranżował Wła-
dysław Hasior na początku lat 90. XX wieku. 
Wystawy w skrzydle zachodnim: na parte-
rze - poświęcona powstaniu i rozwojowi sty-
lu zakopiańskiego na tle sztuki europejskiej; 
na poddaszu - poświęcona twórcy pierwsze-
go polskiego stylu narodowego Stanisławowi 
Witkiewiczowi.
n Muzeum Kornela Makuszyńskiego 
(Oddz. M. Tatrzańskiego), ul. Tetmajera 15, 18 
2012263. NIECZYNNE. Muzeum biograficzno-
literackie w willi „Opolanka”. 
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego - In-
spiracje im. Marii i Bronisława Dembow-
skich - Chałupa Gąsieniców Sobczaków 
(Oddz. M. Tatrzańskiego), Droga do Rojów 
6. CZYNNE: wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Chału-
pa położona nieopodal słynnej z zabytkowej 
zabudowy ul. Kościeliskiej, to jeden z najcen-
niejszych zabytków budownictwa ludowego 
w Zakopanem. 
n Muzeum Jana Kasprowicza na Haren-
dzie, 18 20 68 426. CZYNNE: wt.-niedz. 10.15-
15.15. Pamiątki po poecie i jego rodzinie. Wnę-
trza mieszkalne pozostawiono w takim stanie, 
jak przekazała je zmarła w 1968 r. Maria Ka-
sprowiczowa. Dostępne dla zwiedzających 
mauzoleum Jana Kasprowicza w parku przyle-
gającym do muzeum.
n Zespół Dworsko-Parkowy, Kuźnice 1. 
n Muzeum Karola Szymanowskiego 
w willi „Atma”, ul. Kasprusie 19. CZYNNE: wt. 
(dzień bezpłatnego wstępu) i sob. 10-17, śr.-pt. 
i niedz. 10-16, codz. 13-13.30 przerwa technicz-
na. Ekspozycja: Informacje o życiu i twórczości 
kompozytora, zachowane po nim rzeczy oso-
biste, rekonstrukcja gabinetu.
n Cmentarz na Pęksowym Brzyzku i ko-
ściół pw. św. Klemensa, ul. Kościeliska. Na za-
kopiańskim starym cmentarzu spoczywa m.in. 
pierwszy proboszcz zakopiański ks. Józef Sto-
larczyk, muzyk Jan Krzeptowski Sabała, pisarz 
Kornel Makuszyński.
n Muzeum Harcerskie im. Olgi i Andrze-
ja Małkowskich, willa Czerwony Dwór, ul. Ka-
sprusie 27, CZYNNE: soboty 10-16. W innych 
terminach i godz. tel. 608 438 794.

nowy targ
n Izba Pamięci Zimnej Wojny i Komu-
nizmu „Izwis”, Urząd Miasta, ul. Krzywa 1. 
Kontakt z oprowadzającym: 18 26 112 78, 
795 591 442. 

n Muzeum Podhalańskie im. Czesława 
Pajerskiego, Rynek - ratusz (I p.), 18 26 67776. 
CZYNNE: pon. 10-18 (bezpłatne zwiedzanie 
wystaw stałych), wt.-pt. 9-17, sob. 9-14, face-
book.com/muzeum.podhalanskie. Wystawy 
stałe ze zbiorów muzeum: „Nowy Targ na prze-
łomie XIX i XX wieku, miasto którego już nie 
ma” i „Jan Paweł II - Miasto Nowy Targ; prze-
szłość i obecność”.
n Budynek Wieży Wodnej, obok dwor-
ca kolejowego, ul. Kolejowa 164. Wstęp wol-
ny. Ekspozycja poświęcona historii linii kolejo-
wej Nowy Targ - Królewiany. CZYNNY: pn.-pt. 
8-16.

orawka
n Kościół św. Jana Chrzciciela. Najstar-
szy kościół katolicki na Górnej orawie. Parafia-
orawka.pl. CZYNNY - zwiedzanie tylko z prze-
wodnikiem: sob. 9.30-17.30, niedz. 11.30-16, 
w pozostałym czasie możliwe w grupach po-
wyżej 15 osób po wcześniejszym (przynajmniej 
jednodniowym) zgłoszeniu: 691 204 504, 
orawka.kosciol@gmail.com.

chochoŁÓw
n Zagroda Bafiów. Muzeum Powstania 
Chochołowskiego (Oddz. M. Tatrzańskie-
go), Chochołów 75. NIECZYNNA: od 15.03 do 
13.04. W zabytkowej chałupie należącej nie-
gdyś do zamożnego gospodarza Jana Bafii.

Łopuszna
n Dwór w Łopusznej (Oddz. M. Tatrzańskie-
go). CZYNNY: śr.-niedz. 10-16 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Dawna 
siedziba szlacheckich rodzin Lisickich, Tetma-
jerów i Lgockich. Dwór wybudował ok. 1790 r. 
Romuald Lisicki, konfederat barski. 
n Izba Pamięci ks. prof. Józefa Tischne-
ra przy GOK-u. CZYNNA: wt.-pt. 10-17, sob. 
10-16. ostatnie wejście pół godziny przed za-
mknięciem.

czarna gÓra
n Zagroda Korkoszów (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), Za Górą 86. CZYNNA: śr.-niedz. 10-18. 
Drewniana zagroda należąca niegdyś do tutej-
szej zamożnej rodziny Korkoszów.

jurgÓw
n Zagroda Sołtysów (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), Jurgów 215. CZYNNA: śr.-niedz. 10-16 
(ostatnie wejście pół godziny przed zamknię-
ciem). Ubogie gospodarstwo spiskie. Zagrodę 
Sołtysów wybudował w 1861 r. pradziad ostat-
niego właściciela, Jakuba Sołtysa.

niedzica
n Muzeum - Zespół Zamkowy w Niedzicy, 
Stowarzyszenie Historyków Sztuki, tel./fax 18 
26 29 480, 26 29 489, 26 29 473, zameknie-
dzica.pl. CZYNNE: od wtorku do niedzieli 9-16 
(ostatnie wejście 15.30). Zachowany historycz-
ny układu i charakteru obiektu. We wnętrzach: 
meble, obrazy, bibeloty z XVII-XX w., grafiki 
i fotografie z XIX-XX w. oraz przedmioty z ba-
dań archeologicznych. 
n Wozownia. CZYNNA. Pawilon w pobli-
żu zamku. Ekspozycja zabytkowych pojazdów 
konnych z lat 1900-1939.

czorsztyn
n Zamek Czorsztyn. Zachowane i częścio-
wo utrwalone ruiny zamku średniego i górne-
go, renesansowa Baszta Baranowskiego i Zie-
leniec. Wystawa o historii zamku i starostwa 
czorsztyńskiego, niewielkie lapidarium. CZYN-
NY: codziennie 9-18. 

zubrzyca gÓrna
n Muzeum-Orawski Park Etnograficzny. 
CZYNNE: pon.-pt. 9-15,sob.-niedz. 11-17. Eks-
pozycje obrazują życie różnych warstw spo-
łecznych na Orawie na przestrzeni XVIII-XX w., 
wiejskie zakłady przemysłowe: olejarnię, fo-
lusz, tartak i kuźnię. Kościół pw. Matki Boskiej 
Śnieżnej.

sidzina
n Park Etnograficzny. W górnej części Sidzi-
ny - Bińkówce. Eksponaty związane z histo-
rią i etnografią regionu. CZYNNY: rezerwacja 
odwiedzin: 501597208, skansensidzina@inte-
ria.pl.

rabka-zdrÓj
n Kościółek Muzeum im. Władysława Or-
kana, ul. Sądecka 6, 18 2676747, muzeum-
orkana.pl. CZYNNE: wt.-niedz. 9-16. Drew-
niany kościół pw. św. Marii Magdaleny to je-
den z ciekawszych zabytków Rabki. Ekspozy-
cja muzealna: garncarstwo, pasterstwo, strój 
i dawna rzeźba ludowa.
n Muzeum Górali i Zbójników - Muzeum 
Gorczańskie Jana Fudali, ul. Sądecka 4. CZYN-
NE po wcześniejszym kontakcie telefonicznym: 
795 222 925, muzeum-zbojnikow.pl. Muzeum 
interaktywne w chałupie góralskiej wpisanej do 
rejestru zabytków, z unikalnymi kasetonami. 
Malarstwo na szkle Jana Fudali, mini skansen, 
szlak humoru góralskiego Zygmunta Pytlika.

poręba wielka
n Orkanówka - Muzeum Biograficzne 
Władysława Orkana. CZYNNE: wt.-pt. 9-17. 
608 731 557. Wiele przedmiotów należących 
do pisarza i jego rodziny. W pobliżu domu znaj-
dują się oryginalne zabudowania gospodarcze 
tzw. wironek i boisko.

chabÓwka
n Skansen taboru kolejowego w Chabów-
ce. Skansenchabowka.pl. CZYNNE: w dni ro-
bocze 8-15, soboty, niedziele i święta 8-15. Eks-
pozycja: parowozy, lokomotywy elektryczne 
i spalinowe, wagony oraz tabor specjalny taki 
jak żurawie, pługi śnieżne itp.

szlachtowa
n Muzeum Pienińskie im. Józefa Szalaya, 
ul. Łemkowska 37, 18 262 22 58, CZYNNE (do 
30.04): wt.-czw. i sob.-niedz. 10-16 (ostatnie 
wejście na ekspozycję 15.15). Ekspozycja pro-
wadzi szlakiem przeszłości regionu pienińskie-
go. Wystawa czasowa: CENEK. LEGENDA PoL-
SKIEGo KAJAKARSTWA (do maja).

zawoja
n Skansen budownictwa regionalnego 
im. Józefa Żaka na Markowych Rówien-
kach, Zawoja 155, 33 877 50 66. Najstarszym 
i najcenniejszym budynkiem w skansenie jest 
„kurna chałupa” z 1840 r. W skansenie od-
bywają się zajęcia, warsztaty i gry edukacyj-
ne - stale i sezonowo. CZYNNY: od 1.10 tylko 
rezerwacje grupowe - terminy ustalane telefo-
nicznie i mailowo.

sucha beskidzka
n Muzeum Miejskie - Zamek. CZYNNE: wt.
-sob. 9-16 (ostatnie wejście 40 minut przed za-
mknięciem), niedz. i po. nieczynne. Dział Et-
nograficzny „Domek Ogrodnika” NIECZyN-
Ny; 33 874-26-05, muzeum@sucha-beskidz-
ka.pl. Wystawy stałe: 1. Najstarsze osadnic-
two w Dolinie Skawy, 2. wystawa ze zbiorów 
Marii i Emila Zegadłowiczów: Miłość do czło-
wieka - miłość do sztuki - miłość do natury, 3. 
malarstwo nowożytne i broń myśliwska z Ko-
lekcji Habsburskiej, 4. Sucha na starej fotogra-
fii. Galeria Sztuki - Zamek. Wystawy czaso-
we: W SZKoLNEJ ŁAWIE. Dzieje oświaty w Su-
chej Beskidzkiej (do 25.11).

galerie

zakopane
n Galeria Władysława Hasiora (Oddz. M. 
Tatrzańskiego), ul. Jagiellońska 18b. CZYNNA: 
wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem). Autorska galeria prac ar-
tysty. Znalazły tu swoje miejsce sławne sztan-
dary, kompozycje przestrzenne i rzeźby, two-
rzone z różnorakich materiałów. Wystawa cza-
sowa: MoRSKIE oKo - poplenerowa wystawa 
prac uczniów Państwowego Liceum Sztuk Pla-
stycznych im. Antoniego Kenara w Zakopanem 
oraz grupy z Krakowa (do 16.04).
n Galeria Sztuki XX wieku w willi Oksza 
(Oddz. M. Tatrzańskiego), ul. Zamoyskiego 
25, 692 029 817. CZYNNA: wt.-niedz. 10-18 
(ostatnie wejście pół godziny przed zamknię-
ciem). Willa jest trzecim dziełem powstałym 
wg projektu St. Witkiewicza, twórcy stylu za-
kopiańskiego. Budynek wznosili góralscy cieśle 
pod kierunkiem Wojciecha Roja i Jana Obroch-
ty w latach 1895-1896.
n Galeria Sztuki na Kozińcu (Oddz. M. Ta-
trzańskiego), Droga na Koziniec 8. Siedziba na-
ukowo-administracyjna Muzeum Tatrzańskie-
go pon.-pt. 8-16, Galeria Kobierców Wschod-
nich - otwarcie wkrótce, biblioteka i archiwum 
fotograficzne wt.-pt. 8-15, archiwum naukowe 
wt.-pt. 8-14. Muzeum prosi o ustalanie termi-
nów kwerend mailowo lub telefonicznie.
n Zakopiańskie Centrum Kultury - Miej-
ska Galeria Sztuki im. Wł. hr. Zamoyskie-
go, ul. Krupówki 41, 18 2012792, galeria.za-
kopane.pl. CZYNNA: wt.-sob. 10-17. Wysta-
wa czasowa: IKONy - Sala A: Ikony z Muzeum 
Ikon w Supraślu/oddział Muzeum Podlaskiego 
w Białymstoku, Sala B: Ikony Krakowskiej Gru-
py „Lumen” (do 18.03).
n Willa Czerwony Dwór - Centrum Kul-
tury Rodzimej, ul. Kasprusie 27. CZYNNA: 
pn.-sob. 10-17 (oprócz środy). Malarstwo na 
szkle zakopiańskich artystów - wystawa sta-
ła, Galeria Sztuki Ludowej. Wystawa czasowa: 
W STRoNĘ NIEBA. 20 lat malarstwa na szkle 
Marty Walczak-Stasiowskiej (do 25.03).
n Galeria Stacja Kultura Zakopane - Za-
kopiańskie Centrum Kultury, ul. Chram-
cówki 35, tel. 18 26 370 79. CZyNNA: pon.
-pt.12.00-16.00. Wystawa czasowa: PLA-
KAT - plakaty promujące Zakopane.
n Galeria Sztuki Współczesnej „Dom Dok-
tora”, ul. Witkiewicza 19, 18 20 00239. Wysta-
wa czasowa: MoDA 80. LATA oSIEMDZIESIĄ-
TE W PRoJEKTACH I ILUSTRACJI JoANNy ME-
ISNER (do 25.03).
n TCKiS „Jutrzenka”, ul. Grunwaldzka 3, 18 
2012833. Galeria „ARTPARK”. Prace uczestni-
ków zajęć plastycznych „Jutrzenki”.
n Galeria Sztuki Współczesnej „YAM”, ul. 
Krupówki 63, 18 2066984.

n Galeria „Pod Makiem”, Pasaż Handlowy, 
ul. Krupówki 29/11L, 18 20 12044. Prace Wój-
cika, Fortuny, Karaska, Wątora, Popowicz, Ko-
walczyk, Kłosowskiego i inne, oraz rękodzieło.

rabka-zdrÓj
n Galeria MOK „Pod Lilianną”, ul. Nowy 
Świat 1, 18 267 66 26. W jednej z najstarszych 
rabczańskich willi „Lilianna” (1880 r.) mieści się 
galeria twórców ludowych, którzy zapraszają 
na wystawę i warsztaty.
n Galeria Pogotowie Sztuki, ul. Orkana 20

szczawnica
n Galeria Pijalni Wód Mineralnych, plac 
Dietla, szczawnica-galeria.pl. Ekspozycja przy-
bliża ponad 200-letnią historię Uzdrowiska 
oraz historię rodu Stadnickich. CZYNNA: wt.
-niedz. 9-17.
n Mała Galeria - Eglander Caffe, ul. Zdro-
jowa 1
n Galeria „Krzywa Jabłonka”, ul. Pienińska 
4, krzywajablonka.pl. Sztuka artystów pieniń-
skich. Kontakt: 608 154 522

zawoja
n Galeria na Uciechę, Zawoja 1008, naucie-
che.pl. CZYNNA pn.-sob. 9-16. Kontakt: 696 
818 211

galerie 
autorskie

zakopane
n Galeria Antoniego Rząsy, ul. Bogdań-
skiego 16 (codz. po umówieniu: 182066969, 
695482204). Czynna od lipca 1976 r. Po śmier-
ci artysty w 1980 r., prowadzi ją syn, rzeźbiarz 
Marcin Rząsa.
n Galeria rzeźby Jerzego Popielaka, ul. Dr. 
do Walczaków 19 (pon.- pt. 13-17).
n Galeria Grzegorza Pecucha - rzeźba, ul. 
Kasprowicza 31a, pecuch.art.pl (pon.-pt. 13-
16).
n Galeria malarstwa Rudolfa Krzyżaka, ul. 
Krupówki 35a (codz. 12-19).
n Galeria autorska Arkadiusza Walocha, 
ul. Kościuszki 12 (pon., śr., czw. 16-18).
n Galeria Anny i Eugeniusza Boguc-
kich - malarstwo na szkle, rzeźba w drewnie, 
ul. Smrekowa 11 (codz. 10-13, 15-18, w innych 
terminach: 18 20 142 74).
n Galeria Marii i Jerzego Gruszczyńskich, 
ul. Skibówki 26, 18 20 634-34
n Orski Gallery, galeria autorska Ryszar-
da Orskiego, ul. Broniewskiego 4, 18 20 17 171
n Izba Twórcza Adama Doleżuchowi-
cza - rzeźba, szachy regionalne, świątki, ma-
larstwo na szkle, ul. Za Strugiem 30a (pon., śr., 
pt. 10-15)
n Galeria „Seba”, malarstwo, rzeźba Seba-
stiana Króliszewskiego, ul. Tetmajera 7c (pon.
-sob. 10-17)
n Galeria Autorska Lidii Rosińskiej, Koście-
liska 31D.Wt- śr., sob.-niedz. 15-19. Ceramika, 
rysunek, malarstwo.
n Galeria malarstwa Ryszarda Budnika, 
ul. Zamoyskiego 3a, codziennie 10-18, 601 413 
605.
n Galeria Kenara, Sobczakowka 9, codzien-
nie po umówieniu: 1820 152 47
n Galeria AWA, ul. Kościuszki 12. Pon., śr., 
czw. godz.16-18

gronkÓw
n „Ozwa” - galeria autorska Beaty Zalot. 
Pastele i ceramika. Gronków 317. www.paste-
le.pl

ostrowsko
n Autorska galeria malarstwa Mariana 
Gromady, ul. S. Bryjewskiego 5. Po uzgodnie-
niu: 697 700 969.

chochoŁÓw
n Izba regionalna i pracownia rzeźby 
w drewnie. Rzeźbiarz ludowy Jan Zięder. Cho-
chołów 28, 18 27 571 66.

gliczarÓw gÓrny
n „Gonzówka”. Galeria autorska Jarosła-
wa Jamroza. Malarstwo, rzeźba. Gliczarów 
Górny 79, czynna codziennie 8-20.

Łapsze niŻne
n Pracownia-galeria malarstwa żel-art 
Jana K. Pawluśkiewicza, ul. Długa.169/2 - po 
uzgodnieniu tel. 601 093 221

rabka-zdrÓj
n Galeria autorska Ewy Łaczek-Daleki, ul. 
Kręta 3, (codz. 11-17).

szczawnica
n Pracownia Twórcza Anny i Józefa Ma-
dejów, ul. Pienińska 4, 18 262 12 90. Malarstwo 
na szkle, rzeźba.
n Pracownia Twórcza Janiny i Tadeusza 
Zachwiejów, ul. Połoniny 5, 18 262 23 08. 
Rzeźba - kamień, malarstwo na szkle, hafciar-
stwo.

n Malarstwo Józefa Ignaciuka, ul. Flisacka 
16d. Pejzaże pienińskie, portrety.
n Galeria Jana Wierzby, ul. Szalaya 100. Ko-
rzenioplastyka, metaloplastyka, minerały Pie-
nin.
n Izba Pamięci Michała Słowika Dzwo-
na, ul. Szalaya 43, 18 262 20 65. Malarstwo na 
szkle, rzeźba, twórczość pisarska.

KROŚCIENKO N.D.
n Prywatna Galeria Tadeusza Olesia. Wy-
stawa przyrodnicza i nie tylko. Codz. 10-16, ul. 
Potoczki 2, 18 26 23 926. Tadeusz oleś - zoo-
log, lepidopterolog, preparator zwierząt.

ośrodki  
edukacji�

zakopane
n Centrum Edukacji Przyrodniczej TPN, ul. 
Chałubińskiego 42a, 18 20 23 311. CZYNNE: wt.
-niedz. 8-16.30, ostatnie wejście o godzinie 15. 
Kino 4D, makieta Tatr, sala odkryć i inne.

chochoŁÓw
n Centrum Promocji i Ochrony Torfowisk, 
Chochołów 40, tel. 18 265 78 12, muzeumplsk.
eu. CZYNNE: wt.-sob. 9-18; grupowe wejścia: 
10.30, 11.30, 12.30, 13.30, 14.30, 15.30, 16.30. 
Ekspozycja multimedialna. Wystawa czasowa: 
ToRFoWISKA KAPSUŁĄ CZASU - wystawa au-
torstwa dra Marcina Warchałowskiego.

KROŚCIENKO N.D.
n Budynek dyrekcji PPN, ul. Jagiellońska 107 
B. Parking dla zwiedzających. CZYNNY: wt.
-sob. 8-16. Wystawa przyrodnicza:  makie-
ty, model lasu naturalnej wielkości, eksponaty 
geologiczne oraz słynna złamana gałąź relikto-
wej sosny z Sokolicy.

poręba wielka
n Ośrodek Edukacyjny Gorczańskiego 
Parku Narodowego, Poręba Wielka 4

ośrodki  
kultury

KOŚCIELISKO
n Gminny Ośrodek Kultury regionalnej 
Kościelisko, Nędzy-Kubińca 136. CZYNNY: 
pn.-pt. 10-16. Wystawa czasowa: FOTO Z MI-
SIEM - wystawa fotografii zebranych w ra-
mach projektu autorskiego Barbary Caillot 
i Aleksandry Karkowskiej (do 28.04).
n Dom Ludowy Związku Podhalan

biaŁy dunajec
n Gminny Ośrodek Kultury, ul. Jana Pawła 
II 363. Wystawa czasowa: WSZySTKIE BARWy 
TALENTU - wystawa prac kobiet z rodziny Na-
glaków - mamy Marii Naglak, córek: Krystyny 
Bobak, Zofii Szwajnos, Janiny Hawryły-Naglak 
oraz wnuczki Pauliny Bobak (do 20.03).

suche
n Poroniańskie Centrum Kultury i Dzie-
dzictwa Podhala, Suche 1e

czarny dunajec
n Centrum Kultury i Promocji Gminy Czar-
ny Dunajec, ul. Piłsudskiego 2A

nowy targ
n Spółdzielczy Dom Kultury, ul. Kopernika 
12. Wystawa czasowa: PTAKI SESZELI I KoSTA-
RyKI - zdjęcia egzotycznych ptaków.
n Powiatowe Centrum Kultury, ul. Jana Ka-
zimierza 20

kreMpachy
n Wiejski Dom Kultury, ul. Długa 136

Łapsze niŻne
n Dom Ludowy, ul. Jana Pawła II 57

niedzica
n Gminny Ośrodek Kultury w Łapszach 
Niżnych z siedzibą w Niedzicy, ul. 3 Maja 16

KROŚCIENKO N.D.
n Centrum Kultury i Promocji, ul. Rynek 34, 
tel. 18 262 33 04

szczawnica
n Miejski Ośrodek Kultury, ul. Główna 6

kluby  
i kawiarnie nie 
tylko muzyczne

zakopane
n Cafe Tygodnik Podhalański, ul. Kościuszki 
3, SDH Granit, IV p.

szczawnica
n Dworek Gościnny, Park Górny 7

Mszana dolna
n Folwark Stara Winiarnia, ul. Ogrodowa 2

eprasa.pl 37713165bc
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PO STRONIE SŁOWACKIEJ
l NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 18 300
l HZS (Horska Zachranna Služba) - Rejon Vysoké Tatry - Starý Smokovec 52 442 
28 20, Rejon Slovenský Raj 53 449 11 82, Rejon Nizke Tatry (północ) - Jasna 44 559 16 78, 
Rejon Orava 43 586 31 04, Rejon Malá Fatra - Vrátna 41 569 52 32, Rejon Vel`ká Fatra - 
Donovaly 48 419 97 24, Rejon Západné Tatry (południe) - Żiarska Dolina 44 558 62 18, 
Rejon Nizke Tatry (południe) - Tále 48 619 53 26

PO STRONIE POLSKIEJ
l NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 601 100 300; numer alarmowy - 985
l TOPR (Tatry) - Zakopane, Piłsudskiego 63 a; stacja centralna 18 20 63 444. Idziesz w góry? Pobierz specjalną 
aplikację „Ratunek”. Aplikacja połączy cię z ratownikami górskimi i wyśle twoją lokalizację. Wejdź na: ratunek.eu.
l GOPR (Gorce, Pieniny, Beskid) - Rabka, Al. 1000-lecia 1; stacja centralna - 18 26 768 80; stacje ratunkowe 
(całoroczne): Turbacz - schronisko PTTK 18 266 77 80, Nowy Targ Kowaniec - dyżurka 18 266 59 80, Szczawnica - 
dyżurka 18 262 26 80
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W dziesiątą rocznicę tragedii na 
Broad Peaku spotkali się na Hali 
Gąsienicowej uczestnicy wypraw 
i trekkingów w różne góry świata, 
które prowadził Maciej Berbeka.

M aciek był nie tylko taterni-
kiem i himalaistą, uczestni-
kiem oraz kierownikiem wy-

praw w najwyższe góry świata, był rów-
nież przewodnikiem tatrzańskim i wy-
sokogórskim IVBV. Posiadał dużą zna-
jomość gór świata, w które zabierał am-
bitnych turystów czy to na wyprawy, czy 
to na trekkingi, połączone nieraz z wej-
ściami na niższe szczyty. Prowadził też na 
najwyższe szczyty kontynentów, zalicza-
ne do Korony Ziemi, do której jemu za-
brakło tylko Mount Vinsona na Antark-
tydzie. Uczestników tych wypraw łączyła 
serdeczna więź, a Maciek potrafił stwo-
rzyć na tych wyjazdach przyjacielską at-
mosferę, którą uczestnicy mimo upły-
wu lat pamiętają doskonale. Spotykają 
się co roku, a duszą i głównym organi-
zatorem tych spotkań jest od początku 
Elżbieta Dziób z Rabki, uczestniczka wie-
lu wypraw prowadzonych przez Maćka.

6 marca 2013 roku, po pierwszym zi-
mowym wejściu na Broad Peak, nie po-
wrócili z niego Maciej Berbeka i Tomasz 
Kowalski. Uczestnicy Grupy Maćka cięż-
ko przeżyli tę tragedię. Trzy miesiące póź-
niej udali się do Pakistanu, w góry Kara-
korum, do bazy pod Broad Peak, by po-
łączyć się duchowo z Maćkiem, który 

X Spotkanie Grupy Maćka Berbeki

5 marca zakończyła się 
w Hiszpanii rywalizacja 
najlepszych skialpinistów świata. 
Startowali również reprezentanci 
Polski, ale ukończyli zawody na 
dalszych miejscach.

M
istrzostwa te potwier-
dziły, że naszym zawod-
nikom wiele jeszcze bra-
kuje, by rywalizować 

o miejsca w pierwszej dziesiątce w po-
szczególnych konkurencjach. Najlepiej 
spośród naszych reprezentantów spi-
suje się Iwona Januszyk, która startuje 
również w zawodach Pucharu Świata.

Tegoroczne Mistrzostwa Świata od-
były się w Boi Taull w Hiszpanii i trwa-
ły tydzień. Rozegrano kilka konkurencji - 
sprint, vertical, wyścig indywidualny i w 

zespołach dwuosobowych oraz sztafe-
ty mieszane. Startowali zawodnicy z 27 
państw, a prym wiedli reprezentanci kra-
jów alpejskich - Włosi, Szwajcarzy i Fran-
cuzi. Polskę reprezentowali: Iwona Janu-
szyk, Anna Tybor, Mirosława Witowska 
juniorka, Anna Majerczyk oraz Jan Elant-
kowski, Jakub Bachleda Księdzularz, a w 
kategoriach juniorskich Mateusz Kośny 
i Wojciech Kłoda.

W pierwszym dniu zawodów odbył 
się sprint na krótkiej trasie. Jest to kon-
kurencja widowiskowa, w czasie której 
poszczególne elementy - podbieg, zjazd 
i przepinki trzeba wykonać w jak najkrót-
szym czasie. Słowaczka Marianna Jage-
rčikova udowodniła, że można tę konku-
rencję opanować do perfekcji i wygrać 
z zawodniczkami z krajów alpejskich. 
Zdobyła złoty medal, pokonując w fina-
le aż o 3 sekundy Szwajcarkę Marien-

ne Fatton i o 5 sekund Francuzkę Emil-
ly Harrop. Polki dotarły do ćwierćfinału. 
Iwona Januszyk zajęła 16. miejsce, Ania 
Tybor była 24., a Mirka Witowska 27. na 
44 zawodniczki. Złoty medal wśród męż-
czyzn wywalczył Hiszpan Oriol Cardona 
Coll, a srebro i brąz Francuzi. Kuba Ba-
chleda Księdzularz był 42., a Jan Elant-
kowski 43. na 78 startujących.  Anna Ma-
jerczyk w kategorii U20 zajęła 13. miejsce, 
a w kategorii U18 Kłoda był 24., Kośny - 
26. Sprint to była taka rozgrzewka przed 
właściwymi konkurencjami.

W Vericalu nie wszyscy nasi repre-
zentanci startowali. Złoty medal zdoby-
ła Francuzka Axelle Gachet Mollaret, jak 
się potem okazało, trzykrotna złota me-
dalistka tych mistrzostw. Srebro i brąz 
wywalczyły Austriaczka i Włoszka. Tuż 
za podium, bo na 4. miejscu, uplasowa-
ła się Czeszka Marcela Vasinova. Iwona 

Januszyk była 14., tracąc do złotej meda-
listki 3,5 minuty. Sklasyfikowano 37 za-
wodniczek. Wśród mężczyzn vertical wy-
grał Francuz Rémi Bennet przed Belgiem 
i Francuzem. 10. miejsce zajął znany z za-
wodów w Polsce Słowak Jakub Siarnik. 
W juniorach U18 Mateusz Kośny był 19., 
a Wojciecha Kłodę i Annę Majerczyk skla-
syfikowano pod koniec stawki.

W trzecim dniu zawodów był wy-
ścig zespołów dwuosobowych - słabo 
obsadzony, gdyż starowało zaledwie 9 
zespołów kobiecych i 24 męskie. Złote 
medale zdobyli: Axelle Gachet Mollaret 
i Emily Harrop oraz Włosi Robert Anto-
niolli i Matteo Eydalin. Ania Tybor w te-
amie z Mirką Witowską zajęły 5. miejsce, 
a Jan Elantkowski z Kubą Bachledą Księ-
dzularzem - 18.

W konkurencji indywidualnej wy-
startowało 35 kobiet i 73 mężczyzn. Ko-

lejne złote medale zdobyli Axelle Gachet 
Mollaret i Rémi Bennet. Iwona Januszyk 
uplasowała się na 14. miejscu, a Mir-
ka Witowska na 21. Jan Elankowski był 
44., a Kuba Bachleda - 49., natomiast 
w klasyfikacji U23 zajęli odpowiednio 16. 
i 19. miejsce. W juniorach Kośny był 23., 
a Kłoda ostatni.

Dwie nasze sztafety wystartowa-
ły też w ostatnim dniu zawodów. Zło-
ty medal zdobyła sztafeta Francji. Jakub 
Siarnik z Marianną Jagerčikovom zajęli  
7. miejsce, Januszyk z Bachledą Księdzu-
lorzem 14., a Witowska z Elantkowskim  
- 16. Na starcie stanęło 18 sztafet. Klasy-
fikację generalną Mistrzostw Świata wy-
grali Włosi, zdobywając 22 medale, przed 
Szwajcarią 16 medali i Francją 18 medali 
(w tym aż 8 złotych). Pełne wyniki kon-
kurencji są na stronie ismf-ski.org

Apoloniusz Rajwa

Mistrzostwa Świata w skialpinizmie

O. Marcin Dąbkowicz odprawił Mszę świętą .

Kilka osób wybrało się na skitury.

Niektórzy zdobywali szczyty.

spoczął na zawsze w szczelinie lodowca 
pod wierzchołkiem tego ośmiotysięcz-
nika. Chcieli mu w ten sposób podzięko-
wać za wspólne wyprawy. Było ich wte-
dy kilkoro. Na Kopcu Gilkey’a umieścili 
tablicę, która go upamiętnia. Postanowi-
li, że co roku będą się spotykać, by pod-
trzymywać pamięć o swoim znakomi-
tym przewodniku.

Od dziesięciu lat w rocznicę tragicz-
nej śmierci Maćka Berbeki i Tomka Kowal-
skiego spotykają się w schronisku „Muro-
waniec” na Hali Gąsienicowej. Są to spon-
taniczne, niesformalizowane spotkania, 
wypływające z potrzeby uczczenia jego 
pamięci, ale też z potrzeby spotkania się 
i przebywania w gronie osób, którym Ma-
ciek potrafił pokazać góry wysokie w je-
dyny, niepowtarzalny sposób.

W tym roku spotkanie odbywa-

ło się w dniach 2-5 marca. Jego uczest-
nicy nie tylko oddawali się wspomnie-
niom, ale również realizowali górskie 
cele - wspinaczkowe, skitourowe i trek-
kingowe. Większość z nich posiada odpo-
wiednie kwalifikacje górskie, nabyte rów-
nież w warunkach zimowych. Przyjecha-
li z różnych miast - Gdańska, Poznania, 
Warszawy, Krakowa i Śląska oraz z Nor-
wegii - w sumie 30 osób. Ponieważ pogo-
da dopisała, mogli aż dwa dni poświęcić 
na działalność górską, natomiast wieczo-
rami wspominali Maćka, oglądali filmy 
oraz przeźrocza ze wspólnych wypraw. 
W sobotę fragmenty filmów o swoich 
rodzicach Maćku i Ewie zaprezentował 
również Staszek Berbeka.

Podniosłym wydarzeniem tego spo-
tkania była Msza Święta odprawiona 
przez o. Marcina Dąbkowicza, domini-
kanina od lat zaprzyjaźnionego z rodzi-
ną Berbeków. W nawiązaniu do ewan-
gelii o przemienieniu na Górze Tabor po-
wiedział, że mistycyzm i piękno gór do-
konują  przemiany serc. Ludzie bogatsi 
w doświadczenia górskie stają się lepszy-
mi ludźmi. Słowa o. Marcina i Msza św. 
przy akompaniamencie gitary stworzy-
ły podniosły nastrój. Niejednemu popły-
nęły łzy. Wieczorem, w czasie posiadów, 
panowała wspaniała górska atmosfera.

Organizatorzy spotkań Grupy Mać-
ka Berbeki składają podziękowania dy-
rekcji TPN oraz kierownictwu i persone-
lowi Schroniska „Murowaniec” za umoż-
liwienie zorganizowania tego spotkania.

Apoloniusz Rajwa

Axelle Gachet Mollaret multimedalistka Mistrzostw świata Od lewej Roberto Antoniolli, Xavier Gachet, William Bon Mardion, Matteo Eydalin na mecie.

eprasa.pl 37713165bc



Dobra energia w sferze zawo-
dowej zachęca do dokonywania 
zmian i wszelkich eksperymentów. 
Nie oglądaj się za siebie, masz te-

raz dobrą passę, wykorzystaj ją. Zacznij też 
uczyć się nowego języka, zmień to, co mo-
żesz zmienić.

Chwytaj każdą chwilę swojego ży-
cia, czas nie czeka. To, co teraz od-
kładasz, nie wróci już nigdy - za-
stanów się, czy ci nie żal. Sprawy 

zawodowe zaczynają dominować nad twoim 
życiem prywatnym, a to oznacza katastrofę 
w sferze uczuć, zastanów się, czy warto.

W najbliższych dniach najważniej-
sze okaże się elastyczne reagowa-
nie na wszelkie zmiany. Jeśli sta-
niesz przed koniecznością prze-

kwalifikowania się albo intensywnego do-
kształcania, nie traktuj tego jak zła konieczne-
go. Zdobyta wiedza da ci impuls do działania.

Obowiązków będzie ci przybywa-
ło, ale nie martw się, są przecież 
podstawą przyszłych sukcesów. 
Pracuj spokojnie, posuwaj się do 

przodu metodą małych kroczków. Plany zawo-
dowe, mimo perspektywy sukcesów, nie dadzą 
ci zadowolenia. Zacznij je weryfikować.

Nadchodzące dni nie będą na-
leżały do najłatwiejszych, będzie 
trochę nerwowo i nie wszystko 
ułoży się po twojej myśli. Twoja 

nieco apodyktyczna natura sprawi, że grono 
ludzi mniej ci przychylnych może się powięk-
szyć. Warto zrobić remanent dotychczaso-
wych planów.

Dla Panien pozostających 
w związkach nadchodzi okres 
umacniania więzi i budowania 
nowych, lepszych relacji. To dobry 

czas na deklaracje i ważne decyzje. Te jeszcze 
wolne mogą stanąć przed perspektywą miło-
ści. Poddajcie się urokowi chwili. Nie warto od-
kładać tego na później.

Przed tobą czas zmian, nadcho-
dzi dobry moment, by rozwiązać 
problemy, załagodzić spory. Mo-
żesz liczyć na wsparcie otoczenia, 

rodzina będzie ci kibicować, ale nie nadwerę-
żaj jej cierpliwości. Unikaj sytuacji stresujących, 
nie dziel włosa na czworo, nie truj przeszłością.

Przed tobą czas rozwoju osobi-
stego. Poszukaj możliwości posze-
rzenia wiedzy i kwalifikacji. Tylko 
wtedy poczujesz się zdecydowa-

nie lepiej i pewniej. By rozwinąć skrzydła, mu-
sisz czuć grunt pod nogami, mieć pewność, że 
masz na kogo liczyć. Dobre relacje z bliskimi to 
kapitał na przyszłość.

W tym okresie będziesz oczekiwać 
więcej zainteresowania i troski od 
partnera. Jeśli w waszym związ-
ku się nie układa, postaw sprawy 

jasno. Pamiętaj, że winę za wzajemne relacje 
ponoszą obie strony, tylko szczera rozmowa 
wam pomoże.

Priorytetem w twoim działa-
niu powinno być jasne nakreśle-
nie celu działania. Jeśli zdołasz go 
odnaleźć, nie trać czasu - masz te-

raz dobrą atmosferę, by coś zmienić, znaleźć 
lepszą pracę, wyjechać w podróż, znaleźć le-
karstwo na samotność. Przed tobą szansa, wy-
korzystaj ją.

Planety nie wróżą korzystnego dla 
ciebie układu, nie licz chwilowo na 
łatwy sukces. Powinieneś odłożyć 
trudne negocjacje, sporne sprawy, 

inicjowanie nowych przedsięwzięć. Jeśli jednak 
jesteś gotów, by coś zmienić, musisz być bar-
dziej zdecydowany.

Zastanów się, dlaczego twój bi-
lans zysków tak marnie wyglą-
da, przeanalizuj, ile w tym two-
jej winy, a ile przyczyn zewnętrz-

nych. Zamknij stare sprawy, oddaj długi, przy-
gotuj nowe plany na przyszłość. Postaraj się 
poprawić relacje z najbliższymi. Zaufaj intuicji.

2511/2023HOROSKOP
na najbliższy tydzień

Pytia

książki

Co ze mną nie tak?

  
   

 uwaga

książka

Od wydawnictwa ZNAK mamy  
2 egzemplarze książki. Po jednym 

otrzymają osoby, które jako 
pierwsze napiszą do nas 20.03 

o godz. 17 na adres:  
konkurs@24tp.pl. W treści prosimy 
podać imię, nazwisko i adres, a w 

tytule maila wpisać: DDD.

POZIOMO: 1. wykonuje drogocenne cacka 6. czer-
wony, biały i ukraiński 10. 44. prezydent USA 11. kolo-
nista 12. krzew na leczniczy olejek 13. bojowy środek 
paraliżujący 15. miłośnik piękna 19. podłużne ciastko 
z kremem 22. Pansa, giermek Don Kichota 23. podpo-
ra, fundament 24. sposób na przeciwnika 25. Kidman, 
australijska i amerykańska aktorka filmowa 26. daw-
ny żaglowiec wojenny 29. opera z Jontkiem 31. zapra-
wa wojskowa 32. krojone na cynaderki 33. uczulenie

PIONOWO: 1. przechowywane w spichrzu 2. liście 
w motywie zdobniczym 3. utwór dla dziewięciu mu-
zyków  4. odgazowany węgiel 5. wawrzyn 6. metoda 
leczenia chorób za pomocą odpowiednich kąpieli lecz-
niczych 7. konkurent 8. płaski stożek polodowcowy 9. 
senna mara 14. pokrewieństwo w linii męskiej 16. ja-
pońska potrawa z ryżu i surowej ryby 17. groźny wirus 
afrykański 18. pozycja w jodze 20. album Varius Manx 
z 2018 roku 21. rodzaj fryzury 26. argentyński step 27. 
w karetce 28. lina przytrzymująca maszt 29. odmiana 
jabłoni 30. Jim z utworu Conrada.

KRZYŻÓWKA

Rozwiązanie krzyżówki nr 7/2023
Hasło:   CO CI Z OBCEGO, 
GDY NIE MASZ SWEGO 
Nagrodę niespodziankę wylosowała 
pani MARIA MROWCA-PLEWA z Lasku. 
Gratulujemy! Prosimy o kontakt z z biurem TP,  
ul. Krupówki 54 w terminie dwóch tygodni.

kino  

„giewont”
Zakopane, ul. Kościuszki 4

kino  

„sokÓŁ”
Zakopane, ul. Orkana 2

kino studyjne 

„Miejsce”
Zakopane, ul. Orkana 2

bilety

18.03 (sobota), godz. 18.30

65

premiera!

18.03 (sobota), godz. 17.30

SHaZam!  
GNieW  
BOGÓW

premiera!

18.03 (sobota), godz. 17.40

W GOrSecie

premiera!

Do rozdania mamy dwa podwójne zapro-
szenia na każdy z filmów. Otrzymają je 
osoby, które jako pierwsze w piątek 17.03, 
o godz. 17 prześlą na adres mailowy: kino
@24tp.pl swoje imię, nazwisko i nr telefonu. 
W tytule maila prosimy wpisać nazwę kina.

21 marca - 20 kwietnia

21 kwietnia - 21 maja

23 sierpnia - 22 września

23 listopada - 21 grudnia

22 grudnia - 20 stycznia

21 stycznia - 20 lutego

21 lutego - 20 marca

22 maja - 21 czerwca

23 lipca - 22 sierpnia

22 czerwca - 22 lipca

23 września - 23 października

24 października - 22 listopada

oddaje głos w swojej książce. Pokoleniu 
wychowanemu w okresie PRL-u i trans-
formacji. Pokoleniu dzieci z kluczem na 
szyi, za wcześnie dorosłych, chodzących 
do szkół, gdzie „masz robić, nie myśleć”, 
a nauczyciel zawsze wie lepiej. Osobom, 
których potrzeby były latami ignorowa-
ne. Na ich przykładzie tłumaczy, czym 
jest syndrom DDD, skąd się wziął i jak 
wpływa na życie. Pomaga odkryć, zro-
zumieć i poradzić sobie ze schematami 
i przekonaniami, które nie pozwalają na 
w pełni dobre życie.  

„Co ze mną nie tak?” to książ-
ka, która pozwala nam zaakceptować 
siebie bez obwiniania innych. Uczy, jak 
możemy zaopiekować się sobą tu i te-
raz, mimo przeszłych zranień. Bez zro-
zumienia przeszłości nie da się bowiem 
tworzyć zdrowej teraźniejszości. Autor-
ka podzieliła ją na dwie części. Pierwsza, 
poradnikowa, pomaga zrozumieć, w jaki 
sposób życie w środowisku, które nie za-
spokaja podstawowych potrzeb dziec-
ka, odbija się na naszej dorosłości. Dru-
ga to zapis rozmów ze specjalistami i ar-
tystami, z którymi ją i wielu z nas łączy 
wspólne dzieciństwo. Są wśród nich: 
Konrad Aksinowicz, Sylwia Chutnik, 
Aleksandra Zbroja, Tomasz Sobieralski 
i Joanna Gutral.

an

Dlaczego aż jedna trzecia Polaków 
nie jest zadowolona ze swojego 
życia? Dlaczego tak wiele osób 
dorosłych cierpi na depresję 
i zaburzenia lękowe?

N a pytania te postanowiła odpo-
wiedzieć Joanna Flis - psycho-
lożka, psychoterapeutka uza-

leżnień i współuzależnienia, neurotera-
peutka i trenerka. Na co dzień związa-
na z Uniwersytetem Szczecińskim, gdzie 
prowadzi badania nad rodzinami alko-
holowymi i kończy studia doktoranc-
kie. W 2022 roku ukazała się jej pierw-
sza książka „Współuzależnieni. Jak za-
troszczyć się o siebie i budować zdrowe 
relacje z osobami uzależnionymi”. Dziś 
mamy dla Was nową - „Co ze mną nie 
tak? O życiu w dysfunkcyjnym domu, 
środowisku, w Polsce i o tym, jak sobie 
z tym (nie) radzimy”.

Autorka pisze we wstępie do niej: 
„Każde pokolenie ma wiele elementów 
wspólnych i choć w problematyce Do-
rosłego Dziecka z rodziny Dysfunkcyj-
nej (DDD) odnajdą się wszyscy, którzy 
wychowali się w dysfunkcyjnym domu, 
w książce tej postanowiłam skupić się 
przede wszystkim na historii mojego 
pokolenia i pokolenia moich rodziców. 
Uznałam, że nic tak bardzo nie obnaża 
„podstępnej” natury różnych dysfunk-
cji jak obejrzenie ich w środowisku na-
turalnym. Czasem całe społeczności nor-
malizują bowiem coś, co krzywdzi wielu 
ich członków, i musi minąć dużo czasu, 
żeby ten mechanizm można było zrozu-
mieć.” Podkreśla przy tym, że napisanie 
tej książki przyszło jej z trudem. Nie tylko 
dlatego, że problem dziurawego koszy-
ka potrzeb dotyka jej osobiście, jej rodzi-
ców, przyjaciół z dzieciństwa, sąsiadów 
i rówieśników, ale dlatego, że w ten spo-
sób zaczęła proces odczytywania swojej 
i wielu historii życia na nowo.

Koszyk potrzeb to terapeutycz-
na koncepcja opracowana przez Joan-
nę Flis, stworzona w pracy z pacjentami 
DDD. Nadopiekuńczość i emocjonalna 
niedojrzałość rodziców, ich wygórowane 
oczekiwania wobec dzieci, ale również 
system szkolny, środowisko, w którym 
się wychowywały, budowało dno tego 
koszyka. Niezaspokojone w dzieciństwie 
potrzeby sprawiają, że w dorosłym życiu 
czujemy frustrację i niespełnienie. I wła-
śnie osobom z takim bagażem autorka 

HASŁO – PrZYSŁOWIE BASKIJSKIE – z ponumerowanych 
pól od 1 do 30 wraz z kuponem prosimy przesyłać na adres: 
Tygodnik Podhalański, Zakopane, ul. Krupówki 54 lub ma-
ilem na adres: konkurs@24tp.pl (w tytule nr kuponu) w ter-
minie do 10 dni od ukazania się numeru. Wśród osób, któ-
re nadeślą prawidłowe odpowiedzi, rozlosujemy nagrodę.
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Tygodnik Podhalański kłamie!  
30 tekstów na 30-lecie.

Wybór artykułów 
trzynastu autorów, 
w tym:  
Jurka Jureckiego, 
Pawła Pełki,  
Beaty Zalot,  
Józefa Figury 
czy Marka 
Kalinowskiego.

Z kryminałem pod kocyk

  
   

 uwaga

książka

Od wydawnictwa Znak mamy 
2 egzemplarze książki. 

Otrzymają je osoby, które 
jako pierwsze napiszą do nas 

w poniedziałek 20.03 o godz. 17 na 
adres: konkurs@24tp.pl. W treści 

prosimy podać imię, nazwisko 
i adres, a w tytule maila wpisać: 

Agencja.

rów” z intrygą tak brawurowo popro-
wadzoną, że chowa się przy niej nieje-
den serial. Tym razem miastem wstrzą-
sa wieść o zaginięciu autorki bestsel-
lerowych kryminałów Moniki Banach. 
Kobieta oznajmia, że niebawem ukaże 
się jej nowa książka, po czym... zapa-
da się pod ziemię. To porwanie? Spryt-
ny chwyt marketingowy? A może mor-
derstwo? Zrozpaczona agentka pisar-
ki zadanie odnalezienia najważniejszej 
klientki zleca Agencji Detektywistycznej 
Czajka. Tropy prowadzą w różnych kie-
runkach, a Gaja, Klara i Matylda, próbu-
jąc odnaleźć pisarkę, kolejny raz wcho-
dzą w drogę miejscowemu komendan-
towi. Na domiar złego zbierają się nad 
nimi czarne chmury. Matylda próbuje so-
bie poradzić z nowym współpracowni-
kiem, Klara - z rodzicami, a Gaja, poza 
problemami z dorastającą córką, musi 
się zmierzyć z tajemnicą z przeszłości 
swojej rodziny.

Jak zapewnia Katarzyna Gacek, 
na stronach „Gry pozorów” czeka na 
was nieoczywista zagadka kryminal-
na: „Wciągająca, zaskakująca, chyba 
nie najłatwiejsza do rozwiązania. A jed-
nak dziewczyny z Czajki dają radę.” Do-
łączcie do nich. oczywiście czytając pod 
kocykiem.  

an

Z taką książką ma być swojsko 
i przytulnie. Ale jak, zapytacie, 
zbrodnia, kryminał czy 
przestępstwo mogą być przytulne?

A czytaliście Agathę Christi, 
a zwłaszcza jej serię o pannie 
Marple? Czyż mimo tak wie-

lu zbrodni nie była urocza? Takie kry-
minały zwie się cosy crime, u nas ukuło 
się na nie określenie „kryminał kocyko-
wy”. Czym dokładnie są, wyjaśnia pisar-
ka Katarzyna Gacek w rozmowie z Ka-
riną Caban z wydawnictwa Znak: „Cosy 
crime nie straszy, nie bulwersuje, ma tyl-
ko dawać relaks. Nie znajdziemy tu bru-
talnych opisów zbrodni, krwawych ja-
tek czy ostrego seksu, zostaniemy za to 
wciągnięci w zagadkę kryminalną, któ-
rą w książce najczęściej rozwiązuje de-
tektyw amator. I to mnie właśnie naj-
bardziej w cosy crime pociąga - nie za-
głębiamy się w żmudną policyjną robo-
tę, tylko odnajdujemy mordercę, korzy-
stając z danych, do których dostęp może 
mieć każdy. (...) I jeszcze jedna charak-
terystyczna cecha cosy crime - ich akcja 
dzieje się najczęściej w jakiejś niewielkiej, 
zamkniętej społeczności, co jest dla mnie 
rozwiązaniem idealnym.”

Coś wam świta przy tej wypowie-
dzi? Zdecydowanie powinno. W zasa-
dzie już przy samym nazwisku autor-
ki. o, to, to! Agencja Detektywistyczna 
Czajka! Dokładnie rok temu o tej samej 
porze na rynku wydawniczym pojawił 
się pierwszy tom tej serii - „Pies ogrod-
nika”, a wraz z nim w nasze czytelni-
cze rewiry raźno wkroczyły Gaja, Klara 
i Matylda. Ta pierwsza założyła agencję 
trochę z konieczności, bo po rozstaniu 
z niewiernym mężem musiała się czymś 
zająć i zarabiać na życie, a trochę dzięki 
wierze we własne możliwości, bo prze-
cież to ona wytropiła i udokumentowa-
ła zdradę małżonka. A jako że nie miała 
licencji, musiała zatrudnić kogoś, kto ją 
posiada. Wybór padł na Klarę, która dla 
odmiany straciła intratną posadę mo-
delki, a przed Gają nie przyznała się, że 
licencję ma przez przypadek. Zważyw-
szy na dotychczasowe doświadczenie 
Gai, agencja zajmować się miała zdra-
dami małżeńskimi, a trafiło się tajemni-
cze morderstwo. By rozwikłać sprawę, 
świeżo upieczona pani detektyw wcią-
gnęła w nią przyjaciółkę Matyldę, przy 
okazji wchodząc w konflikt z lokalnym 
komendantem policji.

Uwaga, mili moi, wracamy zatem 
do Milanówka. Przed wami „Gra pozo-
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Góralska para prosto 
z kanapy przed 
telewizorem ruszyła na 
podbój Azji, dziś kibicuje 
im całe Podhale, i nie tylko.

T
o, że przeżyliśmy, to, że wrócili-
śmy i to, że się nie rozwiedliśmy, 
to sukces nie z tej ziemi - mówi 
Kasia. Ona boi się wszystkiego. 

Drży na widok kolejnej koperty z zada-
niem do wykonania. - Jak widzę koper-
tę, to po prostu mam palpitację serca 
i chcę uciekać - mówi Katarzyna. On, jej 
mąż - Andrzej jest oazą spokoju. Ciu-
paga w dłoni dodawała mu już pewno-
ści siebie w blokowiskach wielomiliono-
wego Stambułu. Zostawieni w wielkim 
mieście bez pieniędzy musieli znaleźć 
nocleg, jedzenie i transport do kolejne-
go punktu na mapie. Przed nimi bez-
droża Gruzji i bezkresne przestrzenie 
Kazachstanu. 

Z początkiem marca w TVN ru-
szył popularny program podróżniczy 
Azja Express. Wśród ośmiu par, które 
ruszyły na egzotyczną wyprawę, jest 
góralskie małżeństwo Katarzyna i An-
drzej Gąsienicowie. Duet z Zakopane-
go dobrze znany telewidzom z progra-
mu „Googlebox. Przed telewizorem”. 
Od tego wszystko się zaczęło. - Kasia 
pięć lat temu wysłała nasze zgłoszenie 
na casting do programu i od września 
2018 roku siedzimy, oglądamy i komen-
tujemy, co widać w telewizji - przypo-
mina Andrzej Gąsienica. Zarzeka się, że 
wcześniej tego programu nie oglądał, bo 
jak można oglądać ludzi, którzy oglą-
dają telewizję. - E, co ty gadasz, oglą-
dałeś od pierwszego odcinka - śmieje 
się jego żona. Podkreśla, że nienawidzi 
słowa celebryta. Ani Jędrek, ani ona nie 
uważają się za celebrytów. - Absolutnie. 
Celebrytami nie jesteśmy, ale jesteśmy 
już mocno rozpoznawalni. Ludzie zna-
ją nasze twarze, jak idziemy Krupów-
kami to podchodzą, proszą o wspólne 
zdjęcie. To jest przyjemne - przyznaje 
Andrzej. Kasia dodaje, że czasem czu-
je się jak miś na Krupówkach. 

Czarny hejt
Na Krupówkach są praktycznie 

każdego dnia, bo mieszkają 300 me-
trów od deptaka. Można ich też spo-
tkać, jak odwożą dzieci do przedszko-
la i do szkoły, pod warunkiem że aku-
rat nie muszą jechać do Warszawy. Ka-
sia podkreśla, że ich udział w „Google-
box. Przed telewizorem”, jak i w „Azja 
Express” podporządkowane są obowiąz-
kom rodzinnym, dzieciom. Starają się 
tak wszystko poukładać, żeby nie cier-
piały ich sześcio- i ośmioletnie pocie-
chy. Do tego dochodzi „zwykła” praca. 
Andrzej pracuje w hotelu. Ma też swoją 
firmę, wynajmuje fotobudki na impre-
zy i wydarzenia. Kasia prowadzi sklep 
internetowy, w którym można kupić rę-
kodzieła. 

Jest i czarna strona ich popularno-
ści. Wszechobecny hejt internetowy. - 
Nikt nam tego nie mówi w twarz, ale 
w internecie mamy hejt. Nigdy nie jest 
tak, żeby wszystko wszystkim się po-
dobało. Jak siedzę i oglądam program, 
obieram sobie banana, bo zgłodniałem, 
to jak zaczynam jeść, piszą mi: „O, za 
dużo żresz. Będziesz gruby” - mówi 

o swych doświadczeniach z projektu 
„Googlebox. Przed telewizorem”.

- A mnie piszą, że mam za duży łeb. 
Nie przejmuję się tym, zawsze miałam 
dużą głowę, jestem duża, i już - doda-
je jego żona. Uważają, że uodpornili się 
już na hejt. 

Ważniejsze są dla nich reakcje naj-
bliższych. Wszyscy w rodzinie byli za-
skoczeni, gdy dowiedzieli się o udziale 
w „Googlebox”. Pytali, co im strzeliło 
do głowy, żeby iść do tak głupiego pro-

gramu. - Niby nie oglądają, ale jak kie-
dyś powiedziałem komentarz o szwa-
gierce, siostrze Kaśki, to od razu był 
odzew - śmieje się Andrzej. - Nikt nie 
ogląda, a wszystko wiedzą - dodaje.

Jedynie Zdzisława, mama Andrzeja, 
od początku kibicuje synowi i synowej. 
Bardzo lubi ten program. Ogląda każdy 
odcinek. Dzwoni, chwali, że ładnie wy-
padli albo mówi, że w danym odcinku 
coś mało ich było widać, albo że coś któ-
reś z dzieci niepotrzebnie powiedziało. - 
Mamy swojego prywatnego komentato-
ra. Szczera jest. Mamy prawdziwy ob-
raz tego, co robimy - mówi Kasia. 

Dzięki rozpoznawalności i kilkulet-
niej obecności w programie Googlebox 
producent zadzwonił do nich w zeszłym 
roku z propozycją wyjazdu do Turcji, 
Gruzji i Uzbekistanu. 

Obuchem w łeb
- Wiedziałem, że taka szansa drugi 

raz się nie powtórzy, dlatego się zgodzi-
łem - mówi Andrzej Gąsienica. 

Azja - to zupełnie inny świat. 
I kompletnie odmienny format progra-
mu. W „Przed telewizorem” mają swoją 
strefę komfortu. Siedzą w swoim poko-
ju na kanapie. Jedzą, oglądają telewizję, 
komentują wygląd i zachowanie innych. 

Azja Express to był dla nich cięż-
ki program. Fajnie się ogląda, jak inni 

muszą przetrwać. I dodatkowo wyko-
nywać zadania na czas. Najsłabsi odpa-
dają. Muszą opuścić program. - Cały 
czas gdzieś biegniemy, jest duży wy-
siłek fizyczny. Mamy w dłoni jednego 
dolara. Butelkę wody. Żadnego jedze-
nia. Musimy znaleźć transport, każde-
go dnia przejechać 200 km stopem, zna-
leźć sobie nocleg, jedzenie. Różne za-
dania do wykonania. Jadąc tam myśla-
łam, że to jest ustawione, że wszystko 
ładnie ogramy, prześpimy się w hote-

lu, podadzą nam rękę. Figa z makiem - 
podkreśla Kasia. 

Dla Andrzeja najtrudniejsze w pro-
gramie było szukanie noclegu. Znale-
zienie darmowej kwatery zabiera cza-
sem po kilka godzin. Do tego bariera ję-
zykowa. Od rozmawiania bolą ręce. Od 
pokazywania. Kaśka nabrała do pleca-
ka książek, rozmówek polsko-angiel-
skich. A oni po angielsku nie rozma-
wiają. Kombinuje się z mapą, rysunka-
mi na kartce. No i gestykulacja.

- W telewizji to tak wygląda, że 
nie umiemy mówić po angielsku. Ale 
w Turcji trzeba jak najprościej rozma-
wiać. Kali jeść, Kali spać. Im prościej, 
tym oni bardziej zrozumieją. Jak mó-
wisz ładną, poprawną angielszczyzną, 
to każdy kręci głową. No, nie idzie się 
dogadać - podkreśla Andrzej. Wiedział, 
że będzie ciężko, choć program bardzo 
dobrze się ogląda. Na terenie Turcji 
przejechali autostopem dwa tysiące ki-
lometrów.

- Nigdy wcześniej w Polsce nie pro-
siliśmy nikogo o nocleg, o jedzenie, ni-
gdy nie jeździliśmy stopem. Na dzień 
dobry dostaliśmy obuchem w łeb - do-
daje jego żona. Kaśka była przekona-
na, że złapanie stopa to żaden problem. 
Wystarczy stanąć z kartką z napisaną 
nazwą miejscowości i po krzyku. Tym 
bardziej że jest blondynką, więc będzie 

jej łatwiej. No i stanęła z tabliczką „Bur-
sa”. Minęły trzy godziny i nikt się nie 
zatrzymał. 

Mówią, że pierwszy dzień w Stam-
bule był masakryczny. W przypływie 
rozpaczy zapukali z pytaniem o nocleg 
do zamkniętej już restauracji. Było im 
wszystko jedno, byleby tylko znaleźć ja-
kiś kąt do spania. Sprzątający knajpkę 
zabrał ich do swojego mieszkania i dał 
nocleg. Ciężko było nieraz. Ale z każ-
dym odcinkiem uczyli się czegoś no-

wego. Jak łapać stopa. - Ja z tatuażem 
na ręce, jak z więzienia. On szedł z tą 
swoją ciupagą jak z jakąś siekierą. Nic 
dziwnego, że nikt nam się nie chciał za-
trzymać - śmieje się Kaśka. 

No money, no sleep
Zaskoczyła ich otwartość ludzi. 

Z każdym dniem szło im lepiej. Ła-
twiej było znaleźć transport, nocleg. 
Choć niektórzy odmawiali - bez pie-
niędzy nie ma noclegu. 

Ludzie w Turcji są bardzo mili. - 
Nie zawsze dużo mają. Po tym pro-
gramie wróciła mi wiara w człowie-

ka. Wchodziliśmy do bardzo skrom-
nych warunków, a oni przynosili od są-
siada pościel. Pamiętasz złotą pościel? 
Dawali nam pokój, a ich brat czy sio-
stra szli gdzie indziej przenocować. Je-
dzenie wyciągali dla nas spod ziemi. Ja-
kieś leczo w słoikach. Z zapasów - pod-
kreśla Andrzej Gąsienica. Wyjaśnia, że 
choć program jest dość popularny, to 
nie każdy kojarzy, o co chodzi parze lu-
dzi, za którymi krok w krok chodzi ka-
merzysta. 

- Prosisz o pomoc, o nocleg, a za 
tobą idzie kamera. Ludzie zdziwieni. 
Czemu nas kręcą. Co to za program. 
Azja Express to belgijski projekt, dużo 
ekip jechało przed nami. Niektórzy ten 
program znają. W Turcji miał już parę 
edycji, logo jest rozpoznawalne - dodaje 
Andrzej. To pomaga. Tak było gdy do-
stali za zadanie zdobyć ciastko i herbatę 
w cukierni. Bez pieniędzy. Gdy weszli 
do środka, jeden z turystów zauważył 
logo programu na plecaku. Od razu za-
pytał, jak im pomóc. Kupił ciastko i her-
batę, a oni mogli ruszać dalej. Takich 
przykładów jest więcej.

Program kręcony był przez miesiąc 
jesienią zeszłego roku. Na wyprawę po-
leciało osiem par. W samolocie byli so-
bie obcy. Teraz są jak rodzina. Zaprzy-
jaźnili się, mają stały kontakt. Również 
na trasie wyścigu było dużo miłych spo-
tkań. - Poznaliśmy masę świetnych lu-
dzi.  Oni pytają, co było dalej. Wysyła-
my im linki z kolejnym odcinkiem - do-
daje Kasia. 

Łamanie barier
Kaśka kilkakrotnie podkreśla, że 

jest największą panikarą. Cykor to jej 
drugie imię. - Krzyczę jak opętana. Nie-
nawidzę niespodzianek. Każda koperta 
z zadaniem to dla mnie palpitacja ser-
ca. Nie mogę powiedzieć, ale były dwa 
takie zadania, że wiedziałam, że zginę.  
Byłam przekonana, że TVN tylko doda 
na ekran telewizora moje czarno-białe 
zdjęcie i nie wrócę już do domu. To, że 
przeżyliśmy, wróciliśmy i nie rozwie-
dliśmy się, to sukces nie z tej ziemi - 
powtarza Katarzyna. Jej mąż w trak-
cie wyprawy schudł parę kilo. Wróci-
li zmęczeni, ale bardzo szczęśliwi. - 99 
procent tych wszystkich rzeczy, któ-
re tam zrobiłam, w życiu bym nie zro-
biła - mówi Kasia. - Przełamaliśmy 
tyle barier. Panikuję, ale w końcu ro-
bię to wyznaczone zadanie. Jak wróci-
liśmy do Zakopanego, jak otworzyłam 
drzwi do domu, to powiedziałam sobie, 
że po tym programie nic nie jest mnie 
w stanie zaskoczyć. Ale też obiecałam, 
że przynajmniej przez rok nie wyjadę  
z Zakopanego.

Andrzej padł jak zabity na łóż-
ko. Spał długo. Po obudzeniu pierwsza 
myśl, jaka przemknęła mu przez głowę, 
to pragnienie: „Pościgałby się człowiek”. 
Brakowało mu tej adrenaliny. Bo w trak-
cie programu wszystkie zadania robili 
na czas. Liczyło się, kto pierwszy dotrze 
do celu, kto zdobędzie punkty, amulety, 
immunitet. Kto ostatni - odpadał. 

- Teraz, jak zobaczę przy drodze au-
tostopowiczów, to będę ich brał do auta, 
jak tylko będę mieć miejsce - podsumo-
wuje Andrzej Gąsienica. 

Kto chce zobaczyć przygody pary 
z Zakopanego na azjatyckim szlaku - 
musi siąść w sobotni wieczór przed te-
lewizorem. 

Rafał Gratkowski

z ciupagą przez Azję

Kasia i Andrzej Gąsienicowie na azjatyckim szlaku.
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Nowa edycja „Azja Express” dostęp-
na jest na antenie TVN i Playerze. Da-
ria Ładocha oraz uczestnicy podjęli wy-
zwanie. Trasa wyścigu będzie przebiega-
ła przez Turcję, Gruzję i Uzbekistan - od 
Stambułu, gdzie Europa spotyka się z Azją, 
przez malownicze plaże Morza Egejskiego, 
bezdroża Kaukazu, ubogie postsowieckie 
miasteczka, pustynię uzbecką, aż po Tasz-
kient. Kolejne premierowe epizody w so-
boty o godz. 20. 

W reality show oglądamy osiem par: 
Andziaks i Luka, Kasia i Andrzej Gąsienico-
wie, Reni Jusis i Remigiusz Dorawa, Paulina 
Krupińska i Izabela Połeć, Czesław Mozil 
z żoną Dorotą, Wojciech Łozowski i Bar-
tosz Kochanek, Krystian Pesta z siostrą Oli-
wią, Adam Zdrójkowski z tatą Dariuszem.
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Drodzy Rodzice!
Co tydzień na łamach Tygodnika Podhalańskiego witamy najmłodszych Podhalan, 
którzy przyszli na świat w szpitalach w Zakopanem i Nowym Targu. 
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REKLAMA

Klimuś Para, syn Marii 
i Ryszarda

12.03.23, 3610 g, 54 cm
Białka Tatrzańska

Klara Paniak, córka Edyty 
i Marka

12.03.23, 2930 g, 54 cm
Jabłonka

Klara Mikłusiak, córka 
Eweliny i Marcina

6.03.23, 3720 g, 58 cm
Lipnica Wielka

Karol Kapłon, syn Teresy 
i Jakuba

7.03.23, 3210 g, 55 cm
Biały Dunajec

Eliza Sarna, córka 
Lukrecji i Roberta
10.03.23, 3100 g

Rzepiska

Kacper Bachleda, syn 
Beaty i Krzysztofa

13.03.23, 3650 g, 53 cm
Kościelisko

Aleksander Tkacz, syn 
Anny i Marcina

12.03.23, 3600 g, 55 cm
Grywałd

Oliwier Krzysztofek, syn 
Angeliki i Bartłomieja
6.03.23, 3110 g, 52 cm

Krempachy

Alan Siuta, syn Sary 
i Kamila

7.08.23, 4180 g, 56 cm
Nowy Targ

Laura Mrowca, córka 
Sylwii i Stanisława

7.03.23, 3300 g, 55 cm
Kościelisko

Michalina Krzysztofiak, 
córka Gabrieli 
i Krzysztofa

3.03.23, 4170 g,  61 cm

Mikołaj Świerczek, syn 
Katarzyny i Bogdana

10.03.23, 3150 g, 54 cm
Rabka-Zdrój

Aleksander Federak, syn 
Katarzyny i Tomasza

10.03.23, 3840 g, 55 cm
Piekielnik

Nikodem Marcin Górz, 
syn Marzeny i Marcina
10.03.23, 3620 g, 55 cm

Nowa Biała

Zosia Pawlikowska, córka 
Justyny i Janusza

12.03.23, 3280 g, 53 cm
Małe Ciche

Aleksander Dębski, syn 
Karoliny i Kamila

7.03.23, 3270 g, 58 cm
Sromowce Wyżne

Blanka Koszarek, córka 
Anety i Marcina

12.03 23, 2600 g, 52 cm
Bukowina Tatrzańska

Oliwia Truchan, córka 
Natalii i Mariusza

6.03.23, 3360 g, 53 cm
Dzianisz

Hubert Lis, syn Eweliny 
i Bartłomieja

8.03.23, 3400 g, 55 cm
Łapszanka

Radosław  Bartos, syn 
Eweliny i Dariusza

13.03.23, 3150 g, 54 cm
Kiczory

Tymoteusz Szczepanowicz, 
syn Klaudii i Pawła

6.03.23, 3540 g, 58 cm
Maruszyna

Natalia Króżel, córka 
Sary i Pawła

9.03.23, 2670 g, 51 cm
Nowy Targ

Hanna Błachuta, córka 
Małgorzaty i Wojciecha
9.03.23, 3000 g, 51 cm
Zakopane - Gubałówka

Hubert Pustówka, syn 
Elżbiety i Artura

9.03.23, 3200 g, 54 cm
Nowy Targ

Łucja Bednarska, córka 
Katarzyny i Piotra

9.03.23, 3200 g, 54 cm
Nowy Targ

Antonina 
Miętus, 
córka Natalii 
i Pawła
9.03.23, 3200 
g, 54 cm
Nowy Targ

Ignacy Skawski, syn 
Klaudii i Szymona

13.03.23, 3450 g, 56 cm
Rabka-Zdrój

Allan Parchomchuk, syn 
Anastasii i Pawła

6.03.23, 2900 g, 52 cm
Jabłonka

Kornelia Ceglarz, córka 
Beaty i Pawła

8.03.23, 2820 g, 50 cm
Nowy Targ

Bohdan Lytvynets, syn 
Nadii i Bohdana

8.03.23, 3100 g, 53 cm
Kościelisko

syn Sylwii i Wojciecha 
Stołowskich

10.03.23, 3120 g, 53 cm
Nowy Targ

Maria Strączek, córka 
Małgorzaty i Józefa

8.03.23, 4800 g, 59 cm
Ząb

Nikodem Doktór, syn 
Agnieszki i Macieja

9.03.23, 3100 g, 54 cm
Zakopane

Antoś Marszałek, syn 
Magdaleny i Grzegorza
4.03.23, 3870 g, 59 cm

Klikuszowa

Dominik Kapuściak, syn 
Kingi i Piotra

9.03.23, 3110 g, 57 cm
Raba Wyżna

Dawid Faron, syn Martiny 
i Marcina

7.03.23, 3840 g, 57 cm
Obidowa

Szpital Powiatowy im. Dra Tyrusa Chałubińskiego w Zakopanem

Szpital im. Jana Pawła II w Nowym Targu

Fot.: Zofia Szwajnos, Jan Głąbiński
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e-mail: dzieci@24tp.pl    
tel. 507 171 188

Z okazji  
18. urodzin  

Bartka 
Wilczka - najlepsze 

życzenia zdrowia, 
spełnienia marzeń 

i wszystkiego 
dobrego, wchodząc 

w dorosłe życie, 
składają 

dziadkowie 
Teresa i Jan. 

(4/NT)

Co tydzień przywieziemy Państwu na miejsce specjalnie zapakowany najnowszy numer Tygodnika Podhalańskiego.  

Co tydzień Twoi goście znajdą w Tygodniku Podhalańskim bogaty informator dla turystów,  
aktualny program imprez kulturalnych i sportowych, darmowe bilety na spektakle teatralne, seanse kinowe, koncerty.  

do kawy na śniadanie
HOTelARzu! zAMóW u NAS 

cOTyGODNIOWy PRezeNT DlA SWOIcH GOŚcI!

Teraz czekamy jeszcze  
na Twój hotel 

zadzwoń:  

18 20 00 000 w. 22

eprasa.pl 37713165bc
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uSG, RTG, eeG
Zakopane

u GABINET USG - LEK. MED. 
ANDrZEJ KLASIŃSKI - specja-
lista rentgenolog. BADANIA 
USG JAMy BRZUSZNEJ, TARCZy-
Cy, SUTKÓW, STAWÓW, DoPPLER. 
UL. SIENKIEWICZA 3B. Pon.-czw. 
11.30-13, pt. 11.30-12.30. Tel. 504 
108 602. (1/Z)
u GABINET USG - lek. med. 
EWA GÓRKA, specj. rentgenolog. 
USG jamy brzusznej, tarczycy, gło-
wy przez ciemiączko u dzieci, piersi. 
Pon., śr., czw. od godz. 14 po uzgod-
nieniu telefonicznym: 608 610 101. 
Ul. Sienkiewicza 4A. (2/Z)
u PRACOWNIA RENT GE NOW-
SKA czyn na od poniedziałku do 
czwartku w godz. 11-18. Zdjęcia zę-
bów punktowe, panoramiczne. Ul. 
Kościuszki 8, I piętro, rejestracja 
telefoniczna: 693 436 596. (3/Z)
u Badania USG jamy brzusz-
nej, piersi, tarczycy, węzłów 
chłonnych, narządów mosz-
ny (jądra, najądrza). Lek. EWA 
SMOŁECKA specjalista radio-
log, Certyfikat PT USG, ul. Zborow-
skiego 4a/6 - pon., wt., środa. Ko-
nieczna rejestracja telefonicz-
na - 509923737. (124/Z)
u Dr n. med. JACEK JANCELE-
WICZ. Badana USG TARCZYCY, 
JAMY BRZUSZNEJ, PIERSI, STA-
WÓW (kolano, bark i inne), NA-
CZYŃ - DOPLEr TĘTNIC SZYJ-
NYCH I ŻYŁ KOŃCZYN DOL-
NYCH. Piątki od 16.30, Nowotarska 
10 c. Tel. 604 916 262. (252/NT)

Nowy Targ

u RTG dla dorosłych i dzie-
ci, nowoczesna technologia, przy-
stępne ceny, krótki termin ocze-
kiwania, opis zdjęć przez specjali-
stów radiologii. Zaprasza NZOZ 
PULS, ul. Wojska Polskiego 14, tel. 
18 261 17 58. Czynne: pn., wt., śr., 
czw. 8-17, pt. 8-16. (210/Z)

Krościenko
u Lek. med. Wojciech Gra-
nowski. USG: JAMY BRZUSZNEJ, 
TARCZYCY, JĄDER, DOPPLER: 
TĘTNIC SZYJNYCH, TĘTNIC I ŻYŁ 
KOŃCZYN, OPISY ZDJĘĆ rTG. Ul. 
Esperanto 2. Rejestracja: 604 567 
583. (133/NT)

OKulISTyKA
Zakopane

u Lek. med. LUCYNA GALICA-
JURECKA - OKULISTA, optome-
trysta PWr, ul. Krupówki 52 (obok 
Biura Ogłoszeń TP). ZAKŁAD 
OPTYCZNY i rejestracja pacjentów 
w godz. 10-14 (pon., wt., śr., pt.), 
16-18 (czw.). LEKARZ PRZYJMUJE 
po wcześniejszej rejestracji: 18 20 
66 824. (23/Z)
u GABINET OKULISTYCZNY. 
Specjalista okulista lek. MAŁ-
GO RZA TA KWIAT KOW SKA. Ul. 
Chałubińskiego 37B, tel. 18 20 62-
907, 601 177-405 przyjmuje pn. 
i czw. od 16-17, Za ko pa ne, ul. Sien-
kie wi cza 3B, przyjmuje wt. 16-17, 
pt. 17-18. W nagłych przypadkach 
co dzien nie. (27/Z)
u Lek. med. WERONIKA MA-
RASZEWSKA - spe cja li sta cho-
rób oczu przyjmuje: pon. 10-12, 
wt. i czw. 16-18. Ul. Zamoyskiego 
17 a, tel. 18 20 121-66, 695 996 417. 
(30/Z)
u Lek. med. TOMASZ SZTEN-
CEL - OKULISTA. Dobór socze-
wek kontaktowych. Zakład optycz-
ny na miejscu. Zakopane, Na Wilcz-
nik 1 a. NAGŁE PRZYPADKI: 604 
42 65 92. Rejestracja tel. czynna od 
9-18, w soboty 10-13, 18 20 153 73. 
(28/Z)

u Lek. med. ESTERA RÓŻE-
WICZ - OKULISTA. Diagnosty-
ka i leczenie chorób oczu. Wtorek 
9-12, czwartek 16-18, piątek 10-12. 
Ul. Gimnazjalna 1 (DoM RZEMIo-
SŁA). Tel. dom. 18 20 68 148, 606 
609 406. (29/Z)
u GABINET OPTOMETRYCZNY. 
Badanie wad wzroku i dobór oku-
larów. Inż. LUCYNA MArUCHA 
Optometrysta UM Poznań. Zakład 
Optyki Okularowej, ul. Kasprusie 1 
B. Tel. 18 20 149 71, www. optyka-
optometria. pl (300/Z)

Nowy Targ

u Lek. med. Marta Koty-
lak - specjalista chorób oczu. le-
czenie schorzeń oczu, soczewki 
kontaktowe, orzecznictwo, bada-
nia profilaktyczne, okulistyka dzie-
cięca, kwalifikacje do laserowego 
usuwania wad wzroku, kompute-
rowe badanie pola widzenia, ba-
danie tomografii komputerowej 
oczu (OCT). Ul. Kolejowa 10, pon, 
pt 9-17, wt, czw. 14-17. Rej. 509 297 
858, 18 26 73 272. (5/NT)

Rabka

u DR N. MED. MAŁGORZATA 
WOś, SPECJALISTA OKULISTA, 
Szpital im. Żeromskiego w Kra-
kowie, konsultacje, zabiegi okuli-
styczne, KRÓTKIE TERMINy oCZE-
KIWANIA NA ZABIEG USUNIĘ-
CIA ZAĆMy. SPEC MED, ul. Prof. 
Jana Rudnika 3B, 602 222 084. 
(431/Z)

GINeKOlOGIA,  
POŁOŻNIcTWO

Zakopane

u PORADNIA GINEKOLOGICZ-
NO-POŁOŻNICZA, lek. med. 
GRZEGORZ MARKOWSKI - spec. 
ginekolog-położnik, Nowotarska 
79, 18 20 64 244. Przyjęcia: bez-
płatne (umowa z NFZ): pn., śr., 
czw. 8-14.30, wt. 14-18; prywatne: 
wt. 18-19, pt. 16-17. (13/Z) 
u Specjalistyczny Gabinet 
Chorób Kobiecych i Położnic-
twa, USG, USG piersi i cytolo-
gia - lek. med. DANUTA GRUSZ-
KA-WRÓBEL, specjalista gine-
kolog-położnik. Droga do Sam-
ków 3 A, poniedziałki i czwartki od 
16. Tel. 18 20 629-50, 604 118 380. 
(40/Z)
u Lek. med. MACIEJ WI-
DERA - ginekolog - położ-
nik - USG, CY TO LO GIA. Przyjmuje: 
wt. i czw. 16-18 po uzgod nie niu tel. 
602 389-411. Ul. Ka sze lew skie go 
6 (dojazd od ul. Powstańców Ślą-
skich przez parking pod Gu ba łów-
ką). (41/Z)
u Specjalistyczny Gabinet Le-
karski Ginekologiczno-Położ-
niczy - dr n. med. ANDRZEJ SA-
ŁYK - USG, cytologia, bezbole-
sne usuwanie nadżerki metodą 
Krio - przyjmuje: ul. Nowotarska 
79 (koło ronda); pon., śr., i czw. od 
godz. 16. Tel. 604 802-696, reje-
stracja telefoniczna 13-14.: 18 20-
143-79. (46/Z)
u SPECJALISTA GINEKOLOG 
POŁOŻNIK - ANNA BAŃKOW-
SKA-PODOLAK przyjmuje w ga-
binecie przy ul. Ks. Stolarczyka 
12 - poniedziałki, środy 17-19 - USG, 
cytologia. 601 28-15-79. (139/Z) 
u GINEKOLOGIA POŁOŻNIC-
TWO Dr hab. n. med. Hubert 
Wolski, lek. Magdalena Mas-
salska-Wolska, lek. Jan Wolski. 
Badania prenatalne. Monitorowa-
nie ciąży. Profilaktyka onkologicz-
na. Badania prenatalne: USG, KTG. 
Profilaktyka onkologiczna: Cyto-
logia, Kolposkopia, USG. Ul. Ko-
ściuszki 1, Zakopane, rejestracja 
660 615 089. (316/NT)

Nowy Targ

u Dr hab. n. med. Hubert Wol-
ski, specjalista ginekolog-po-
łożnik USG 3D, 4D, cytologia, ul. 
Waksmundzka 67, Nowy Targ. Re-
jestracja telefoniczna 660 615 089. 
(18/NT)
u AB CLINIC CENTRUM GINE-
KOLOGII I LECZENIA NIEPŁOD-
NOśCI - dr n. med. Anna Gąsio-
rowska i lek. B. Pflaum. Prowa-
dzenie ciąży, USG, cytologia, KTG, 
leczenie schorzeń ginekologicz-
nych. Ul. Długa 129 (budynek Fe-
medici), rejestracja: 603 774 775 
(433/Z)

INTeRNA
Zakopane

u GASTROMED INTERNA i EN-
DOSKOPIA Specjalistyczna Po-
radnia Internistyczna, ul. Sto-
larczyka 12. Lek. med. Henryk 
Chodurski przyjmuje pon.-pt. po 
wcześniejszej rejestracji telefo-
nicznej: 18 20 646 64, 606 46 39 
40. www. gastromedzakopane. pl 
(10/Z)

Nowy Targ

u Specjalistyczny Gabinet Le-
karski - lek. med. Witold Kalata, 
specjalista chorób wewnętrz-
nych. N. Targ, ul. Krasińskiego 3, 
gabinet Cardim. Rej. 600 354 696, 
516 618 111. Porady internistycz-
ne i kardiologiczne. Kwalifikacje do 
zabiegów operacyjnych. (167/NT)

PeDIATRIA
Zakopane

u Indywidualna Specjalistycz-
na Praktyka Lekarska - GRAŻY-
NA MAŁEK - pediatra. Codzien-
nie: Droga do Olczy 8 b. Tel. 18 20 
14-999, 603 610-605. (19/Z)
u Pediatra TERESA BUR-
NAT - specj. chorób dzieci.  Wi-
zyty do mo we, tel. 18 20-125-92, 
604 06-17-26. Gabinet: Bulwary 
Sło wac kie go 4A/3. (21/Z)
u PEDIATRYCZNE WIZYTY DO-
MOWE. Lek. Janina Kovacs. Tel. 
601860090 (245/NT)

lARyNGOlOGIA
Zakopane

u WOJCIECH MAŁEK - spec. 
audiolog laryngolog. Zakopane, 
Dr do Olczy 8 b (codziennie) i No-
wotarska 79 ZAK-MED (pn., czw.) 
i wizyty domowe. Nowy Targ, Ko-
pernika 7. DOBóR APARATóW 
SŁUCHOWyCH. BADANIA SŁU-
CHU: AUDIoMETRIA, TyMPANo-
METRIA, oToEMISJA, ABR; ENDo-
SKOPIA. Badania okresowe pra-
cowników. 18 20 14 999, 601 46 04 
50. (31/Z)
u GABINET LARYNGOLOGICZ-
NY. Specjalista la ryn go log lek. 
PA WEŁ KWIAT KOW SKI. Do bór 
apa ra tów słuchowych. Ul. Sienkie-
wicza 3B: po n. i czw. od 16-17. Ul. 
Chału binńskie go 37B, wt. i pt. 17-18. 
W spra wach pil nych co dzien nie: 18 
20-62-907. Wi zy ty do mo we, 603 
125-510. (34/Z)
u Dr n. med. JANUSZ KWIAT-
KOW SKI - spe cja li sta la ryn go-
log, ul. Sien kie wi cza 3 B: środy 
i piątki w godz. 16-17. Wizyty do-
mowe, tel. 18 20 638-76, 605 200 
885. (33/Z)
u Dr med. Emilian Kowal - spe-
cjalista otolaryngolog dzieci i do-
rosłych. Konsultacje z zakresu chi-
rurgii i onkologii głowy i szyi. Przyj-
muje: ALLMEDICA, Zakopane, 
Chyców Potok 26, pon. i wt. 14-
18. Rejestracja 18 265 74 88. (9/NT)

Rabka

u Dr n. med. Mieczysław Kossek
- specjalista otolaryngolog. Cho-
roby uszu, nosa, gardła i krtani 
u dorosłych i dzieci. Choroby aler-
giczne górnych dróg oddechowych. 
Rabka-Zdrój, ul. Władysława Orka-
na 19B (Centrum Handlowe „MAŁ-
GOSIA” II piętro). Przyjmuje: pon., 
śr., pt. 16-17. Tel. 603 055 491. (8/
NT)
u Dr N. MED. JAN WOś, SPE-
CJALISTA OTOLARYNGOLOG, 
Szpital im. Żeromskiego w Kra-
kowie, badanie dorosłych i dzie-
ci (endoskopia w cenie), usunię-
cie migdałków, operacje przegro-
dy nosa i endoskopowa zatok, le-
czenie chrapania. SPEC MED, ul. 
Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 
084. (360/Z)

KARDIOlOGIA
Zakopane

u Lek. med. WŁODZIMIERZ 
RÓŻEWICZ - kardiolog, specja-
lista chorób wewn. Przyjmuje: ul. 
Gimnazjalna 1 (DoM RZEMIoSŁA), 
pon. i śr. 17-19. EKG. Tel. 18 20 68-
148, 604 44-07-39. (59/Z)
u Lek. med. MICHAŁ STASZEL, 
specjalista kardiolog, specjalista 
chorób wewnętrznych. EKG, Hol-
ter EKG, Holter ciśnieniowy, EKG 
wysiłkowe. Zakopane, ul. Sienkie-
wicza 4a, rej. telefoniczna 782 24 
20 00 (od 17:00). (417/Z)

Nowy Targ

u PAWEŁ CHrUśCIEL, specjali-
sta kardiolog, specjalista chorób 
wewnętrznych. Echokardiografia, 
EKG wysiłkowe, holter ciśnienia. Ul. 
Wojska Polskiego 14, cały tydzień 
od godziny 16, rej. 18 26 672 56, 
666 942 546. (4/NT)
u CHOrOBY SErCA, UKŁA-
DU KrĄŻENIA, CHOrOBY WE-
WNĘTrZNE, EKG, ECHO SEr-
CA, HOLTEr EKG, HOLTEr CI-
śNIENIOWY, KONTrOLA STY-
MULATORÓW SERCA I KAR-
DIOWERTERÓW - DEFIBRYLA-
TORÓW. Lek. med. Daniel Pel-
czarski - specjalista chorób we-
wnętrznych i kardiologii. Ul. Ko-
lejowa 31. Tel. 606 683 999, 502 
490 805 (do godz. 19). (108/NT)

SPec. GABINeTy 
leKARSKIe 

Zakopane

u Lek. med. ALEKSANDRA 
SKUPIEŃ-DUDEK - MEDYCYNA 
PRACY - badania profilaktyczne, 
badania kierowców oraz dla celów 
sanepid. - ul. Sienkiewicza 3 b, po-
niedziałki 9-11, środy 15-17, tel. 603 
125-551 (38/Z)
u Centrum Medyczne STAR-
MED, ul. Kazimierza Przerwy-Tet-
majera 23, tel. 18 26 377 00, e-mail: 
centrummedycznesm@onet. pl. 
PORADNIE: - oRToPEDyCZ-
NA, - CHIRURGII oGÓLNEJ, - CHI-
RURGII NACZyNIoWEJ, - URo-
LoGII, - CHoRÓB WEWNĘTRZ-
NyCH, KARDIoLoGII, - FIZJoTE-
RAPII, - NEURoLoGII, - ENDo-
KRyNoLoGII. PRACOWNIE: USG, 
RTG, EMG, punkt pobierania 
krwi. (429/Z)

ORTOPeDIA
Zakopane

u SPECJALISTYCZNY GABINET 
ORTOPEDYCZNO-URAZOWY, 
prof. dr hab. med. Daniel Za-
rzycki, ul. Jagiellońska 34, wtorki 
17-19. Rejestracja telefoniczna: 668 
690 415. (268/Z)

u Lek. med. JANUSZ KALI-
SKI, SPECJALISTYCZNY GABINET 
ORTOPEDYCZNY I MEDYCY-
NY PRACY (porady ortopedyczne, 
RTG, USG, badania profilaktyczne, 
badania kierowców, badania osób 
ubiegających się o pozwolenie na 
broń). Ul. TETMAJERA 23 (Cen-
trum Medyczne STAR-MED), tel: 
509 961-365. (428/Z)
u GABINET ORTOPEDYCZNY. 
Dr n. med. WOJCIECH KĄCKI. 
Przyjmuje: piątki (17-19): Zakopa-
ne, Balzera 18, rejestracja: 606 509 
539; poniedziałki (18-20): ALLME-
DICA, Nowy Targ, Kolejowa 31, re-
jestracja: 18 265 74 88 (196/Z)
u PORADNIA ORTOPEDYCZ-
NA, lek. med. SZYMON BANAK 
przyjmuje w poniedziałki 17.00-
19.00, ul. Makuszyńskiego 1, Zako-
pane. Rejestracja telefoniczna: 694 
41 35 49. (405/Z)

cHIRuRGIA
Zakopane

u  GABINET CHIrUrGICZ-
NY - lek. TOMASZ KACPERSKI. 
Porady i drobne zabiegi z zakresu 
chirurgii ogólnej. Porady z zakresu 
chorób tarczycy. Ul. Makuszyńskie-
go 1 - rejestracja telefoniczna po go-
dzinie 15: 668 074 880. (461/Z)

Murzasichle

u Prywatny Gabinet Chi-
rurgiczny MAGDALENA DA-
NIEL - specjalista chirurgii dzie-
cięcej. Ul. Chycokówka 1, tel. 
602651002. Choroby chirurgiczne, 
choroby paznokci leczone meto-
dą podologiczną ARKADy, bezbo-
lesne usuwanie blizn i rozstępów 
nieinwazyjną metodą BLooMEA.
(437/Z)

eNDOSKOPIA
Zakopane

u GASTROMED INTERNA i EN-
DOSKOPIA Pracownia Endosko-
powa, ul. Stolarczyka 12. Dr Hen-
ryk Chodurski przyjmuje pon.-pt. 
po rejestracji telefonicznej: 18 20 
646 64, 606 46 39 40. Także w ra-
mach NFZ. Gastroskopia, kolono-
skopia. (68/Z) 

Nowy Targ

u LEK. MED. CEZARY WOJ-
SŁAWSKI - CHI rUrG. Gastrosko-
pia, ko lo no sko pia, rek to sko pia. Ul. 
Rynek 24. Wtorek: 15-17, sobota: 
9-11 oraz po te le fo nicz nym uzgod-
nieniu: 18 266-63-78, 606 262 796. 
(17/NT)

DeRMATOlOGIA
Zakopane

u SPECJALIśCI DErMATOLO-
DZY - WENEROLODZY, asysten-
ci Kliniki CMUJ: dr med. Ma-
rek Brzewski i dr med. Paweł 
Brzewski. Przyjmują w piątki 17-19. 
Ul. Ma ku szyńskie go 1. Rejestracja: 
12 267 35 60, 608 472-034. (66/Z)
u Lek. med. KRZYSZTOF MA-
RASZEWSKI - DERMATO-
LOG, WENEROLOG - zamraża-
nie brodawek, diagnostyka zna-
mion barwnikowych. Przyjmuje: 
pon. oraz pt. 16-17; w pozostałe 
dni - 605 596 710. Ul. Zamoyskiego 
17 a. Wizyty domowe. (67/Z)
u Lek. ANNA IGRAS, SPE-
CJALISTA DERMATOLOG-
WENEROLOG. Choroby skó-
ry, włosów, paznokci i przenoszo-
ne drogą płciową. Badanie zna-
mion dermatoskopem, kriochirur-
gia, elektrokoagulacja. Ul. Nowo-
tarska 79 (wtorki, czwartki). Wi-
zyty domowe. Tel. 600 044 624. 
(422/Z)

u PARO CLINIC - lek. MAŁGO-
RZATA GAWORCZyK. Trądzik, 
zmiany barwnikowe, brodawki, 
AZS, łuszczyca, bielactwo. Der-
matoskopia, laseroterapia, krio-
chirurgia, plasma, peelingi me-
dyczne. Czwartek, piątek, sobo-
ta: Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 501 510 
502. (457/Z)
u ŁUSZCZYCA SKÓRNA, ŁUSZ-
CZYCA STAWOWA oporna na le-
czenie dermatologiczne, nawraca-
jąca. Dr n. med. JACEK JANCELE-
WICZ. Piątki od 16.30, Nowotarska 
10 c. Tel. 604 916 262. (210/NT)

Nowy Targ

u LEK. MED. KATARZYNA 
DZIUBAS-STOCH - SPECJALISTA 
DERMATOLOGII I WENEROLOGII 
przyjmuje we wtorki i piątki 16-18, 
ul. Bolesława Wstydliwego 32. Tel. 
18 264 86 38, 604 128 106. Dzwo-
nić po 18. (77/NT)

PODOlOGIA
Zakopane

u GABINET PODOLOGICZNY 
„STUDIO OrCHIDEA„ - specja-
lista podolog. Leczenie grzybicy 
paznokci, wrastające paznok-
cie - klamry, metoda Arkady, re-
konstrukcja płytki. Pedicure spe-
cjalistyczny, usuwanie modze-
li i odcisków, wykonywanie od-
ciążeń i ortoz indywidualnych. 
Ul. Grunwaldzka 11b, 600 801 792, 
studioorchidea. net (329/Z)

NeFROlOGIA
Nowy Targ

u CHOrOBY NErEK I UKŁADU 
MOCZOWEGO - specjalista ne-
frolog Marek Truczka, przyjmuje: 
ul. Długa 44, we wtorki 16-18. Tel. 
600 314 922. (2/NT)

uROlOGIA
Zakopane

u GABINET UROLOGICZNY, 
lek. Janusz Szczepka - specjali-
sta urolog - chirurg - USG nerek, 
pęcherza, prostaty, uroflowmetria, 
cystoskopia, laseroterapia. Ul. Gim-
nazjalna 1, pt. 15-17, sob. 9-10.30. tel. 
502 733-153. (111/Z)

Nowy Targ

u Prywatna Poradnia Urolo-
giczna UROVITA, ul. Szaflarska 
93d, specjaliści urolodzy pracujący 
w Pododdziale Urologicznym Szpi-
tala Powiatowego w Zakopanem: 
lek. Piotr Trybek, lek. Leszek Mi-
chalski, lek. Wojciech Lewandow-
ski. Poradnia czynna po południu, 
po rejestracji telefonicznej: (32) 11 
14 260 po godz. 15.00, tel: 606 201 
080 w godz. 8.00-15.00. (174/NT)

eNDOKRyNOlOGIA
Nowy Targ

u Lek. med. Elżbieta Pastu-
szak, specjalista internista - EN-
DOKRYNOLOG. USG jamy brzusz-
nej i tarczycy. Rynek 24. Przyjmuje: 
1., 2. i 3. sobota miesiąca: 9-13. Tel. 
602 319 259. (42/NT)
u Centrum Zdrowia „INTEr-
MED„ lek. med Irena Wójciak-
Majerczak, endokrynolog, spe-
cjalista chorób wewnętrznych. 
Konsultacje endokrynologiczne, 
usg tarczycy. Nowy Targ, ul. Pajer-
skiej 8a, tel. 18 549 16 66. www. in-
termed24. pl, Krościenko, przy-
chodnia Esperanto 1, tel. 609 468 
844. (71/NT)

eprasa.pl 37713165bc
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ReuMATOlOGIA
Zakopane

u Dr n. med. JACEK JANCELE-
WICZ, specjalista reumatolog. 
Konsultacje specjalistyczne doro-
słych i dzieci. USG stawów. Recep-
ty refundowane.  Piątki od 16.30, 
Nowotarska 10 c. Tel. 604 916 262. 
(237/NT)

NeuROlOGIA
Zakopane

u GABINET NEUROLOGICZ-
NY, dr n. med. RYSZARD BIEL-
SKI - specjalista neurolog. Przyj-
muje ul. Kościuszki 11 (nr jedena-
ście), wt. i czw. 15-16.30. Rejestra-
cja tel.: 602 624-020. Padaczka, 
choroby kręgosłupa, profilaktyka 
udarów mózgu, nerwice. (60/Z)

Nowy Targ

u STANISŁAW SKRZY-
PEK - specjalista neurolog. Ul. 
Gorczańska 29. Przyjmuje codzien-
nie pon.-pt., po wcześniejszym 
uzgodnieniu telefonicznym. Tel. 
507 060 345. (80/NT)

PSycHOlOGIA, 
PSycHIATRIA

Zakopane

u Lek. med. psychiatra ZBI-
GNIEW ŁABĘDZKI - depresje, lęki, 
obsesje, zaburzenia psychiczne 
wieku podeszłego, nerwice, ano-
reksja i bulimia, bezsenność. Ul. 
Sienkiewicza 3 „Radowid„, pon. 
9-14, wt. 9-19. 18 20 700-40, 501 
056 947. www. zbigniew-labedz-
ki-psychiatra. com (70/Z)
u PrACOWNIA PSYCHOLO-
GICZNA - ANNA JANUSZEK, ul. 
Krupówki 3/5, 609 664 379. Ba-
dania psychologiczne kierowców 
i operatorów maszyn, pomoc psy-
chologiczna, doradztwo zawodo-
we. Jakość i przystępne ceny. Do-
rośli, młodzież, dzieci. pracownia@
psychologzakopane. pl (279/Z)
u Mgr JAN DYBA, Psycho-
log - psychoterapia zaburzeń psy-
chicznych (depresja, nerwice, lęk, 
uzależnienia), radzenie sobie z sy-
tuacjami trudnymi, terapia rodzin, 
terapia grupowa; ul. Na Wilcznik 1a, 
www. jandyba. pl. Tel. 602655100. 
(315/Z)
u Specjalista Psychiatrii OLGA 
KAŁUŻYŃSKA. Lekarz z wielolet-
nim doświadczeniem, pracownik 
Kliniki UM w Łodzi. Gabinety Le-
karskie, Sienkiewicza 4a, Zakopane. 
Rejestracja telefoniczna pod nume-
rem: 605 820 589. (444/Z)
u Specjalista psychiatra 
AGNIESZKA rOGOZIŃSKA. Ga-
binet: ul. Orkana 14a, Nowy Targ. 
TAKŻE WIZYTY DOMOWE. Reje-
stracja telefoniczna: 692 237 908. 
(460/Z)

Nowy Targ

u BADANIA PSYCHOLOGICZ-
NE, PSYCHOTESTY: kierowców 
i operatorów, osób skierowanych 
za alkohol, punkty, wypadek. Bez-
stresowo, bez kolejek, Nowy Targ, 
Szaflarska 30. Tel. 606 515 717. Za-
praszamy. (306/NT)
u SPECJALISTA PSYCHIA-
TRA, MEDYCYNY PRACY - dr n. 
med. MICHAŁ GAŁECKI - wtorki, 
czwartki i piątki od godz. 15, Nowy 
Targ, ul. Szkolna 2, rejestracja tel. 
603 97-19-11. Leczenie nerwic, de-
presji, psychozy, zaburzeń osobo-
wości, uzależnień. Wizyty domo-
we. (74/Z)

u MACIEJ BRYNIARSKI. Lek. 
specjalista psychiatra. Nowy 
Targ, ul. Wojska Polskiego 24. Przyj-
muje: pon. 14.30-17, czw. 14-17. Re-
jestracja, wizyty domowe; tel. 608 
480 432. (19/NT)

Klikuszowa

u Gabinet Psychologiczny dla 
Dzieci i Młodzieży. Diagnoza, te-
rapia, w sparcie dla rodziców, Kli-
kuszowa 40a, rejestracja: 535 122 
256, psycholog-podhale. pl (217/
NT)

lOGOPeDIA
Nowy Targ

u PRACOWNIA LOGOPE-
DYCZNA MOWA, komplekso-
wa diagnoza i terapia dzieci i do-
rosłych - wady wymowy, jąkanie, 
zaburzenia komunikacji. N. Targ, 
ul. Kowaniec 2, lub z dojazdem do 
klienta 533501509, www. logope-
damowa. pl (200/NT)

Witów

u PRYWATNA PRAKTYKA LO-
GOPEDYCZNA - mgr Elżbie-
ta Watycha - logopeda, pedagog 
specjalny. Usługi w zakresie wcze-
snej interwencji, diagnozy i tera-
pii zaburzeń i wad wymowy dzieci 
i dorosłych. Witów 245c. Rejestra-
cja tel. 604215061 (252/Z)

ORTODONcJA
Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIE-
WICZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 
18 20-156-97, 18 20-625-40, 512 
157 497. (90/Z)
u GIEWONT STOMATOLO-
GIA - lek. stom. KATARZYNA 
MATUSIAK-HEŁMECKA, ul. Ko-
ściuszki 1 (III p.), rejestracja: 18 542 
70 18, 698 966 226.(451/Z)

STOMATOlOGIA
Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIE-
WICZ. Zakopane, Krupówki 50, 18 
20-156-97, 18 20 625 40, 512 157 
497. (79/Z)
u GABINET STOMATOLOGICZ-
NY - ul. Sienkiewicza 3 (Radowid). 
18 20 64 220, 601 45 63 69. Pon.
-pt. LIDIA ZAREMBA-SOŁTYS, 
MATEUSZ SOŁTYS i AGNIESZ-
KA KOWALKIEWICZ-SOŁTYS; 
ANNA NIEDZIELSKA-STEFANIK 
(606 278 912). Pełny zakres usług, 
RTG, mikroskop. (80/Z) 
u TATrZAŃSKIE CENTrUM 
STOMATOLOGII ESTETYCZNEJ 
I IMPLANTOLOGII TATRA MED. 
Ul. Chramcówki 9, Zakopane. Pon.
-pt.: 9-20; sob.: 10.30-15.30. Re-
cepcja: 530 433 433, 18 200 19 16. 
www. tatramed. pl (86/Z) 
u Stomatologia „EVADENT„ 
lek. stom. EWA DASZKIEWICZ. 
Pełen zakres usług. Stomatologia 
estetyczna, dziecięca, chirurgia, 
nowoczesna protetyka, rtg. Reje-
stracja: 602 880 990. Ul. Zborow-
skiego 4a/5, Zakopane. (135/Z)
u STOMATOLOGIA ZALIŃ-
SKA, Al. 3 Maja 23, lek. stom. Elż-
bieta Zalińska. Tel. 692 073 576. Pe-
łen zakres usług, RTG, chirurgia, en-
dodoncja, protetyka, stomatologia 
dziecięca. (290/NT)
u GABINET STOMATOLOGICZ-
NY - MEDYCYNA ESTETYCZ-
NA - STOMATOLOGIA ESTE-
TYCZNA - lek. stom. JUSTYNA 
KĘDZIERSKA. Tomografia 3D + 
pantomogram + cefalo. Ul. Chy-
ców Potok 26 (CH „Szymonek„), 
poniedziałek-sobota 9-20. Reje-
stracja: 506 36 58 56. (405/Z)

u GIEWONT STOMATOLO-
GIA - gabinety stomatologicz-
ne, pracownia rentgenowska: 
zdjęcia pantomograficzne, cefalo-
metryczne, punktowe i tomogra-
fia komputerowa 3D. Ul. Kościusz-
ki 1 (III p.), rejestracja: 18 542 70 
18, 698 966 226. Przyjmują leka-
rze: Anna Krynicka-Pęksa, Ma-
ciej Rajski, Anna Marciniszyn, 
Patryk Targoński, chirurdzy sto-
matologiczni: Paweł Novak, Jan 
Miech, oraz higienistka Sabi-
na Kucak - pełen zakres usług.
(202/Z)
u KOMPLEKSOWE LECZENIE 
STOMATOLOGICZNO-PROTE-
TYCZNE, ul. Sienkiewicza 22 c (18 
20 132 46): lek. stom. MONIKA 
PABIś-SIĘKA (604 232 488), lek. 
stom. SEBASTIAN SIĘKA (606 71 
61 41). Implanty, mosty i korony 
porcelanowe, zatrzaskowe prote-
zy szkieletowe, rekonstrukcja zła-
manych zębów, piaskowanie, wy-
bielanie zębów. (151/Z)
u STOMATOLOGIA PRZY 
RÓWNI ANNA I BARTOSZ NIE-
ZGODZIŃSCY. Nowoczesne lecze-
nie stomatologiczne. Stomatologia 
bez bólu. Pełen zakres usług, im-
plantologia, endodoncja, protety-
ka. Mikroskop, pantomograf, to-
mografia liniowa. Ul. Sienkiewicza 
4A/4, pn-sob. Tel. 530 602 603, 
www. przyrowni. eu (298/NT)

Nowy Targ

u ANNA STOKŁOSA-PIELA lek. 
stom., dyżur całodobowy - 606 
463 125, 18 266 32 89, N. Targ, Ko-
lejowa 127. Leczenie i usuwanie zę-
bów w znieczuleniu komputero-
wym „the Wand„, leczenie para-
dontozy, laseroterapia, ozonote-
rapia, rentgen - panorama cyfro-
wa. Od pon.- sob. do godz. 21. Re-
jestracja wyłącznie telefoniczna. 
(27/NT) 
u GABINET STOMATOLOGICZ-
NY, LEK. STOM. MAŁGORZA-
TA BUŃDA, LEK. STOM. PIOTr 
BUŃDA - SPECJALISTA CHIrUr-
GII STOMATOLOGICZNEJ, ul. Jana 
III Sobieskiego 15. Czynne pon.-pt., 
także W SoBoTĘ, po wcześniej-
szej rejestracji telefonicznej. Pełny 
zakres usług, chirurgia stomatolo-
giczna. LASERoWE WyBIELANIE 
ZĘBóW. Tel. 504 620 074. (142/
NT)
u GABINET STOMATOLOGICZ-
NY LEK. DENT. PAULINA SA-
MOLEJ-UJWARY. Leczenie dzie-
ci i dorosłych. EKSPRESOWE WY-
KONYWANIE PROTEZ ZĘBO-
WYCH - pon. i czw. godz.12. Ga-
binet czynny pon.-pt. Tel. 609 209 
290. (105/NT)

Poronin

u SICHELSKI - STOMATOLO-
GIA. Poronin, ul. Kasprowicza 75 
a (przy zakopiance), pn.-śr. 12-19, 
czw.-pt. 9-16, tel. 18 20 751 51. 
Przyjmują: lek. stom. Adam Si-
chelski, lek. dent. Ewa Kościel-
niak. Kompleksowe i nowoczesne 
leczenie. (81/Z)

Bukowina  
Tatrzańska

u BUKoWINA TATRZAńSKA 
WIERCH RUSIńSKI 66. GABI-
NET STOMATOLOGICZNY lekarz 
dentysta: MICHAŁ PASICH, GA-
BINET CZyNNy: piątek, sobota, 
niedziela - kontakt tel. 784-151-943 
(259/Z)

Jabłonka

u Gabinet Stomatologiczny. 
Przyjmuje lek. dent. MAGDALENA 
FIT-RUTKOWSKA. Usługi stoma-
tologiczne. Ul. Sobieskiego 7. Ga-
binet otwarty we wtorki, czwart-
ki i piątki. Rejestracja tel. 18 26 525 
04, 609 952 778. (207/Z)

u CENTRUM STOMATOLOGII 
rODZINNEJ „IMPLADENT„ lek. 
stom. MARZENA BoGACZ-KLUCZ, 
lek. stom. WoJCIECH KLUCZ. Ja-
błonka, ul. Wąska 2 (Juta). KOM-
PLEKSoWE LECZENIE SToMATo-
LoGICZNE I PRoTETyCZNE, IM-
PLANTy, WyBIELANIE. Poniedzia-
łek-sobota. 660 459 439, 606 621 
014, 18 26 528 83.(221/Z)

Czarny Dunajec

u Gabinet Stomatologiczny. 
Przyjmuje lek. dent. MAGDALE-
NA FIT-RUTKOWSKA. Usługi sto-
matologiczne. Ul. Kamieniec Dol-
ny 18. Gabinet jest otwarty w środy 
w godz. 13-18. Rejestracja tel. 609 
952 778. (438/Z)

Zubrzyca Górna

u Gabinet w Zubrzycy Górnej 
48B oferuje: stomatologia za-
chowawcza i dziecięca, prote-
tyka, chirurgia, rentgen. Czynne: 
pon.-pt. 10-20, sob. 12-16. Tel.: 604 
519 887, 735 989 347, (12) 272 63 
55. (294/NT)

STOMATOlOGIA 
DzIecIęcA

Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIE-
WICZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 
18 20 156-97, 512 157-497, 18 20 
625 40. (172/Z) 

STOMATOlOGIA 
eSTeTyczNA

Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. Jasie-
wicz, ul. Krupówki 50, Zakopa-
ne. Tel. 18 20 156 97. (311/Z)

IMPlANTO- 
PROTeTyKA

Zakopane

u AVO-DENTAL, A. W. JASIE-
WICZ. Ul. Krupówki 50, Zakopane. 
Tel. 18 20 156 97, 18 20 625 40, 512 
157 497. (230/Z)
u IMPLANTY - lek. stom. PA-
WEŁ SŁOWIK, ul. Sabały 2, Zako-
pane. Poniedziałek-piątek 10-19. 
Tel. 18 20 14 931, 602 49 09 24. 
(249/Z)
u IMPLANTY - IMPLANTO-
PROTETYKA, lek. stom. Seba-
stian Sięka, ul. Sienkiewicza 22c, 
tel. 606 71 61 41. TOMOGRAFIA 3D 
(281/Z)

Jabłonka

u IMPLADENT S. C. CENTRUM 
STOMATOLOGIi RODZINNEJ - ul. 
Wąska 2, Jabłonka. KoMPUTERo-
WE PLANoWANIE W PRoGRA-
MIE SIMPLANT IMPLANTACJA 
NATyCHMIASTOWA, ODBUDO-
Wy TyMCZASoWE NA IMPLAN-
TACH DO 48 GODZIN. Tel. 606 
621 014, 660 459 439, 18 26 528 
83.(219/Z) 

cHIRuRGIA 
STOMATOlOGIczNA

Poronin

u IMPLANTY, S3 Stomatolo-
gia, ul. Za Torem 28d, tel. 18 201 
29 29. Lek. dent. ANDRZEJ ŻE-
GLEŃ - specjalista periodontolog, 
lek. dent. ANNA JAKUBIK - spe-
cjalista periodontolog. Chirurgia 
stomatologiczna, zabiegi periodon-
tologiczne, implanty. 504 104 963 
(312/Z)

Zakopane

u TATRA MED ul. Chramcówki 
9, Zakopane. Chirurgia stomatolo-
giczna, implantologia, tomografia 
3D. Recepcja: 530 433 433, 18 200 
19 16. www. tatramed. pl (291/Z)

Nowy Targ

u LEK. STOM. PIOTr BUŃDA, 
SPECJALISTA CHIrUrGII STO-
MATOLOGICZNEJ, N. Targ, Jana 
III Sobieskiego 15. Czynne pon.-pt., 
także w SoBoTĘ, po wcześniej-
szej rejestracji telefonicznej. LASE-
ROWE WYBIELANIE ZĘBÓW. Tel. 
504 620 074. (285/NT)

PeRIODONTO-
lOGIA
Poronin

u S3 STOMATOLOGIA, Za To-
rem 28 d, 18 201 29 29, lek. dent. 
ANDrZEJ ŻEGLEŃ - specjalista 
periodontolog, lek. dent. ANNA 
JAKUBIK - specjalista periodon-
tolog. Kompleksowe leczenie cho-
rób przyzębia (paradontozy), usu-
wanie kamienia poddziąsłowego, 
chirurgiczne wydłużanie koron kli-
nicznych. Zabiegi periodontolo-
giczne. Przeszczepy dziąseł, pokry-
wanie recesji. (266/Z)

MeDycyNA 
eSTeTyczNA

Zakopane

u AVO-DENTAL. Krupów-
ki 50, Zakopane, tel. 18 20 156 97. 
(208/Z)
u PARO CLINIC, dr.n. med. Paweł 
Wnuk. Botox, kwas hialuronowy 
(wypełnienie ust i zmarszczek), 
osocze i fibryna, nici, mezotera-
pia, stymulatory tkankowe. Ale-
je 3 Maja 5 lok. B, tel. 501 510 502. 
(458/Z)

ReHABIlITAcJA
Zakopane

u CENTrUM rEHABILITACJI 
SPORTOWEJ mgr Michał Za-
rzycki, ul. Jagiellońska 34. Reje-
stracja telefoniczna 604 504 966. 
(269/Z)

Nowy Targ

u GABINET rEHABILITACJI 
LECZNICZEJ - rehabilitacja wszyst-
kich schorzeń kręgosłupa, po ura-
zach układu kostnego, po urazach 
układu nerwowego - NIEDoWŁA-
Dy, po udarach mózgu. Korekcja 
wad postawy. Możliwość wyko-
nania zabiegów w domu pacjenta. 
Nowy Targ, ul. Gorczańska 29, 605 
079 054. (97/NT)

uzAleŻNIeNIA
Zakopane

u ODTrUCIE POALKOHOLO-
WE, ODWODNIENIA, NIEDOŻY-
WIENIA - WIZYTY W DOMU PA-
CJENTA. Lekarz MACIEJ WÓJCIK. 
Kroplówki, zastrzyki, tabletki. TE-
RAPIA. Tel. 601 525 588, 696 213 
825. (148/Z)

Rabka

u OśrODEK TErAPII UZA-
LEŻNIEŃ „DEZYDErATA” - tera-
pia stacjonarna, konsultacje indy-
widualne z zakresu uzależnień od 
alkoholu, narkotyków, leków, ha-
zardu i innych zachowań kompul-
sywnych. Rabka-Zdrój, ul. Zary-
te 25, www.dezyderata.com, +48 
530940354, +48 18 5447247, biu-
ro@dezyderata.com.pl (450/Z)

u  INDYWIDUALNA TERAPIA 
UZALEŻNIEŃ: alkohol, narkotyki, 
dopalacze, leki, hazard, nowe tech-
nologie, itp. Konsultacje dla osób 
z problemem i ich bliskich. Rab-
ka-Zdrój, tel. 515268322. (456/Z)

Koninki

u WYJĄTKOWO SKUTECZNY 
PROGRAM TERAPII - Prywatne 
Centrum Terapii Uzależnień „KO-
NINKI„. DySKRECJA - PoMoC. 
DETOKS - ODTRUCIA - BADA-
NIA. Bezpiecznie w szpitalu. 18 
33 17 250, 18 33 19 737, www. te-
rapie. net. pl, www. pomoc. tera-
pie. net. pl (92/NT)

OTyŁOŚĆ
Zakopane

u CENTRUM DIETETYCZNE 
NATUrHOUSE W ZAKOPANEM, 
UL. KOśCIUSZKI 15, ZAPrASZA 
NA BEZPŁATNĄ KONSULTACJĘ 
DIETETYCZNĄ: pomiary antro-
pometryczne ciała, badanie ilości 
tkanki tłuszczowej w organizmie, 
wskazówki dotyczące prawidłowe-
go żywienia. 18 20 156 19. (337/Z)
u PORADNIA DIETETYCZ-
NA - mgr inż. ANETA ZAJĄC. 
Indywidualny plan żywieniowy 
w zdrowiu i w chorobie (hipercho-
lesterolemia, celiakia, niedoczyn-
ność tarczycy, itp.). Bezpłatna ana-
liza składu ciała. Droga do Olczy 11 
c, 880 563 097. (355/Z)

ANAlITyKA
Zakopane

u ANALIZY LEKARSKIE - mgr 
farm., analityk kliniczny Wło-
dzi mierz Da nie lew ski. Za ko pa-
ne, UL. SIEN KIE WI CZA 3B (18 20 
622 00). Badania diagnostyczne. 
ILOśCIOWE OZNACZANIE PO-
ZIOMU PRZECIWCIAŁ anty SAR-
S-Cov-2. Wyniki również ma-
ilem. (97/Z)
u LABOrATOrIUM  „HOr-
MON-DIA” - o/Zakopane, ul. Ma-
kuszyńskiego 1, 18 20 174 22. Po-
niedziałek-piątek 7.30-12.00. Peł-
ny zakres badań laboratoryjnych. 
Wynik możesz sprawdzić w in-
ternecie, poproś o kod dostępu. 
Aktualne informacje zawsze na 
www.hormondia.pl (98/Z)
u PARO CLINIC. Punkt pobrań, 
diagnostyka. Aleje 3 Maja 5 lok. B, 
tel. 501 510 502. (459/Z)

OPIeKA
Skrzypne

u DOM SENIOrA TATrZAŃ-
SKA JESIEŃ - opieka długotermi-
nowa, krótkoterminowa i dzien-
na. Skrzypne, ul. Wierchowa 20. Tel. 
601 364 265, www. tatrzanskaje-
sien. pl (169/NT)

Maniowy

u DOM SENIORA EDEN - kom-
fortowe warunki. Opieka długoter-
minowa, krótkoterminowa, dzien-
na, pobyty rehabilitacyjne. Ma-
niowy, ul. Jana Pawła II 12. Tel. 692 
999 103, www.pensjonateden.com 
(315/NT)

WeTeRyNARyJNe
Zakopane

u PrZYCHODNIA WETErYNA-
rYJNA „TATrAVET”, ul. Staszi-
ca 5b. Pon.-pt. 10-18, sob. 10-14. 
Ze względu na epidemię Co-
vid-19 prosimy o telefonicz-
ne umawianie wizyt: 18 54 277 
04, 669 897 438. www.tataravet.
pl (320/Z)

eprasa.pl 37713165bc
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u VEGA - NIERUCHOMOŚCI ZAKOPANE, UL. 
DROGA NA BYSTRE 5 600223020, 609999989 
www.vega.biz.pl 
u DOMATOR - BIURO NIERUCHOMO-

ŚCI  -  Zakopane.  665105040,  www.domator-nie-

ruchomosci.pl 
u DOMSA  NIERUCHOMOŚCI  -  KUPNO, 
SPRZEDAŻ, WYCENA  -  Zakopane,  ul. Witkiewi-
cza 14, 608 841 184, biuro@domsa.eu.

wynajem

u DO WYNAJĘCIA MIESZKANIE - LOKAL NA: 
BIURO, PRACOWNIE, GABINETY - ZAKOPANE, 
CENTRUM, NA DŁUŻEJ. 605 564 270 
u Rodzina poszukuje DOMU - POD OPIEKĘ lub 
WYNAJEM, Kościelisko lub okolice. 602 131 344.
u SZUKAM na wynajem działki w Zakopanem na 
min 10 lat. 513 835 301
u JESTEM ZAINTERESOWANY DŁUGOTERMI-
NOWYM  WYNAJMEM  MIESZKANIA  1  pokojo-

wego lub 2 pokojowego na terenie wsi JABŁONKA.
Więcej informacji pod numerem 00421903992800 
u Do  wynajęcia  powierzchnie  BIURO-

WO - USŁUGOWE od 100 do 600 m2 na  II pię-

trze.  Park  Handlowy  STOPIAK  w  Nowym  Targu. 
Tel. 606 123 437.
u NOWY TARG RYNEK - LOKAL do wynajęcia 
ok. 60 m2. 517 600 205.
u WYNAJEM.  Lokal w  rejonie  Bystrego.26 m2. 
VEGA- 609 999 989
u Szukam do wynajęcia PARTER DOMU na biuro 
i magazyn - 513 835 301

kupno

u MIESZKANIE kupię. 791 236 577.
u KUPIĘ  DZIAŁKĘ  BUDOWLANĄ  -  ROLNĄ, 
LUB DOM DO REMONTU ZAKOPANE  lub KO-

ŚCIELISKO. tel. 507 360 911  
u KUPIĘ działkę, dom, mieszkanie - 513 835 301

sprzedaż

u DZIAŁKA  BUDOWLANA W  MURZASICH-

LU  ok.  19  arów,  widokowa,  kameralna.  517  018 
380.
u DZIAŁKA 5 ARÓW - WAKSMUND UL. DŁU-

GA. 514 711 530.

u Zakopane - CENTRUM NOWE APARTAMEN-

TY  Z  GARAŻEM  PODZIEMNYM.  DOMATOR 
665105040 
u ZAKOPANE  -  PENSJONAT  blisko  centrum. 
DOMATOR 665 105 040 
u Działka. 724538166
u ZAKOPANE,  DZIAŁKA  BUDOWLANA 
1200m2, cena 670000zł. DOMATOR. 665105040
u DOM Z PŁAZÓW (4 izby i sień). Zapewniamy 
rozbiórkę i przeniesienie. 790 759 407.
u DZIAŁKA  POD  BACÓWKĘ  -  BUKOWINA 
WAKSMUNDZKA. 503 868 728.
u Sprzedam  działkę  budowlaną  o  powierzchni 
ponad  7000 m2,  uzbrojona  (gaz,  prąd,  woda,  ka-
nalizacja).  Dojazd  do  głównej  drogi.  Położona  na 
Oberconiówce ok. 3 km od centrum Zakopanego. 
608730779 gewont@gmail.com

TuRySTyKA  
I WyPOczyNeK

u Wczasy dla Seniora - Krynica Morska, kwiecień 
od 1149 zł/os., maj 8 dni od 1149 zł/os., czerwiec 
8 dni od 1399 zł/os. - Stegna, maj 8 dni od 1049 zł/
os., czerwiec 8 dni od 1199 zł/os, www.wczasy-se-

nior.pl, 534 244 044 

IMPREZY 
OKOlIczNOŚcIOWe

u PRZYJĘCIA  KOMUNIJNE,  IMPREZY  INTE-

GRACYJNE, itp.- KARCZMA GÓRALSKI SZAŁAS 
„KURNIAWA” - ZAKOPANE 601 50 44 86. 

ANTyKI
u ANTYKI - SKUP, SPRZEDAŻ - Zakopane, Ko-

ściuszki 3 (Granit, III p.). Tel. 601 464 133 

SPRzeDAŻ
budowlane

u PUSTAKI  BETON  KOMÓRKOWY  24x24- 
14,00/SZT. 788 838 705 

u PUSTAKI  SZALUNKOWE  25  CM  -  7,99ZŁ/
SZT. 788 838 705 
u KRĘGI  BETONOWE  PRZEJAZDY  KAŻDY 
WYMIAR RÓWNIEŻ ZBROJONE - 788 838 705
u ZŁOTA RĄCZKA - 728 247 495

u WKRĘTY  FOSFATOWANE  DO  DREWNA/ 
METALU 2,5/3,5/4,5/5,5/7/9  cm  - 18,00 ZŁ/KG 
788 838 705
u Sprzedam  KANTÓWKĘ,  KROKWIE,  DE-

SKI - 661 867 363.

tv, agd, komputery

u TELEWIZJA:  SATELITARNA/NAZIEMNA, 
TELEWIZORY,  INTERNET,  KAMERY,  PRĄD. 
SPRZEDAŻ, MONTAŻ, SERWIS INSTALACJE IN-

DYWIDUALNE  i ZBIORCZE. Tel:  603 055 556, 
18 207 42 27 

maszyny, narzędzia

u CIĄGNIK T25 przyczepa kiprująca z kiprem, 
glebogryzarkę. 696 398 199 
u PRZYCZEPY,  SIEWNIK,  BECZKOWÓZ, 
ROZRZUTNIKI, DMUCHAWA, PRZEWRACAR-

KI,  WCIĄGARKA,  KOPACZKA,  GRABIARKI, 
KOSIARKI, BRONY, ŁADOWACZ. 18 33 16 158.
u ROZRZUTNIK 2.5T. 783 575 415.
u Ciągnik  rolniczy  MASSEY  FERGUSON  590, 
napęd 4x4, 1980r., 53.000 zł.  Sprzedaję  z powo-

du wyjazdu za granicę. Posiadam również wiele IN-

NYCH MASZYN. 518 413 809.
u Sprzedam DOJARKĘ. 18 27 549 17.
u STOJĄCA  DMUCHAWA  DO  SIANA.  502 
863 801.

różne

u LED  do  kostki  brukowej  na  wymiar, 
510557980
u ZIEMNIAKI  JADALNE,  ZIEMNIAKI  ODPA-

DOWE - OD ROLNIKA. 517 752 815.
u DREWNO KOMINKOWE. 501 577 105. 
u Profesjonalne oświetlenie LED Budynków 510 
557 980
u BRAMY GARAŻOWE PRODUCENT Tel. 18 
3331597, 508656559. 
u NOWE KILIMY RĘCZNIE TKANE  (z owczej 
wełny). Wzór: jarzębina (60/80). Tel. 793 887 893
u FOTOWOLTAIKA  SOLARY  DO  BACÓ-

WEK - 510 557 980
u Sprzedam PIERZE I PUCH. 18 27 55 865.
u DREWNO  KOMINKOWE  I  OPAŁOWE, 
transport. 790 759 407.
u NOWA AKRYLOWA WANNA  (190  cm  po 
zewnętrznej  ze  stelażem,  90  cm  po  zewnętrznej 
do  zabudowy,  odpływ  na  środku)  700  zł.  505 26 
76 29.
u SZAFA biała,  z dwoma  lustrami, przesuwana, 
szer. 2 m i wys. 2,2 m. 350 zł - 607 826 896.
u Sprzedam SZAFĘ I KOMODĘ W STYLU WIT-

KIEWICZOWSKIM - 604 885 394.
u BRYKIET  TORFOWY ZAMIENNIK WĘGLA 
OD RĘKI 1500,00 ZŁ/TONA. 788 838 705
u Sprzedam  GOBELIN  -  pejzaż  zimo-

wy  -  (145/80).  TORBY  JUHASKIE.  CHODNIKI 
TKANE NA KROŚNIE. Tel. 793 887 893
u PROMOCJA!  BRYKIET  BUKOWY.  514  630 
482
u DRZWI  UŻYWANE,  MEBLE,  ZLEWOZMY-

WAKI z pensjonatu sprzedam - 728 255 584
u PROMOCJA! DREWNO OPAŁOWE BUKO-

WE. 694 539 130, 514 630 482
u SPRZEDAM OPAŁ IGLASTY - 661 86 73 63

u DWA BALE Z POTRAWU. 605 769 269.
u LEDy na wymiar do Hoteli  Pensjonatów 510 
557 980

zwierzęta

u BYCZEK 7-mcy. 791 931 320.
u Sprzedam  świnie  z  własnego  chowu. 
575992838
u Sprzedam ciele. 516439574
u Sprzedam 2 BYCZKI, 8 miesięcy. 878 313 601 
u JAŁÓWKĘ  WYSOKO-CIELNĄ.  18  26  341 
36, 605 319 890 
u KOZY Z KOŹLĘTAMI. 18 27 549 17.
u ŚWINIE  WŁASNEGO  CHOWU.  502  863 
801.
u ROCZNA KLACZKA. 664 218 177.
u INDYKI. 500 789 382  
u Roczny  KUCYK,  kary,  zajeżdżony  dla  dzieci. 
Możliwość zamiany. 790 759 407.

u KROWY WYSOKO-CIELNE. 538 194 076 
u ZAJĄCE. 18 26 516 57, 669 183 594.
u Sprzedam JAŁÓWKĘ cielną. 787 825 897.

KuPNO
u SKUP  STAREGO  DREWNA,  DARMOWA 
WYMIANA DESEK. 536 916 495  
u SKUP STARYCH SPAWAREK. 536269912.
u KUPIĘ  STARE  GÓRALSKIE  SPÓDNICE, 
CHUSTKI,  DALINKI,  ODZIEWACKI.  573  321 
730 

u Kupię DRZEWO W LESIE na pniu - 661 867 
363.

MOTORyzAcJA
kupno

u SKUP  SAMOCHODÓW,  PŁACĘ  LEPIEJ OD 
INNYCH. GOTÓWKĄ. 600225631.

części
u Sprzedam  SIEDZENIA  DO  VW  POLO,  r. 
2002, tył i przód - 601 186 965.

sprzedaż

u NISSAN  X-TRAIL  4x4,  1.9  diesel,  2004  r., 
26.000 km przebieg, tel. 533 441 840.

u AUDI A4, r. 2006, 2L, benzyna, przebieg 217 
tys.,  kombi,  czarny,  stan  idealny,  koła  zima  -  lato, 
nowy rozrząd, cena 16.200 do uzgodnienia - 722 
383 235.

u SUZUKI  IGNIS  4x4,  benzyna  +  gaz,  2007r. 
604 401 542.
u YAMAHA  MT  125,  2017r.,  sprowadzony, 
1-szy właściciel,  100% bezwypadkowy,  niski  prze-

bieg,  stan  bardzo  dobry,  super  wygląd,16.500  zł. 
Możliwość zakupu za dodatkową opłatą mało uży-

wane: kask, kurtka i rękawiczki rozmiar L oraz buty 
rozmiar 43. Tel. 793 008 357.

u FIAT 500, 1.3D, 2010r. 604 401 542.
u Sprzedam  Volkswagen  Passat  CC  2012  TDI. 
Tel. 501389326.
u MOTOCYKL  YAMAHA  ENDURO XT,  600, 
mały przebieg, 2000r. 503 868 728.

30Zapraszamy do biur ogłoszeń:
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oGŁoSZENIA DRoBNE

PRAcA
dam

u Poszukiwani robotnicy budowlani, praca w Za-
kopanem i okolicach. Docieplenia, budowy od pod-

staw, wykończenia. 500160574.
u Potrzebna  WIZUALIZACJA  WNĘTRZA  59 
m2 - kwota do 3.000 zł. 692 613 703.
u Zatrudnię  pracowników  budowlanych  ZBRO-

JARZ, MURARZ, FLIZIARZ. 601508736
u Szukam  kierowcy  c+e  na  trasy  międzynaro-

dowe, weekedy w domu. Wynagrodzenie 400zł na 
dzień. 606 107 977 kukulak1984@gmail.com
u Przyjmę BRYGADĘ LUB POJEDYNCZE OSO-

BY NA TYNKI MASZYNOWE. 503 532 680.

u Firma  Budowlana  Domalik  Piotr  w  Ostrow-

sku  zatrudni  od  zaraz,  pomocnika  budowlanego  i 
majstra budowlanego, proszę o kontakt  telefonicz-
ny. 504 105 320 
u Potrzebny młody PRACOWNIK BUDOWLA-

NY, możliwość przyuczenia 791 669 932.
u Zatrudnimy  krawca/  krawcową  do  szycia 
odzieży  skórzanej  i  kożuchów.  Możliwość  stałej 
współpracy. Szczegóły pod telefonem. 667 959 942

u PRACA NA DACHU - 694 459 692.
u Przyjmę PIEKARZA. 607 44 55 66.
u NIEMCY  -  PODATKI,  RODZINNE,  TŁUMA-

CZENIA. 50227 9748. 
u SZUKAM  POMOCNIKA  BUDOWLANE-

GO - 694 459 692.
u SPRZĄTANIE  APARTAMENTÓW  I  PO-

KOI - Zakopane - 728 793 450.

u PRZYJMĘ  DO  PRACY  KIEROWCĘ  KAT.  B. 
PRACA W PRALNI. GROŃ. 601 551 108.
u SPRZĄTANIE APARTAMENTÓW, prawo jaz-
dy, 791 353 569 
u Zatrudnię  pracownika  budowlanego. 
604131899
u NORWEGIA  -  TYNKARZ,  MALARZ,  BLA-

CHARZ,  STOLARZ.  Norwegia  (Oslo).  Zatrud-

nimy  tynkarzy,  malarzy,  blacharzy,  stolarzy.  Języki 
obce NIE wymagane. Praca z pracownikami z Pod-

hala. Zjazd do  kraju  (samolot)  co 1-3  tygodni wg. 
własnego uznania - pełna elastyczność i swoboda co 
do wyjazdów. Zarobki w przeliczeniu 20-27 Euro/
godz. ZAPRASZAMY. Tel. 667 602 602.

u Hotel  Skalny***  w  Zakopanem  zatrudni  oso-

bę do pracy w  SPA na  stanowisku Pracownik Od-

nowy  Biologicznej/Masażysta.  Praca  dorywcza  2-3 
razy w tygodniu. Umowa zlecenie. paulina.wrona@
skalny.com.pl.

u Zatrudnię  KIEROWCÓW  kat.  C.  694  052 
057 

szukam

u SZUKAM PRACY PRZY ŁOPACIE + TACZKI 
+ KILOF. 577 311 970.
u POSPRZĄTAM. 694 830 383.
u WYKONAM MEBLE Z DREWNA  - 727 693 
757.

KANcelARIe PRAWNe
u POLSKO-AMERYKAŃSKA  KANCELARIA 
PRAWNA: - sprawy spadkowe i rodzinne w Polsce 
i USA,  - nieruchomości w Polsce  i w USA (kupno, 
sprzedaż, wynajem, zarządzanie), - sprawy konsular-
no-administracyjne  (obywatelstwo,legalizacja poby-

tu,uznanie  wyroków,rejestracja  zagranicznych  ak-

tów stanu cywilnego itp.),- zakładanie i obsługa spół-
ek w Polsce, - tłumaczenia j. angielski. DOŚWIAD-

CZENIE PRAWNE W USA. T.PL +48 882 157 414, 
T.US +1(312) 380 09 34, e-mail: biuro@polskiedo-

kumenty.com, www.polskiedokumenty.com
u Kancelaria  Prawna  TatraLEX  świadczy  usługi 
doradztwa prawnego, mediacji, reprezentacji przed 
urzędami  i  sądami  oraz  udziela wsparcia  przy  roz-
wiązywaniu sporów. Rzetelność, poufność i dostęp-

ność  cenowa  gwarantowane.  Niemiecki,  rosyjski, 
angielski. Usługi świadczymy zdalnie oraz u Klienta. 
Kontakt: kancelaria@tatralex.pl, +48 500-372-428

BIZNES
u AGENCJA OCHRONY OSÓB I MIENIA „KU-

GUAR” Security Waldemar Wojtowicz - ochrona fi-

zyczna obiektów i osób, monitoring, konwoje (kon-

cesja MSWiA nr L0011/00) usługi detektywistyczne 
(koncesja K3/00). 600 345 007  
u Do wynajęcia PENSJONAT DLA KONI Z WY-

BIEGIEM - okolice JORDANOWA. 790 759 407.

BIuRA RAcHuNKOWe
u BIURO  RACHUNKOWE  -  DORADZTWO 
PRAWNE  -  PEŁNY  ZAKRES ORAZ  SZKOLENIA 
BHP I PPOŻ - PROFESJONALNIE - PRZYSTĘPNE 
CENY - UL. STOLARCZYKA blok 8, mieszkania 29 
(parter) -182000678, 501515342. 

NIeRucHOMOŚcI
pośrednictwo

u Biuro Nieruchomości TRZY KORONY  - Mo-

nika  Mastalska,  licencja  nr6224,  SZCZAWNICA, 
Główna  28,  Galeria  Centrum  II  p.  182622708, 
607282401,  www.nieruchomości.018.pl,  e-mail: 
biuro@nieruchomości.018.pl 
u PROFESJONALNE  ADMINISTROWANIE/
ZARZĄDZANIE  NIERUCHOMOŚCIAMI  -  licen-

cja  TATRA-DOMUS  Hubicki  Oskar.  Kilkunasto-

letnie  doświadczenie.  oskarhubicki@tatra-domus.
com, tel. 889189154 
u BESTATE  Nieruchomości  Zakopane  Wielka 
Krokiew-Czecha  1.  www.bestate.com.pl/zakopane 
+ 48 506131463
u PANORAMA  Nieruchomości  Zakopane,  ul. 
Zamoyskiego  20a.  tel.504  331  188,  Zapraszamy 
do współpracy. 
u VISITZAKOPANE.PL  -  NIERUCHOMOŚCI, 
SPRZEDAŻ,  WYNAJEM.  Ul.  Zwierzyniecka  31, 
Z-ne, tel. 600494949. 
u PERFECT NIERUCHOMOŚCI ul. Kościuszki 8 
Zakopane, tel. 600820576, 886896759 www.per-
fect-nieruchomosci.pl 
u RE/MAX DUO – MIĘDZYNARODOWE BIU-

RO NIERUCHOMOŚCI. ZAKOPANE 182073773, 
NOWY TARG, 182755541, KRAKÓW. www.re-

max-polska.pl/duo
u CHATA POD TATRAMI - nieruchomości, Za-
kopane, Gimnazjalna 1 pok. 205 (Dom Rzemiosła), 
606 701 770, 660 503 770, www.nieruchomosci-
zakopane.com.pl 

l gaz grzewczy propan
l olej opałowy
l paliwa - hurt

      Tel.  601 500 321
  609 456 201

Stacja Paliw MOYA
Szaflary, ul. Zakopiańska 2k

l Odbiór odpadów:
 - KOMUNALNYCH
 - W KOSZACH O POJ.
   od 120 do 1100 l
 - BUDOWLANYCH
 - POREMONTOWYCH
 - INNYCH

l WYNAJEM KONTENERÓW
 od 7 m3 do 40 m3

l Wywóz nieczystości
 płynnych

l Oferujemy również usługi 
    maszynami budowlanymi

      Tel.  607 500 231
  601 500 321

Olej OPałOWy
ekoterm plus

PaliWa Orlen
nOWy Targ
ul. Składowa 12b
tel. 18 26 48 019, 

609 820 296

zakOPane
ul. Żeromskiego (COS)

tel. 18 20 614 71

k U P i Ę 
k a Ż d Ą 
TOyOTĘ
531 666 333

Dorabiamy 
KLUCZE 

SAMOCHODOWE 
z immobilizerami 

do samochodów europejskich, 
japońskich, amerykańskich.

AWARYJNE OTWIERANIE  
ZATRZAŚNIĘTYCH SAMOCHODÓW

AUTO SERWIS GALICA
ul. Piłsudskiego 19 

34-520 Poronin

Tel. 18 20 741 74
605 610 691, 601 56 11 18

skUP złOmU
Tel. 606 523 404
Najlepsze ceny!

Nowy Targ, ul. Ceramiczna 10

SPRZEDA¯ CZĘŚCI 
UŻyWanyCH
Tel. 18 26 637 50

ZłOMOWANIE 
POjazdóW

Własny TransPOrT 

Piekarnia 
w Zakopanem

zatrudni

CUkiernika
Bardzo dobre warunki pracy.

Praca stała.

604 102 804 
602 285 793

dzień OTWarTy
18.03.2023 r. 11.00-14.00

dOm z bali
LESZCZYNY

Tel. 506 13 14 63 

DO WyNAJęcIA POWIeRzcHNIe pod 
GABINeTy leKARSKIe,

BIuRA. 
Od 300 do 600 m2, na II piętrze. 

Tel. 606 123 437

Park Handlowy STOPIAK  
Nowy Targ

ul. Ludźmierska

Piekarnia 
w Zakopanem  

zatrudni 

magazyniera/kĘ
(praca na noc)

eksPedienTkĘ
Bardzo dobre warunki pracy.

Kontakt: 604 102 804, 
602 285 793.

sTUdnie  
głĘbinOWe
system szwedzki, w 1 dzień

MO¯LIWOŚć PROJEKTÓW

POMPY CIEPłA

ODWIERTY  
dO 150 m

Tel. 607 980 682
          605 632 978

skUP 
aUT

SPRZEDA¯ CZĘŚCI

najlePsze Ceny

nowy Targ, 
ul. Ceramiczna 7a 
Tel. 696 774 738

Studnie

Głębinowe

Od projektu
do realizacji

604 907 204

510 018 800

Brak wody
zero kosztów

Pompy Ciepła

PraCa w aUsTrii
na warunkach austriackich dla:

CIEŚLI SZALUNKOWYCH, 
MURARZY, ZBROJARZY, 
DEKARZY, ELEKTRYKÓW, 

HYDRAULIKÓW, 
SPAWACZY, ŚLUSARZY, 

MONTERÓW, STOLARZY, 
OPERATORÓW ¯URAWIA

Komunikatywny j. niemiecki

Kontakt: 
praca@euro-labora.com

+48 32 417 20 56, 502 693 712, 
535 655 034, 533 550 034

Certyfi kat: 14601

eprasa.pl 37713165bc
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REKLAMA

REKLAMA
RóŻNe

u Drewno opałowe 784-137-761.
u OBWOŹNY SKUP ZŁOMU - dojazd do klien-

ta. 536269912. 

zDROWIe I uRODA
u Sprzedam  bardzo  dobrze  prosperujący  gabi-
net kosmetyczny. Więcej  szczegółów udzielę  tele-

fonicznie. 888182277 halag@wp.pl

MATRyMONIAlNe
u Wdowa pozna wdowca 75+. 511655008
u 40-latek pozna Panie na luźne znajomości. 577 
368 850  

uSŁuGI
budowlane

u FLIZIARZ przyjmie zlecenia. 696 688 324.
u USŁUGI  BLACHARSKO-DEKARSKIE,  KRY-

CIE  I  PRZEKRYCIA  DACHÓW,  KOMINY,  BAL-

KONY, RYNNY, GZYMSY. 889 388 484.
u KOMINY. 882080371.
u KOPARKA, WYWROTKA  -  USŁUGI  - WY-

POŻYCZENIE. 604 503 802
u ŁAZIENKI. 667 063 354.
u Profesjonalne  malowanie  dachów-  elewacji 
-gontów  -papowanie  Wieloletnia  praktytka-  kon-

kurencyjne ceny. 607409146 malbudJT@interia.pl 
Diamentowa 12A

u HYDRAULIK - 728 247 495.
u TYNKI  MASZYNOWE  I  TRADYCYJNE  NA 
PIASKU  KWARCOWYM,  WYLEWKI  MASZY-

NOWE, 507581818.
u MALOWANIE POMIESZCZEŃ. 609 360 233.
u WYKOŃCZENIA  WNĘTRZ,  SZP[ACHLO-

WANIE, MALOWANIE, ŁAZIENKI. 793 628 855 
u PRZYJMĘ  ZLECENIA  REMONTOWO-WY-

KOŃCZENIOWE. WYKONUJĘ  KONSTRUKCJE 
GK,  ADAPTACJE  PODDASZY,  SZPACHLOWA-

NIE, MALOWANIE I INNE. 660 079 941.
u Mycie dachów , elewacji. 668266881
u REMONTY, WYKOŃCZENIA. 882080371.
u Tanio!  BUDUJEMY  BACÓWKI  I  DOMY 
SZKIELETOWE. 886 446 508
u RYNNNY,  DEMONTAŻ,  MONTAŻ.  DO-

WÓZ TOWARU. 600 998 377.
u TYNKI TRADYCYJNE RĘCZNE. WIELOLET-

NIE DOŚWIADCZENIE,  SZYBKIE TERMINY RE-

ALIZACJI. 696 688 324.
u BUDOWA DOMÓW OD  PODSTAW,  CIE-

ŚLA, BLACHARZ. 516 563 400.
u KAMIENIARSTWO. 882080371.
u TYNKI  TRADYCYJNE  Z  BIAŁEGO  KWAR-

CU, POD MALOWANIE - ATRAKCYJNA CENA, 
WYLEWKI MASZYNOWE. 665719051. 
u DOCIEPLENIA BUDYNKÓW, Z WŁASNYM 
RUSZTOWANIEM,  MONTAŻ  PODBITEK.  505 
821 021 
u Tynki maszynowe. 698197928
u TYNKI, WYLEWKI MASZYNOWE.  PROFE-

SJONALNIE, TANIO. 606433864.
u FASADY  -  DOCIEPLENIA  -  NA  MATERIA-

ŁACH WYSOKIEJ JAKOŚCI. ATRAKCYJNE CENY. 
507581818 
u RYNNY,  OBRÓBKI  BLACHARSKIE,  MON-

TAŻ ŚNIEGOŁAPÓW ORAZ WENTYLACJI. 880 
321 013.

u REMONTY OGÓLNE i WYKOŃCZENIA W 
DREWNIE - PITMAR - 788 224 644. Wykonujemy 
m.in.: IMITACJE STARYCH PŁAZÓW, SZALOW-

NIE, MONTAŻ PODBITEK Z RYSIAMI, ADAPTA-

CJA  PODDASZY,  TARASY,  PERGOLE,  ALTANY, 
GRILLE.
u TYNKI  TRADYCJNE  RĘCZNE  CEMENTO-

WO-WAPIENNE, ZACIERANE PIASKIEM KWAR-

COWYM. 696 688 324.
u OCIEPLANIE DOMÓW na materiałach wyso-

kiej jakości. 787 479 002. 
u DOCIEPLANIE  STYROPIA-

NEM - 606433864
u TYNKI I WYLEWKI MASZYNOWE zacierane 
pod malowanie. 664 227 822.
u USŁUGI  REMONTOWO-BUDOWLANE. 
MALOWANIE, SZPACHLOWANIE, SUFITY POD-

WIESZANE, ZABUDOWA GK, UKŁADANIE PA-

NELI, PARKIETU, FLIZOWANIE, MONTAŻ, OB-

RÓBKA  DRZWI  I  OKIEN.  WYKOŃCZENIA 
POD KLUCZ. 575 373 085.
u Malowanie Elewacji. 668266881
u Tynki maszynowe. 500 290 144
u PARKIETY,  UKŁADANIE,  CYKLINOWANIE 
BEZPYŁOWE  -  NOWOCZESNYMI  MASZYNA-

MI. MONTAŻ PODŁÓG: deski, panele. P.Bogacz, 
Zakopane. 18 20-160 09, 602 138 575 
u ROZTOK BUD  -  BUDOWY DOMÓW OD 
PODSTAW, KOMPLEKSOWO - 604 503 802.
u OGRODZENIA,  ROBOTY  ZIEMNE,  MURY 
OPOROWE. 503 971 760.
u MALOWANIE  DACHÓW,  ELEWACJI.  Wie-

loletnia praktyka, dobór materiałów. 338730601, 
602882325 www.maluty.com.pl
u MALOWANIE WNĘTRZ TRADYCYJNE, NA-

TRYSKOWE (do 1000 m2/dzień), TYNKI DEKO-

RACYJNE, GŁADZIE - 660921810.
u SZPACHLOWANIE,  MALOWANIE,  REGIP-

SY. 508 950 884 
u Malowanie dachów. 668266881
u OGRODZENIA,  www.hajdukowie.pl.  692 
069 284. 
u TYNKI I WYLEWKI MASZYNOWE, CEMEN-

TOWO-GIPSOWO-WAPIENNE,  TRADYCYJNE. 
ZACIERANIE MECHANICZNE. 513 851 780, 18 
26 598 80. 

inne

u ROZBIÓRKA  STODÓŁ, WIAT  -  itp.  Tanio  i 
solidnie! 536269912.
u LASTRYKO ODNAWIANIE516747535.
u Specjalistyczny  ZAKŁAD  ZWALCZANIA 
OWADÓW  I  GRYZONI.  18  20  63  868  w.21, 
602 229658 
u CZYSZCZENIE DYWANÓW  I  TAPICEREK. 
694 830 383.
u PRALNIA ZAWRAT - PRANIE, MAGLOWA-

NIE - pościele, obrusy, ręczniki itp. 501 788 640 
u WYCINKA,  PRZYCINKA  DRZEW  W 
TRUDNYCH WARUNKACH - 691 317 098.

u ZABEZPIECZANIE  OBIEKTÓW  PRZED 
SZKODNIKAMI zgodnie z założeniami GMP, GHP, 
HACCP. 18 20 63 868 w.21, 602 229 658

TŁuMAczeNIA
u TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY - JĘZYKA NIEMIEC-

KIEGO - mgr Magdalena Rysula. Zakopane, Pod Lip-

kami 10. tel. 18 20 17 239, 602 632 368.
u TŁUMACZENIA  PRZYSIĘGŁE  WSZYST-

KIE  JĘZYKI  -  M. WAGNER.  N.  Targ,  Rynek  11. 
182661033, 502279748. 

OGŁOSZENIE
W Sądzie Rejonowym w Nowym Targu Wydział I Cywilny pod 

sygn. akt I Ns 1457/22 toczy się postępowanie z wniosku Anny Łu-
kaszka o nabycie własności nieruchomości położonych w Nowym 
Targu, oznaczonych jako działki ewid. nr:

- 7322 o pow. 0,0182 ha, powstała z parcel gruntowych 6943/2, 
6942, 6941, 6940/3 (1wh 9734); 6946/2 i 6857/6 (1wh 7162); 
6939/1 (1wh 8068);

- 14912/1 o pow. 0,0104 ha, powstała z parcel 10859/3 (1wh 
6384) i 10854/6 (1wh 6810);

- 14912/2 o pow. 0,2729 ha, powstała z parcel 10859/3 (1wh 
6384), 10854/6 (1wh 6810), 10853/2 i 10852 (1wh 8684) i 10851/2 
(1wh 6058);

- 16976/2 o pow. 0,1286 ha, powstała z parceli 9986/8 
(1wh 8337);

- 17642/2 o pow. 0,6316 ha, powstała z parceli 10001/7 
(1wh 8338);

Wzywa się wszystkich zainteresowanych, a w szczególności: 
Ignacego Stołowskiego, Jędrzeja Stołowskiego, Annę Stołowską, Ma-
riannę Stołowską, Katarzynę z Kolasów Czubernat, Jędrzeja Wolskie-
go, Andrzeja Czubernata, Wiktorię z Kolasów Wolską Guziak, Ignace-
go Wolskiego, Stanisława Czubernata, Stanisławę Czubernat, Alek-
sandrę Czubernat, Władysława Czubernata, Józefa Czubernata, An-
toniego Kloś, Marię z Bryniarskich Klosiową, Ludwika Sienkę (s. An-
toniego), Józefa Sienkę, Marię Sienkę, Kazimierza Sienkę, Ludwika 
Sienkę (s. Wojciecha), Stanisława Sienkę, Franciszka Łasia, Andrze-
ja Bryniarskiego, bądź ich następców prawnych, aby w ciągu trzech 
miesięcy od dnia ogłoszenia zgłosili się i udowodnili swoje prawa 
do wskazanej nieruchomości, gdyż w przeciwnym razie Sąd może 
stwierdzić nabycie własności zgodnie z wnioskiem.

OgłOszenie
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod sygn. jeden I Ns 173/22  

postępowanie z wniosku Józefa Nalepy o stwierdzenie zasiedzenia 
działek ewidencyjnych nr 12400/2, 12422, 12434/2, 12438/2, 
12461/1, 13252/2, 13267/1, 13279/2, 13308/2, 13347, 14800/2, 
15152/7 i 15520 położonych w nowym bystrem i objętych Aktem Wła-
sności Ziemi nr 1362/79  wydanym przez Naczelnika Miasta Zakopane-
go i Gminy Tatrzańskiej, w którym jako nabywcę wskazano Jana Sopu-
cha (Sopuch) syn Józefa i Marii .

Sąd w z y w a następców prawnych Jana Sopucha syna Józefa i Ma-
rii oraz wszystkie osoby zainteresowane, aby w terminie trzech miesię-
cy od daty zamieszczenia ogłoszenia zgłosiły się do tut.  Sądu i wykaza-
ły swoje prawa do przedmiotu postępowania pod rygorem pominięcia.

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich nie wyka-
że, Sąd stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie ono udowodnione.

IZOLACJE NATRYSKOWE 
PIANK¥ PUR

Wykonujemy ocieplenia: poddaszy, stropów 
oraz konstrukcji szkieletowych.
Skuteczność gwarantowana!

Tel. (+48) 533-498-634

SPRZEDAM

NOWE SEGMENTY O POW. 74,5 m2  -  650.000 zł
REKUPERACJA, POMPA CIEPŁA, OGRÓDKI, PARKING

CICHE - 6 km OD CZARNEGO DUNAJCA

Tel. 506 13 14 63

Na tablicy ogłoszeń Urzędu Gminy Nowy Targ oraz na stronie internetowej 
www.ugnowytarg.pl, w BIP-ie Urzędu Gminy Nowy Targ i na tablicach ogłoszeń  

w miejscowości Krempachy i Nowa Biała znajduje się: 

ogłoszenie o przetargu ustnym nieograniczonych na dzierżawę  
na czas do trzech lat wodociągu „nowa biała - krempachy” 

w skład którego wchodzi nieruchomość położona w miejscowości Krempachy, 
oznaczona w KW NS1T/00111230/6 jako dz. ewid.:

- 4474/2 o pow.: 0,0569 ha - zabudowana zbiornikiem wyrównawczym
- 8705/3 o pow.: 0,1040 ha - teren studni SK-2 wraz ze strefą ochronną
- 8707/1 o pow.: 0,1625 ha - teren studni SK-1 wraz ze strefą ochronną
- 8921/2 o pow.: 0,0451- teren strefy ochronnej
- 8920/2 o pow.: 0,1131 ha-zabudowana budynkiem stacji pomp.

Cena wywoławcza: 500,00 zł netto plus VAT, wadium: 100,00 zł,  
płatne do 13 kwietnia 2023 r.,termin i miejsce przetargu:19 kwietnia 2023 r. 

godz.: 10.00 w siedzibie Urzędu Gminy Nowy Targ, ul. Bulwarowa 9, pokój 203
Szczegółowe informacje udziela Urząd Gminy Nowy Targ, ul. Bulwarowa 9,  

tel. 18 26 32 222

aParaTy
słUCHOWe
l LEKARZ AUDIOLOG - LARYNGOLOG
l wIZYtY DOmOwE
l spEcjALIstYcZNE bADANIA słUchU
l spRZEDAż RAtALNA
l DObóR KOmpUtEROwY
l REfUNDAcjE NfZ i pfRON

zakOPane
droga do Olczy 8b

nOWy Targ  rabka
Szaflarska 93 c  Jana Pawła II 26

Tel./fax: 18 20 113 55
601 460 450
605 670 638

SzyBKO
TANIO

BezPIeczNIe

eprasa.pl 37713165bc
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Więcej zdjęć 
w internecie na 

www.24tp.pl                               

e-mail:  

p.pelka@24tp.pl

11/2023

Avia świdnik - NKP Podhale Nowy 
Targ 1:1 (0:1)

 Bramki: 0:1 Kawula 21, 1:1 Uliczny 57.
 Podhale: Szymajda - Żołądź, Chmelenko, 

Kawula (65 Szynka), Michota - Karmański, Mi. 
Styrczula (60 Sobek), Bezpalec - Płatek (60 Bu-
rzyński), Antkowiak, Żurek (70 Drobnak).

Sędziował: Karol Wójcik z Mińska Mazo-
wieckiego.

Pierwsze minuty stały pod znakiem sta-
łych fragmentów gry, głównie po stronie Pod-
hala. Właśnie po jednym z nich, konkretnie po 
rzucie rożnym, nowotarżanie byli bliscy objęcia 
prowadzenia w 20. minucie, ale skutecznie na li-
nii bramkowej interweniował jeden z graczy Avii. 
Co się jednak odwlecze. Minutę potem po zagra-
niu z bocznego sektora boiska w pole karne go-
spodarzy i z błędu bramkarza Avii skorzystał Kac-
per Kawula. Gospodarze pierwszy celny strzał na 
bramkę Podhala oddali w 37. minucie, ale z ude-
rzeniem Łukasza Kalinowskiego poradził sobie 
Jakub Szymajda. Tuż przed końcem pierwszej 
połowy mieliśmy chwilę grozy. Strzelec bramki 
dla Podhala Kawula trafiony piłką w twarz padł 
na murawę nieprzytomny. Szybko jednak odzy-
skał świadomość i .. wrócił do gry (wytrwał jed-
nak do 65. minuty, wtedy został zmieniony i udał 
się na konsultacje do szpitala).

 Druga połowa, w której z upływem minut 
pogarszały się warunki atmosferyczne, lepiej za-
częła się dla miejscowych, którzy w 57. minucie 
wyrównali stan meczu na 1:1 za sprawą Pawła 
Ulicznego, który do bramki Podhala trafił bezpo-
średnio z rzutu rożnego. Po chwili Avia mogła na-
wet wyjść na prowadzenie, ale Szymajda obronił 
zarówno strzał Kalinowskiego, jak i dobitkę Kun-
ca. Koniec końców wynik  spotkania już nie uległ 
zmianie i zespoły podzieliły się punktami. - Ra-
czej w niczym nie przypominało to gry w piłkę 
nożną. Śnieg, deszcz, porywisty wiat sprawił, że 

trudno cokolwiek było zdziałać. O ile w pierw-
szej połowie było jeszcze względnie, to w dru-
giej, w której graliśmy pod wiatr, praktycznie da-
lej niż na 5 metrów nie było nic widać. Wydaje 
mi się, że w takiej sytuacji spotkanie powinno 
być przerwane. Regulować to powinny przepisy. 
Biorąc te wszystkie okoliczności szanujemy ten 
punkt, choć na pewno, chociażby z racji tego, że 
prowadziliśmy, czujemy niedosyt.

u
 Dla obrońcy Podhala spotkanie w świd-

niku miało słodko-gorzki smak. Najpierw po 
blisko 3 latach przerwy wpisał się na listę 
strzelców, a potem trafił do szpitala. Po me-
czu z Kacprem Kawulą rozmawia Maciej Zu-
bek.

- Spotkanie w świdniku zapamiętasz do 
końca życia?

- oj, na pewno!
- Po kolei. W 21. minucie trafiłeś do bramki 
Avii…

PIŁKA NOŻNA. III liga

SPORTy WAlKISKOKI NARcIARSKIe. FIS cuP

PIŁKA NOŻNA. IV liga

1. Wieczysta  19 40  40-18
2. Stal  19 38  32-19
3. Cracovia II  19 36  47-21
4. Avia  19 36  28-14
5. Orlęta  19 35  31-24
6. Korona II  19 27  35-22
7. KSZO  18 27  29-21
8. Wisłoka  18 26  29-26
9. Podlasie  19 23  24-25
10. Czarni  19 22  21-32
11. Unia  19 22  19-41
12. Sokół  18 21  28-38
13. Chełmianka  18 20  27-26
14. Podhale  19 20  21-29
15. Lublinianka  19 16  25-41
16. Wiązownica  19 14  22-40
17. Wisła  19 12  19-49
18. Łagów  19 37  27-18
 Drużyna ŁKS Łagów wycofała się

W swoim drugim meczu w rundzie wiosennej rozgrywek grupy IV 3. ligi piłkarze 
Podhala Nowy Targ zremisowali wyjazdowe starcie z Avią świdnik.

Punkt zdobyty  
w śnieżycy

Kacper Kawula po meczu trafił do szpitala.

Nasi czwartoligowcy rozegrali ostatnie 
mecze sparingowe przed rozpoczynającą 
się już w najbliższy weekend rundą 
rewanżową rozgrywek ligowych.

Wolski Lubań Maniowy - Poprad 
Muszyna 0:1

 Lubań: Świerad - Zaika, Chlipała, 
Diaz - Jandura, Ligienza, Charniauski, Magdziar-
czyk, Potoniec, Duda, Skydan oraz Sikora, Firek, 
Jarkiewicz, Pluta Wróbel, Bryja, Kasperczyk, Bar-
nowski, Bałos, Sobuś

 - W pierwszej połowie zdominowaliśmy 
przeciwnika, ale niestety nie udało się nam zdo-
być gola. Nie ma to już większego znaczenia. 
Zgodnie z zasadą “czyny nie słowa” już za ty-
dzień pokażemy, jak się przygotowaliśmy do 

drugiej części sezonu - ocenił trener Lubania 
Paweł Batkiewicz.

Wierchy Rabka - Watra Białka 
Tatrzańska 3:0 (0:0)

 Bramki: Dara, Krzyżak, Porębski.
 Wierchy: Śmieszek - Górecki, Bodziuch, 

Lutsenko, Porębski, Gruszkowski, Dara, Misiura, 
Dudek, Kęska, Pazurkiewicz oraz Zhuk, Florek, 
Traczyk, Wójciak, Krzyżak, Żulewski

 Watra: Kobal - Eliverton, testowany, Sła-
wecki, Łukaszczyk, Kobylarczyk, Masłowski, Sty-
renczak, Drozd, M. Młynarski, testowany oraz 
Lupa, Ł. Młynarski, Fabricio Da Silva, Dudek

 - Warunki mocno zdeterminowały poczy-
nania na boisku. Dużo walki oraz dłuższych pi-
łek to obraz pierwszej połowy. W drugiej, pod-
czas intensywnych opadów śniegu, zdomino-

Teraz już liga

W Zakopanem na Wielkiej Krokwi odbyły się ostatnie w tym sezonie zawody z cyklu FIS 
CUP. Zaplanowano dwa konkursy, które zostały rozegrane, chociaż drugi w niepełnym 
wymiarze, w kuriozalnych warunkach wietrznych. Sensacyjnym zwycięzca pierwszego 
konkursu został 16-letni Kacper Tomasiak.

Kacper Tomasiak sensacyjnym zwycięzcą

W swoim drugim pojedynku dla 
największej na świecie federacji 
mieszanych sztuk walki Łukasz Brzeski 
przegrał z Amerykaninem Karlem 
Williamsem na UFC Fight Night 221  
w Las Vegas.

W sierpniu Brzeski po raz pierwszy wal-
czył dla UFC. Wówczas przegrał ze 
Słowakiem Martinem Budayem, 

choć decyzja sędziów wywołała wielkie kon-
trowersje, bowiem wielu w Brzeskim widziało 
zwycięzcę walki. Polak miał więc sporo do udo-
wodnienia, ale już kursy bukmacherów suge-
rowały, że przed nim ciężki bój, bowiem w roli 
faworyta stawiano Williamsa. Pojedynek za-
kontraktowany na 3 rundy 5 minutowe toczył 
się w limicie wagi 120 kg. Od samego począt-
ku Williams dążył do walki w parterze. Trzy razy 
w pierwszej rundzie obalał Brzeskiego, ale ten 
umiejętnie wychodził z opresji, tracąc jednak 
przy tym sporo sił. Kiedy z kolei walka toczyła 
się w stójce, więcej argumentów miał Brzeski. 
Po jednym z ciosów Polaka zachwiały się nogi 
Amerykanina. Ten jednak natychmiast zepchnął 
walkę pod siatkę, czym uniemożliwił Brzeskie-
mu ponowienie ataku.

 Na początku drugiej rundy Williams nie-
spodziewanie wyprowadził serię ciosów na gło-
wę Polaka, który padł na matę. Pojawiło się też 
na jego twarzy rozcięcie. Co prawda po dłuż-
szej chwili Brzeski zdołał wstać z kolan, wypro-
wadził nawet zaskakujący tzw. backfist na gło-
wę rywala, ale końcowe fragmenty tej części 
pojedynku to znów dominacja Amerykanina 
w parterze. Świadom tego, że tylko nokaut da 
zwycięstwo, Brzeski odważnie rozpoczął rundę 
trzecią. Williams jednak szybko skrócił dystans, 
kolejny raz obalił Polaka i już zza jego pleców 
spokojnie kontrolował walkę.
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Łukasz Brzeski 
przegrywa

C ykl zawodów FIS CUP to trzeci poziom 
rywalizacji w skokach narciarskich. Naj-
wyższą rangę ma Puchar Świata, następ-

nie Puchar Kontynentalny, a trzeci z kolei jest FIS 
CUP. Faworytami zawodów byli młodzi skoczko-
wie z Austrii, a tymczasem po pierwszej serii na 
czele byli dwaj Polacy: Kacper Tomasiak i Kle-
mens Joniak. Do finałowej serii dostało się 7 na-
szych skoczków. W serii finałowej Austriacy ska-
kali bardzo daleko, ale i nasi liderzy radzili so-
bie całkiem dobrze i kolejność na dwu pierw-
szych miejscach na zakończenie konkursu się nie 
zmieniła. Tymczasem na drugi dzień w Zakopa-
nem pogoda uległa radykalnej zmianie, bo zaczął 
wiać silny wiatr. Organizatorzy przekładali godzi-
nę rozpoczęcia konkursu i ostatecznie zdecydo-

wali się go rozegrać. Decyzja okazała się mało 
trafna a konkurs był jednym z najbardziej ab-
surdalnych w historii cyklu, wszak rekompensa-
ty za wiatr sięgały nawet 55 punktów. W tej sy-
tuacji pretendent do wygrania klasyfikacji ge-
neralnej Austriak Janni Reisnauer zrezygnował 
z udziału w konkursie i jak się później okazało, 
pozbawiło go to możliwości zwycięstwa w ca-
łym cyklu. W tych szalonych okolicznościach wy-
grał Niemiec Martin Hamann. Szczęśliwy los na 
wietrznej loterii wyciągnął Francuz Mathias Con-
tamine, bo zajął w tym jednoseryjnym konkursie 
drugie miejsce. Najwyższe 5. miejsce z Polaków 
wywalczył Marcin Wróbel. Bohater pierwszego 
konkursu Kacper Tomasiak był ósmy. Zwycięzcą 
całego cyklu został Austriak Maximilian Lienher 
przed swoimi rodakami Janni Reisnauerem i Ni-

klasem Bachlingerem. Z Polaków najwyżej skla-
syfikowanym na 15. miejscu jest Marcin Wróbel 
a Kacper Tomasiak zajął 20 miejsce.

 HS-140: 1. Kacper Tomasiak 261,5 (136,5, 
137), 2. Klemens Joniak 260,1 (135, 137), 3. Ma-
ximilian Lienher (Austria) 254,8 (127,5, 138), 
7. Wiktor Szozda 239,5 (135, 130), 10. Marcin 
Wróbel 235,0 (129, 131), 17. Adam Niżnik 224,2 
(125,5, 129), 18. Tymoteusz Amilkiewicz 222,8 
(122,5, 122,5), 25. Jarosław Krzak 213,3 (129,5, 
123,5).

II konkurs: 1. Martin Hamann (Niemcy) 
123,3 (135,5), 2. Mathias Contamine (Fran-
cja) 120,7 (136,5), 3. Markus Rupitsch (Austria) 
119,4 (126), 5. Marcin Wróbel 112,4 (130), 8. Kac-
per Tomasiak 108,0 (132,5), 15. Wiktor  Szozda 
103,2 (130,5), 16. Jarosław Krzak 100,7 (129,5), 
17. Szymon Zapotoczny 99,8 (127), 21. Tymo-
teusz Amilkiewicz 94,9 (131,5), 22. Adam Niż-
nik 94,4 (121,5).
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waliśmy rywala, czego efektem były trzy strze-
lone bramki. Okres przygotowawczy trzeba za-
liczyć do tych lekko zakręconych, ze względu na 
duże roszady w drużynie. Wiele zmian ku mojej 
uciesze nie spowodowało utraty jakości, a wręcz 
mam wrażenie, że poprawiliśmy swoją grę. Kom-
plet wygranych też mówi dużo o naszej posta-
wie - podkreślił szkoleniowiec Wierchów Ka-
rol Niewolik.

 - Ostatni nasz sparing przed ligą i pierw-
sza przegrana. Myślę jednak, że wynik nie odda-
je tego, co się działo przede wszystkim w pierw-
szej połowie. Natomiast w drugiej Wierchy sku-
tecznie wykorzystały nasze błędy i przejęły ini-
cjatywę. To było nasze pierwsze od wielu mie-
sięcy spotkanie na naturalnym boisku, w dodat-
ku w śnieżnej aurze. Trudny tego spotkania od-
czuły oba zespoły. Reasumując, to był wymaga-
jący sparing - ocenił trener Watry Kamil Lupa.
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- No tak. Daleki wyrzut z autu, bodajże Pa-
vel Chmelenko przedłużył podanie głową, a ja 
znalazłem się w odpowiednim miejscu i czasie, 
i też głową trafiłem do siatki.
- Wcześniej na listę strzelców w ligowym 
meczu wpisałeś się w listopadzie 2020 
roku.

- Zgadza się. Trochę więc minęło czasu. Dłu-
go jednak nie grałem z powodu kontuzji. Potem 
jak już wróciłem na boisko, to troszkę brakowa-
ło szczęścia. Jesienią, grając w GKS Jastrzębie, 
kilka razy byłem tego bliski, ale zazwyczaj ktoś 
jeszcze po drodze trącił piłkę i gol szedł na jego 
konto. Specjalnie jednak mi to nie ciążyło. Nie je-
stem od zdobywania goli, tylko od ich nie trace-
nia. oczywiście nie ukrywam, że każdy zdoby-
ty gol daje satysfakcję. Nie inaczej jest też i te-
raz. Szkoda tylko, że nie dało nam to zwycięstwa.

- W końcówce pierwszej połowy przeżyłeś 
chwile grozy. Po uderzeniu piłką w twarz 
padłeś nieprzytomny na murawę.

- Niewiele pamiętam. Tylko tyle, że rzuciłem 
się pod piłkę i… zgasło światło.
- Błyskawicznie jednak wróciłeś do gry.

- Taki mam charakter.

- Wytrwałeś jednak do 65. minuty. Sam 
poprosiłeś o zmianę.

- Pierwszy raz w życiu zdarzyło mi się po-
prosić o zmianę. Czułem się źle. Pewnie było to 
spowodowane uderzeniem, ale też nie pomo-
gły mi warunki atmosferyczne, w jakich toczy-
ło się spotkanie. Przeraźliwe zimno i wiatr spra-
wiły, że trudno było złapać oddech. Jak zaczęło 

mi się kręcić w głowie, stwierdziłem, że nie ma 
sensu osłabiać drużyny.

- Teraz jest już w porządku?

- Tak, jak najbardziej. W niedzielę już by-
łem na treningu.

- Trener Szymon Szydełko twierdzi, że 
mecz w świdniku powinien był zostać 
przerwany.

- Też tak uważam. To nie były warunki do 
gry w piłkę nożną. Były naprawdę ekstremalne.

- Punkt wywieziony ze świdnika 
satysfakcjonuje was?

- Może nie satysfakcjonuje, bo jechali-
śmy po 3 pkt., ale na pewno remis trzeba sza-
nować i w perspektywie całej rundy może być 
bardzo cenny.

- Gola straciliście bezpośrednio z rzutu 
rożnego?

- Było w tym trochę przypadku. W zamyśle 
zawodnika Avii było zapewne dogranie piłki na 
4-5 metr w nasze pole karne. Wtedy byśmy so-
bie poradzili i ją wybili. Piłka poszybowała jednak 
z wiatrem i wpadła do bramki.

- Mecz w świdniku za wami. Teraz przed 
wami dwa mecze na własnym boisku 
z Czarnymi Połaniec i Wisłą Sandomierz, 
czyli zespołami, które sąsiadują z wami 
w tabeli.

- Wiadomo, o takich meczach mówi się, że 
stawką jest coś więcej niż 3 pkt. Wiemy, jak istot-
ne w kwestii walki o utrzymanie się, są te spo-
tkania. Trzeba je po prostu wygrać.

eprasa.pl 37713165bc
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SNOWBOARDBIATHlON. Mistrzostwa Świata Juniorów

SKOKI NARcIARSKIe. Puchar Kontynentalny

SNOWBOARD

Tuż po zawodach FIS CUP w Zakopanem na Wielkiej Krokwi został rozegrany Puchar Kontynentalny, drugi co do ważności cykl 
zawodów w skokach narciarskich. Oczywiście dla wszystkich startujących najważniejsze były wyniki sportowe zaplanowanych 
dwóch konkursów. Z polskiej perspektywy najważniejszym wydarzeniem było zakończenie kariery sportowej przez Stefana Hulę.

Stefan Hula zakończył karierę

Nasz najszybszy snowboardzista ma szanse na kryształową kulę w Pucharze świata i... jeszcze tej wiosny 
zamierza wrócić do nauki gry na skrzypcach. Z Oskarem Kwiatkowskim rozmawia Beata Denis-Jastrzębska.

Jestem szybki, ale wiele mogę  
jeszcze poprawić

Oskar 
Kwiatkowski 
w czasie sesji 
zakopiańskiej 
Rady Miasta 
otrzymał 
obraz 
namalowany 
przez Monikę 
Stanisławską 
Pitoń.
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Na rozgrywanych w Szczuczyńsku 
w Kazachstanie Mistrzostwach świata 
Juniorów zawodnik BKS WP Kościelisko 
Jan Guńka wywalczył srebrny medal.

P
o konkurencjach sztafet i biegów 
indywidualnych, w których nasi ju-
niorzy i juniorki nie spisywali się 
zbyt dobrze, trudno było być opty-

mistą co do występu naszych zawodników 
w ostatnich dwu konkurencjach. Tymczasem 
w sprincie na 10 km Jan Guńka na strzelnicy 
spisywał się idealnie, bowiem był bezbłędny, 
a ponieważ z naszych reprezentantów biega 
najszybciej, wywalczył srebrny medal. Wygrał 
Nowozelandczyk Campbell Wright. Guńka 
stracił do niego 35,4 sekundy. To oczywiście 
świetny wynik polskiego biathlonu z perspek-

tywy ostatnich lat, ale to tylko medal w kate-
gorii juniorskiej. W przeszłości medale nawet 
z lepszych kruszców zdobywała Kamila Żuk, 
ale jak na razie nie przekłada się to na jej wy-
niki w seniorkach. Z BKS WP Kościelisko me-
dalistami MŚJ byli Łukasz Szczurek czy Kin-
ga Mitoraj, ale też nie przełożyło się to na ich 
wyniki w seniorach. Z tej perspektywy oczy-
wiście trzeba się cieszyć z osiągnięcia Jana 
Guńki, ale też być ostrożnym w prognozo-
waniu dalszej kariery. Jan Guńka przez gro-
no ekspertów uznawany jest za następcę To-
masza Sikory i oby te prognozy się sprawdzi-
ły. Tymczasem biathlonista BKS WP jest jesz-
cze niestabilny na strzelnicy, bo w sprincie był 
bezbłędny, ale w biegu pościgowym miał aż 9 
niecelnych strzałów i zajął odległe 19. miejsce. 
Z innych najlepszych wyników naszych junio-

rów i juniorów młodszych na uwagę zasłu-
gują 8. miejsca sztafet mieszanych: juniorów 
z Anną Nędzą-Kubiniec i Janem Guńką z BKS 
WP Kościelisko i juniorów młodszych z biath-
lonistką z kościeliskiego klubu Amelią Liszką. 
W biegu indywidualnym Guńka też zajął 8. 
miejsce, mając jednak aż 5 niecelnych strza-
łów, chociaż najlepszy wynik biegu. Liszka 
była 16. a Nędza-Kubiniec 27. W sztafetach 
juniorek nasze biathlonistki w składzie Klau-
dia Topór i Anna Nędza-Kubiniec z BKS WP 
uplasowały się na 9. miejscu, a juniorzy z Ja-
nem Guńką, który tym razem miał tylko dwa 
doładowania, na 5. pozycji. W biegach pości-
gowych najwyższe 7. miejsce zajął Marcin Za-
wół, Konrad Badacz był 11., a jak już wspo-
mnieliśmy Jan Guńka 19.
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Guńka 
wicemistrzem w sprincie

Oskar Kwiatkowski ostrzy sobie zęby 
na start w igrzyskach olimpijskich za 
trzy lata, a Ola zapowiada ostrą walkę 
o drugie miejsce w Słowenii. 

P o udanym występie naszych sportow-
ców w gruzińskim Bakuriani marszałek 
Witold Kozłowski spotkał się w Zako-

panem ze złotym medalistą Mistrzostw Świa-
ta w snowboardingu - Oskarem Kwiatkow-
skim oraz brązową medalistką tych zawo-
dów - Aleksandrą Król.

Marszałek podkreślił, że największy pol-
ski sukces w dyscyplinie snowboardu alpej-
skiego to świetna promocja regionu i ca-
łej Małopolski.

- Mój medal, o którym marzyłam i o któ-
ry walczyłam, to wisienka na torcie po wie-
lu latach wyrzeczeń, potu i łez - podkreśliła 
Aleksandra Król. Zapewniła, że choć w ge-
neralnej klasyfikacji zajmuje czwarte miejsce, 
a szansa na złoto przeszła jej koło nosa, to na 
zawodach w Słowenii zamierza ostro walczyć 
o drugie miejsce. Przyznała, że w domu jest 
niezbyt częstym gościem, musi wciąż treno-
wać na alpejskich stokach we Francji, Szwaj-
carii i Włoszech. - Po ostatnim starcie mamy 
dwa tygodnie wytchnienia, a potem znowu 
jedziemy na śnieg - dodaje Aleksandra Król.

Mistrz Oskar Kwiatkowski przyznał, że 

choć w trakcie startów w Gruzji warunki na 
stoku były tragiczne, a po piętach depta-
li mu mocni zawodnicy, to jechał po złoto jak 
po swoje. - Tam na stoku to była istna wal-
ka o życie, ale ten medal miałem zapewnio-
ny - zaznacza Oskar Kwiatkowski.

Przypomniał, że gdy po drugim odnie-
sionym przez niego zwycięstwie w kanadyj-
skim Blue Monatain przyniesiono mu żółtą 
koszulkę, zdziwił się bardzo, bo nie wierzył, 
że w tym sezonie będzie mógł walczyć o ge-
neralną klasyfikację w Pucharze Świata. Przy-
pomniał, że swą karierę zaczął w 2009 roku 
w Szkole Mistrzostwa Sportowego w Zako-
panem. - Do Zimowych Igrzysk Olimpijskich 
jeszcze trzy lata. Fajnie, że będą w Europie. To 
będą moje trzecie igrzyska. Najpierw zająłem 
13., w kolejnych w Pekinie 7. miejsce, teraz 
czuję się mocny, przetarłem sobie ścieżki na 
wcześniejszych igrzyskach, pojadę pewniej-
szy, wiem już „z czym to się je” - podsumo-
wał Oskar Kwiatkowski dodając, że wywal-
czony w Gruzji sukces to owoc 14 lat wytężo-
nej pracy na stokach Polski i świata. 

Marszałek Witold Kozłowski z okazji nie-
dawnego Dnia Kobiet wręczył Aleksandrze 
Król piękny bukiet kwiatów. Oskar Kwiatkow-
ski dostał dużą kopertę z nominałem tysiąc 
euro. - To czekolada - żartował marszałek.

Tekst i fot.: Rafał Gratkowski

Ola i Oskar  
nie ustają w walce

Oskar Kwiatkowski i Aleksandra Król pokazują swoje medale w zakopiańskiej filii UMWM.

- Jak to się stało, że chłopak z Białego 
Dunajca stanął na snowboardowym 
szczycie?

- Zacząłem uczęszczać do szkoły spor-
towej w gimnazjum, potem skończyłem li-
ceum, no i w końcu musiało nadejść to moje 
5 minut. Trafiłem na dobry czas, miałem do-
brych sparing partnerów, dobrych kolegów 
w klubie i w kadrze, miałem do kogo równać 
jak byłem młody, a teraz zbieram żniwa tej 
całej ciężkiej pracy.

- Jak wyglądał start w Gruzji?

- Tam było dużo bardzo różnych emo-
cji. Nie tylko tych pozytywnych. To był cięż-
ki kawałek chleba i duże zmęczenie. Stara-

łem się jak najmniej pomiędzy przejazdami 
myśleć, wyciszyć się, uspokoić oddech i dojść 
do finału.
- Poskutkowało, zdobył pan złoty 
medal. Jak to jest być najlepszym na 
świecie?

- Nie czuję się najlepszy na świecie. Dużo 
jeszcze jest do poprawy. Jestem po prostu 
szybki, ale dużo jeszcze mogę poprawić. Na 
przykład w sprzęcie można szukać udosko-
naleń. Wiem, w którym kierunku iść, żeby da-
lej się rozwijać.

- Ma pan jakieś plany na przyszłość, no 
bo kiedyś kariera się przecież skończy?

- Jeszcze tej wiosny wrócę do nauki gry 
na skrzypcach (śmiech), ale w przyszłości 
chciałbym zostać na Podhalu, bo pewnie nie 
czułbym się nigdzie tak dobrze jak tu. Myśla-
łem o karierze trenerskiej w przyszłości, ale na 
razie nie chcę jeszcze moim trenerom odbie-
rać roboty i chcę się jeszcze trochę pościgać 
jak mam taką szansę i dobre perspektywy.

- Czy ten sport dzięki waszym sukcesom 
stanie się wreszcie popularny?

- Myślę, że tak, bo Polacy lubią sporty, 
których sami mogą spróbować. Snowboard 
ma dobre predyspozycje do tego, żeby mógł 
się stać naszym narodowym sportem zimo-
wym.

P ochodzący ze Szczyrku 37-letni sko-
czek narciarski jest brązowym meda-
listą Igrzysk Olimpijskich w drużynie. 

Stefan Hula długo i cierpliwie walczył o swo-
je miejsce w polskich skokach. Największe 
sukcesy odniósł dopiero w sezonie 2017/18. 
Został wtedy wspólnie z Dawidem Kubac-
kim, Maciejem Kotem i swoim przyjacielem 
Kamilem Stochem brązowym medalistą IO 
w Pjongczangu. Był też bliski zdobycia me-
dalu indywidualnie, bo prowadził po pierw-
szej serii, ale w przedłużającym się konkur-
sie, skacząc w niekorzystnych warunkach 
wietrznych ostatecznie zajął 5. miejsce. Ste-
fan Hula czterokrotnie reprezentował Polskę 
na Io, trzy razy na MŚ. Postanowieniem Pre-
zydenta RP Andrzeja Dudy został odznaczo-
ny Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodze-
nia Polski. Został pożegnany przez kolegów 
po zawodach PK w Zakopanem w sposób 
godny, utworzonym szpalerem z zawodni-
ków z nartami i szampanem.

Zawody w Zakopanem miały się rozpo-
cząć w sobotę, ale ze względu na zbyt sil-
ny wiatr i śnieżycę zostały odwołane i prze-
niesione na niedzielę. Istotnie pogoda ule-
gała znaczącej poprawie i skoczkowie już od 
wczesnych godzin rannych przystąpili do roz-

grywania zawodów. Zwycięzcą pierwszego 
niedzielnego konkursu został reprezentant 
Austrii Clemens Leitner. oddał dwa dalekie 
skoki na odległość 136,5 metra i aż na 144,5 
metra w drugiej próbie. Z Polaków najwyżej 
sklasyfikowany był zakopiańczyk Klemens 
Murańka na 7. miejscu. Czternaste miejsce 
zajął Jan Habdas, 15. lokatę wywalczył To-
masz Pilch, 18. Andrzej Stękała, 20. Kacper 
Juroszek, 24. Klemens Joniak, 25. Stefan Hula 
a 29. Maciej Kot. Właściwie zaraz po pierw-
szym konkursie odbył się drugi. Zwyciężył 
w nim znowu Austriak Philipp Aschenwald, 
drugie miejsce zajął Niemiec Feliks Hofmann 
a trzeci był kolejny Austriak Markus Miller. 
Tuż za podium uplasował się znowu najlepszy 
z Polaków Klemens Murańka, który w dru-
giej serii poszybował aż na 143 metr. Kolej-
ny z naszych reprezentantów Maciej Kot zo-
stał sklasyfikowany na 8. miejscu, który po 
pierwszej serii zajmował 4. miejsce. Inni nasi 
reprezentanci zajęli miejsca: 13. Tomasz Pilch, 
14. Jan Habdas, 15. Andrzej Stękała, 21. Ste-
fan Hula, 22. Adam Niżnik, 29. Wiktor Szoz-
da. Po zwodach swój ostatni skok oddał Ste-
fan Hula, kończąc tym samym swoją boga-
tą i obfitującą w dobre wyniki sportowe ka-
rierę. Finałowe zawody PK zostaną rozegra-
ne 18-19 marca w fiński Lahti HS-130. Aktual-

nym liderem jest Norweg Benjamin Oestvold. 
Najwyżej sklasyfikowanym Polakiem jest To-
masz Pilch, który zajmuje 21. lokatę.

HS-140
I KONKURS: 1. Clemens Leitner (Au-

stria) 81,6 (136,5, 144,5), 2. Felix Hoffmann 
(Niemcy) 254,0 (133, 133,5), 3. Benjamin 
Oestvold (Norwegia) 249,2 (128, 141), 7. 
Klemens Murańka 242,2 (134,5, 136), 14. 
Jan Habdas 230,6 (128,5, 134,5), 15. To-
masz Pilch 230,4 (121, 137,5), 18. Andrzej 
Stękała 223,8 (131, 123), 20. Kacper Juro-
szek 219,7 (141, 119), 24. Klemens Joniak  
213,7 (122,5, 132,5), 25. Stefan Hula 208,9 
(122, 133), 29. Maciej Kot 188,9 (116,5, 123).

II KONKURS: 1. Philipp Aschenwald 
(Austria) 261,6 (136, 133,5), 2. Felix Hoff-
mann (Niemcy) 257,6 (130,5, 144), 3. Mar-
kus Mueller (Austria) 256,2 (132, 134,5), 
4. Klemens Murańka 255,5 (129,5, 143), 
8. Maciej Kot 251,4 (133,5, 134), 13. To-
masz Pilch 233,9 (127, 133,5), 14. Jan Hab-
das 231,4 (121, 136,5), 15. Andrzej Stęka-
ła 223,4 (118, 135), 21. Stefan Hula 209,9 
(118, 122,5), 22. Adam Niżnik 205,1 (133,5, 
122,5), 29. Wiktor Szozda 182,5 (120, 
113). 
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KOMPLEKSOWE US£UGI POGRZEBOWE
PRZEWÓZ MIÊDZYNARODOWY

Czynne w godz. 7-18,   tel./fax: 18 201 20 80

Ca³odobowy tel. 798 467 667, 519 631 731
Zakopane, ul. Nowotarska 18 (vis a vis cmentarza)

KWIACIARNIA KROKUS
Czynne: poniedzia³ek-sobota: 8.00-20.00, niedziela: 9.00-19.00

tel. 18 20 128 12, Zakopane, ul. Kościuszki 19A
calun-zakopane.pl

Zakład Usług Pogrzebowych
K.M.Janiczek S.C.

34-700 Rabka-Zdrój
ul. Zakopiańska 58B, ul. Kilińskiego 46B

tel. 18 26 79 260   kom. 609 106 956

www.styksrabka.pl
km.janiczek.styks@op.pl
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